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Sojusz polsko - francuski
stanie się znów narzędziem zapewnienia .

Warszawa, 15. 4. Tel. wł.
Jak oświadczono naszemu kore­

spondentowi, w kolach niewątpliwie 
dobrze poinformowanych, zmianę de­
cyzji Niemiec w sprawie paktu wscho­
dniego przypisać należy stanowisku 
Polski. Jak wiadomo, ze strony Pol­
ski oświadczono, że jesteśmy gotowi 
przystąpić do paktu o nieagresji na 
(wschodzie, choćby temu paktowi to­
warzyszyły układy o niesieniu wza* 
femnej pomocy wojskowej.

Pozatem nie jest wykluczone, że 
Polska mogłaby wyraźniej zamanife­
stować fakt, że sojusz polsko-francu­
ski nie stracił nic na swojej aktualno­
ści. Mugloby się to odbyć w drodze 
ściślejszego wyciągnięcia konsekwen­
cji z istniejącego sojuszu w dziedzinie 
porozumień natury techniczno-wojsko- 
wej.

Wobec takiego stanowiska Polski, 
Niemcy nie mogły dłużej opierać sie, 
gdyż byłyby narażone na zupełne od­
osobnienie.

Genewa, 15. 4. Tel. wł.
Minister Laval przybył w tved.neîç 

wieczór do Genewy. Na g-anicy włoskiej 
żegnany był owacyjnie przez ludność, Ml- 
■,nsti >wie państw Malej Ententy udail pk. 
na spofkan-e Ravala, W drodze Laval 
spotkał oię z przewodniczącym na obec­
nej sesji Rady Ligi, Ruszdi Arasem, który 
gratulował Lavalowi wyników, osiągnię­
tych w Stresie.. Ministrowie Małej Ehtên- 
ty dziękowali rządowi francuskiemu za 
obronę interesów państw Małej Ententy, 
wyrażającą się choćby w stosunku do 
zagadnienia zbrojeń, Austrji i Węgier. 
Prawdopodobnie sesja Rady Ligi Naro 
dów zakończy się we środę

broczenie sesji
Genewa, 15. 4. Tel. wł.
Ustalone pierwotnie na godz. 11 0-

twarcie nadzwyczajnej seji Rady Ligi Na­
rodów przesunięte zostało na godz. 15.30 
ze względu na przemęczenie wielu dele­
gatów, którzy dopiero w nocy przybyli do 
Genewy. Z innej strony wskazują, że Cho­
dzi o odpowiednie przygotowanie gruntu 
do obrad. W toku przedpołudnia dał * się 
zauważyć ożywiona działalność delega­
tów, przedewszystkiem zaś ministrów 
Spraw zagranicznych państw Małej 'En­
tenty i ; »ałkańskteh, oraz Litwinowa.

Sprawa abfsyńska
Genewa, 15. 4. Tel, wł.
O godz. 15.30 rozpoczęła się „»azwy- 

czajna sesja Rady Ligi Narodów pod prze­
wodnictwem tureckiego ministra spraw 
zagranicznych, Ruszdi Arasa. Pierwsze 
pojedzenie poufne poświęcone było, jak 
tc już rano zapowiadano, petycji rządu 
abisyńskiego, domagającego się, abv Ra­
da na obecnej sesji nadzwyczajnej zajęła 
się sprawą zatargu włosko-abisyńskiego 
Wobec tego, że delegnt włoski, . baron 
Aloisi, oświadczył, iż rząd włoski skłon­
ny jest w najkrótszym czasie wyznaczyć 
2 sędziów rozjemczych, przewodniczący 
stwierdził, ze ponieważ obie strony wyrazi­
ły zgodę na oddanie sprawy do roz­
strzygnięcia sądowi rozjemczemu, sprawa 
p -stawienia tej kwestji na porządku 
dziennvm obecnej sesji stała się nieak­
tualną.

Rokowania polsko-włoskie
Warszawa, 15. 4. Tel. wł.
Prowadzone od dwucb tygodni w 

Rzymie rozmowy handlowe dobiegają 
końca i należy się spodziewać, żt jeszcze 
w ciągu bież. tygodnia zostanie zawarta 
między Polską a Włochami umowa o OfO- 
wizorjum kontyngentowe,

Następne posiedzenie Rady odbędzie 
się we wtorek, o gdoz. 11. Na porządku 
dziennym znajdzie się memorandum rzą­
du francuskiego w sprawie naruszenia 
Traktatu Wersalskiego przez Niemcy. 
Sprawa ta jest tymczasem przedmiotem 
rozmów między poszczególnymi delega­
tami.

Genewa, 15. 4. Teł. wł.
W Genewie zaostrzono środki ostroż-

Paryż. 15. 4. Tel. wl.
Premier francuski Flandin i premier 

angielski MacPonald przybyli w ponie­
działek rano zł Stresy do Paryża. Mac- 
DonaM wkrótce potem odjechał do Lon­
dynu drogą powietrzną.

Paryż, 15. 4. Tel. wł.
Premier. Flandin udał się popołudniu 

do pałacu Elizejskiego, gdzie złożył pre­
zydentowi republiki sprawozdanie z wyni­
ków konferencji w Stresie. We wtorek 
przedpołudniem odbędzie się w paiacu Eli­
zejskim rada ministrów, na której pre­
mier przedstawi rezultaty obrad w Stre-

Budapeszt, 15. 4. PAT.
Węgierska \gencja Telegraficzna do­

nosi: „Pester Lloyd“ w artykule inspi­
rowanym p. t. „Konlereucja w Stresie 1 
Węgry“ pisze, iż z tematów, omawia­
nych w Stresie, tyiko jeden, mianowicie 
kweisłja paktu naddunajsk iego, jest dla 
Węgier -'agadnieniem nag’em. Cele kon­
ferencji w tej sprawie wiążą się z umo­
wami francuski) - włoskiemi z dnia 7-go 
stycznia br., wymierzonemi przeciw dą­
żeniom do umiany granic siłą. Nie dążąc 
do żadnych zmian siłą, Węgry nie są 
w sprzecznoś. i z temi celami. Nie zna­
jąc szczegółów projektu paktu, Węgry 
nie mogą zająć stanowiska wobec niego, 
ale już dziś jest pewnem, że dla Węgier 
nic wchodzi w rachubę uczestnictwo w 
pak ie wzajemnej pomocy. Węgry trie 
mogą należeć do żadnego paktu dutiaj- 
skiegn Inaczej, jak » roli partnera ów-

ności wokół pałacu Ligi Narodów, a tc 
wskutek pogłosek, jakie się rozeszły za­
granicą na temat projektowanych zama­
chów anarchistycznych na poszczegól­
nych członków rady.

Miasto Watykański t, 15. 4. Tel. wł.
Omawiając wyniki konferencji w Stre­

sie, „Osservatore Romano“ twierdzi, że 
przyczynia się one poważnie do wyjaśnie­
nia stytuacji europejskiej.

sie. W rudzie ministrów wezmą udział 
wszyscy członkowie rządu, z wyjątkiem 
Lavala, przebywającego w Gen rwie i mi­
nistra handlu, Marchandeau, który wyje­
chał do Medjolam, celem dokonania u- 
twarcia stoiska francuskiego na Targach 
Medjolańsnich.

Londyn, 15. 4. Ttel. wł.
Premjer YlacDonald został entuzja­

stycznie powitany w Izbie Gmin. Mac- 
Donaid oświadc; yl. że prawdopodobnie we 
wtorek będzie mógł złożyć Izbie Gmin o- 
świadczenie, na temat wyniku konferencji 
w Stresie.

noupraw.iioiiego. A więc warunkiem 
wstępnym dia ur^eczy wismienia paktu 
•est dla Węgier równość praw w dzie­
dzinie wojskowej. Pod tym względem1 
Węgry nie myślą o żadnym kroku jedno­
stronnym, a jedynie o rozstrzygnięciu na 
mocy porozumienia. Trzeba więc szcze­
rej dobrej wob innych partnerów, a tak­
że przewidującego stanowiska w kwe­
stiach, których sprawiedliwe rozwiązanie 
mogłoby złagodzić tarcie, istniejące po­
między Węgrami i Małą Ententą. Węgry 
żywią najlepszą wolę Poparcia organiza­
cji pokoju, który zapewnićby mógł 
wszystkim narodom równe prawa do 
istnienia. Uparte trwame przy dzisiej­
szych warunkach jest, żeby wyrazić się 
jaśniej, organizowaniem wojny, której 
Węgry nie chcą. Naród węgerski dąży 
z całego serca do pacyfikacji umysłów i 
braterstwa narodów równych i wolnych.

Jłczed
uuffaśmmiem

Słusznie „nieznany“ .publicysta, któ­
rym, jak mówiono, był sam Mussolini, 
oświadczył w przededniu konferencji 
w Stresie, że nie należy się pn niej 
spodziewać cudów. Kto miał pod tym 
względem jakiekolwiek złudzenia, zo­
stał gorzko zawiedziony przez komu­
nikat oficjalny, który podaliśmy do 
wiadomości czytelników.

Cóz ten komunikat w praktyce o* 
znacza? Znajdujemy w nim stwier­
dzenie, te przedstawiciele Włoch, 
Francji i Anglji porozumieli się co do 
zgodnej linii postępowania w Gene­
wie, co oznacza, ie Rada Ligi uchwali 
jakiś protest przeciw jednostronnemu 
naruszeniu traktatu, który zresztą nie 
bedzfc miał prakty-znych następstw.

Sprawa najbardziej zasadnicza, to 
znaczy sprawa zabezpieczenia poko­
ju na wscnoo? ie, została odroczona, 
wobec nagiej zmiany irontu Trzeć1* 
Rzeszy, która oświadczyła, te podpi­
sz© pakt wschodni, oparty coprawda 
na cokolwiek innych zasadach, niż to 
pierwo!»*ie proponowano, (mianowicie 
na za wozie zobowiązania nieagresji, 
a nie i la zasadzie zobowiązania do nie* 
sienią sobie wzajemnej pomocy woj­
skowej w razie napaści,

Inna rzecz, że zawarcie lego ukła­
du nie wyklucza nynaimnreg porozu­
mień miedzy poszczególnymi jego 
uczestnikami, któreby właśnie prze­
widywały pomoc wzajemną. Usta* 
tecznie to, że Niemcy nie zobowiążą 
się do niesienia pomocy naprzyklad 
Polsce, nikogo zbytnio nie martwi.

W niemieckim komunikacie ofi­
cjalnym, znajdujemy gwałtowny atak 
na układy o wzajemne] pomocy, któ­
re T/eknmr są zbędne. Natomiast 
wyraźnie stwierdza komunikat rządu 
Rzeszy, że „o ile nie jest on (to znaczyi 
rząd niemiecki), w stanie przystąpić 
do takiego paktu, któryby swoją egzy­
stencję opierał na podobnych zobo­
wiązaniach militarnych, jako na istot* 
ny m elemencie jego treści, o tyle po­
dobne układy, zawarte poza tym pak­
tem, nie przeszkodziłyby rządowi 
Rzeszy w zawieraniu ze swej strony 
paktów o nieagresji na podstawie wy­
żej naszkicowane}.“ (t. j. na pods* iw i« 
zobowiązania do nieagresji).

Zatem Tząd Rzeszy godzi się % 
faktem istnienia układów o wzajemne] 
pomocy, poza ogólnym układem o nie* 
agresji.

Znając jednak metody dyplomacji 
niemieckiej i taktykę Trzeciej Rze­
szy, trzeba powiedzieć, że daleką jest 
droga od ogólnikowego wyrażenia 
zgody na zmieniony pak* wschodni 
do jego podpisania. Oświadczenie tej 
zgody było dla Niemiec koniecznością. 
Gdyby, na zapy tanie ministra Simona 
w tej sprawie, wystosowane ze Stre­
sy, otrzymano odpowiedź (uumowną, 
to z całą pewnością rezultaty konfe­
rencji byłyby zupełnie inne, kto wie 
nawet, czy nie zdecydowanoby się na 
zastosowanie w stosunku do Niemiec 
jakichś sankcyj gospodarczych spor*

Pod przewodnictwem Ojca św. odbył się w Watykanie tonsysbrz publiczny - w którym 
w przeciw ienstwie do konsystorza tajnego, mogą wziąść idztai obok najwyższych do­

stojników Kościoła również i Indzie świeccv.

MarMd i ™ " wrócili ze Stresy
Gorące powitanie szefów rządów

Konferencja w Stae - a Węgry
Budapeszt wobec paktu naddunajskiego

1
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w »du ledne stronnego naruszenia IraŁ- 
tatu Wersalskiego.

Niemcy musiały więc okazać do­
brą wolę przed zakończeniem obrad 
w pięknej wilk nad- Lago Maggiore. 
Dzięki temu obrady te zakończyły się 
nadziejami równie pięknem*, jak cu­
downy zakątek u stóp Alp, w którym 
się toczyły, a bez konieczno- 
ści przykrego wyciągania ktnsekweu 
cyj, tak niedogodnego zwłaszcza dla 
delegatów angielskich.

Sprawa austriacka i sprawa paktu 
o uomocy lotniczej, nic ruszały wcale 
naprzód, co właściwie po deklaracji 
londyńskiej oznacza krok wstecz. 
Nic się bowiem od tego czasu nie wy­
darzyło. coby mogło skłaniać do przy­
jęcia tezy, że zawarcie paktu k ‘nicze­
go nie jest sprawą pilna, a wydarzyły 
s'ę rzeczy, które, wprost przeciwnie, 
nakazywałyby szybkie podpisanie te­
go traktatu, choćby narazie bez udzia­
łu Niemiec.

W rezultacie konferencja w ^ Stře­
ste me posunęła naprzód wvsiťków do 
opanowania i poskromienia zaborczych 
zapędów Trzeciej Rzeszy, przeciwnie.
była poważnym krokiem ku pogodze­
niu się z jawnem pogwałceniem trak­
tatu Wersalskiego, bez równoczesne­
go należytego zabezpieczenia pokoju.

Nas interesuje najbardziej zagad­
nienie paktu wschodniego w nowem 
jego ujęciu. Wydaje się, że teraz 
przyszedł czas ostatecznej oróby, któ“ 
ra wykaże, czy rzeczywiście polska 
polityka zagraniczna uległa w ciągu 
ostatnich lat paru rewizji bardzo głę­
bokiej i bardzo niebezpiecznej, czy też 
Polsce chodziło poprustu o zapobieże­
nie istotnie niedogodnym przepisom 
paktu wschodniego w brzmieniu picr- 
Avotnego projektu, według którego ko- 
niecznem było zezwolenie na prze­
marsz wojsk obcych przez terytorium 
Polski d''a niesienia pomocy napadnię­
temu, czy z naszej strony popełnio­
no tylko sporo niezręczności, ale nie 
wypaczono linji zasadniczej — wbrew 
pozorom.

Ogólny pakt wschodni w nowem 
ujęciu, nie przewiduje niesienia o orno 
cy napadniętemu. Znikły więc te jC- 
go przepisy, które były dla nas nie­
bezpieczne. Uczestnictwo Polski w 
tego rodzaju pakcie wydaje się pew­
ne, choćby dlatego, że byłoby ono 
tylko stwierdzeniem istniejących zó- 
oowiązań o nieagresji w stosunku do 
dwu mocarstw sąsiednich, a przecież 
tv stosunku do innych państw nie ży­
wimy chyba również zamiarów za­
czepnych.

Czy jednak uczestnicząc w ukła­
dzie ogólnym o nieagresji na w scho­
dzie Europy, będziemy Sie wiążąc 
układami o wzajemnej pomocy? W 
stosunkach z Francją zobowiązanie 
wzajemnej pomocy już istnieje Być 
może, że wymagałoby ono pewnego 
odświeżenia i przystosowania tech­
nicznego układów do nowego stanu 
rzeczy. Nie mamy żadnego specjal­
nego interesu w tem, by zawierać 
układ o wzajemnej pomocy z Rosją. 
Wydawałoby się jednak, że >ą ^ Pań­
stwa poza Rosją i Francja, z którymi 
taki układ byłby rzeczą właściwą w 
obecnej sytuacji.

Na konferencji w sprawie paktu 
naJdunajskiego irówniez mamy spo­
sobność do wykazania, że nasza po­
lityka ma cele identyczne z polityką 
Włoch i Francji, to znaczy, że uzna- 
jemj konieczność utrzymania niepod­
ległości i całości Austrji.

Zbliża się zatem chwila, w której 
hrna wytyczna naszej polityki zagra­
nicznej musi być wyjaśniona.

200 posłów
Warszawa, 15. 4. Tel. wł.
Niektóre pisma podają, że licztŁ po­

słów w nowym Sejmie będzie mniejsza, 
niż to dotychczas przewidywano. Se]m 
nie bedzie sie składał z 300 posłów, lecz 
z 220. a najwyżej 240.

Ogłoszenie ordynacji wyborczej nastą­
pi prawdopodobnie w maju, a wybory _od* 
oędą sie przypuszczalnie W październiku. 
Geograf ja wyborcza nie jest dotychczas 
ustalona,

Ogłoszenie konstytucji w. „Dziennittu 
Ustaw“ projektowant jest W końcu b”!et- 
nia, bądź też w mz ju.

Wykrętny komentarz Niemiec
do memoriału francuskiego

BerUin, ld. 4. (PAT)
Ogłaszając memoriał fr mcusfci do L'ögS Na- 

rodów, niemfeckie biuro iniorma-cyju.i podaje 
następujący komentarz urzędowy:

1) Metrorjał w swej ewidencji easaiinśCŁej 
.pomija zupełnie, że Niemcy znajdowały s«ę w 
położeniu przymusowem, że Ich o»stęo®wanle 
zostało narzucone zachowaniem sie innych.

W nryśt enuncjacji ministrów francitóicii, 
było z jednej strony od lat jasne, iz Francja 
nie myśli nawet o wykonami! przyjętych przez 
siebie zobowiązań rozbrojeniowych, z dru­
giej strony przez zręczne "lanewrowaiiie 
zmienmemi propozycjami näe dopuszczano 
Niemiec do pomyślenia o najprymitywniej-

Pakt Ligi
2) Jeś.i znemoijal powołuje się na ustęp 

paktu Li®, gwarantujący jej członkom spo­
kój d bezpieczeństwo, to Niemcy od r. 1926, 
w którym -ozpoczęta swe prace . przygoto­
wawcza komisja rozbrojeniowy do r. 1934, á 
więc przez 9 lat njeustamře j Dozskuteczn.e 
wałczyły- o zastosowanie tdgo zdania wstępni 
do pcMiU TÓwnież do nich. Gdy więc Liga Na­
rodów, jako strażniczka traktatów, me spełni­
ła swego obowiązku wobec Niemiec, wynikło 
stąd, żt bezczynnie przypatrywała się, jak in­
ne mocarstwa nie wyKonywały swych z o Do­
wiązań rozioro.ieniowycn, a nawę* uprawiały 
wyścig torojeń przyczem nit zgłaszały każ­
dorazowo stanu swegw uzbrojenia, jak tego 
wymagaj statut Ligi. Odwrotnie nawet zbro­
jenia te przeprowadzane byłj w i upełnej ta- 
Ssmnicy,

3) Jeśli Niemcy, wstępniąc do I tgi, przy­
jęły zobow.ązania co do stam zbrojeń według 
wskazań Ligi, to przyrzeczenia tego dotrzy­
mywały tak dingo, dopóki istniała iskierka 
nadziei, że inne mocarstwa zechcą pomyśleć I 
o łojateem wprowadzeniu w życie rozbroje- I 
nia. Dopiero przekonanie, że ńłe nastąpi to i

szych zarządzeniach bezpieczeństwa Ich tery­
torium

W tym dtugołetniim okresie nieszczerego 
odraczania, miały Niemcy tylko jeden jasny 
obowiązek. ..znajdując się w iprzymiuscweitn 
położeniu posunąć tak daleko wszystkie przy­
gotowania do stosownej obrony, aby w chwi­
li, gdy zniknie ostatnia nadzieja wykonania 
precz innych Traktatu Wersalskiego, in°zna 
było błyskawic żule wprowadzić w życie za­
rządzenia zbrojeniowe, niezbędne wobec sy­
tuacji Niemiec. Wyraźny stan faktyczny zo­
stał w punkcie. 1 ym memoriału znieiKztał 
con-r.

nigdy w duchu bezpieczeństwa dia wszyst­
kich, przywróciło Niemcom *™°*aprzecz lnie 
i konserwę1’tnie swobodę działaaia.

Nlemci — bojownikom szczerości
4) Zapewnienia rozbrojeniowe . Francji 

brzmią wiaśni® dła uszu niemieckich nieszcze­
rze.. Podczas gdy Niemcy były związane 100- 
iysięczną arm ją zawodową, o długim okresie 
służby, Francja tworzyła sobie wielomiliono­
wą armię wyszkolonych rezerw. Maszyneria 
zbrojeniowa pracowała dalej, dositonając

Banu Gospodarstwa Kratowego 
Oddział w Katowicach

Przyjmuje
subskrypcję 3% Premjowej 
Pożyczki Inwestycyjnej 
także w godzinach popołudniowych 

t. j. od godz. 17—19.

AM aifelf no na wiistra Mm
„Times" usprawiedliwiają taktyki niemiecką

Londyn, 15. 4. PAT.
. „Times“ stwierdzają, że Stresa była 
zwycięstwem zbiorowej dyplomacji mimo, 
że widoki kompletnego zbiorowego syste-

chami metylko została utrzymana, nie u- 
legła zacieśnieniu. Równocześnie utrzy­
many został kontakt z Niemcami za po­
średnictwem W; Brytanii. Uzyskano przy­
stąpienie Niemiec do zmienionej formuły 
paittu na wschodzie. Wyrażając następnie 
zasadniczą zgodę na notę francuską prze­
słaną do Ligi, „Times“ padki eślają różni­
cę, jaka zachodzi pomiędzy jednostronnem 
naruszeniem traktatu narzuconego, a trak­

tatu swobodnie zawartego i zapytuj«, jaka 
inna droga, pozostaje tym. którzy znajdują 
sie pod uciskiem narzuconych im zobo­
wiązań o ile pragną ich zmiany.

„Times* podejmują przytem ostry atau 
ni Titulescu, stwierdzając, że uniemożli­
wił on obecnie mocarstwom zebranym w, 
Stresie dokonanie rewizji postanowień 
wojskowych, ciążących na Austrii, Wę­
grzech i Bułgarji. „Times“ podkreślają, 
że o ile w ten sposób udaremniać się bę­
dzie zastosowanie ducha art. 19 paktu Li­
gi i gwarancyj równouprawnienia, to za­
chęca się tylko te 3 państwa dc podobne­
go jednostronnego wystąpienia, jak to u- 
czyniły Niemcy.

wszystkie gatunki broni, zwłaszcza te, "rtór© 
'były dla Niemiec zakazane i wb. ew traktato­
wi tworzono „potenciál de guerre“, usuwają­
cy się z pod kontroli. Jeśli powodzenie konfe­
rencji genewskiej napotykało na trudność i, to 
nie 'rudno odpowiedzieć, kto stwarza! te trud­
ności. .

„Bezradno«»* Niemiec *
Niemcy usiłowały usta vlezme usunąć Je, 

przyznając coraz tó nowe ustępstwa, wfcońcii 
stanęły zupełnie bezradnk wobec p« w tarza­
jącego się ustawLzire piętrzenia coraz io no­
wych trudności Przykre działa' £ .taszćża 
przypomnienie w memoriale propozycji fran­
cuskiej z 15 lutego 1932 r., aby oddać Liidze 
Narodów do dyspozycji samoloty jambowe, 
zwłaszcza, iż przypomną to ofertę francuską, 
dotyczącą wysłania wojsk trancuskion', jako 
załogi na plebiscyt Saary. Jeśli memoriał, w 
związku z tem przypomina również-znaną'de­
klarację z fl grudpla 1932 r„ io nie powstała 
przez to żadne zmiana w metodach i.celach, 
t d-yi właśnie samowolna i jednostronna mier- 
prsefocja pojęcia „bezpieczeństwo“ uniemożli­
wiała systematyczm t o* ilszy rozwół zagadnie­
nia rozbrojeniowego.

5) Jeśli staw.a się zasadę: niemożliwe są 
rokowania, jeżeli jeden z uczestników przy­
właszcza sobie to, co jest przedmiotem roko­
wań — to wszystkie zarządzenia dozbroienio- 
we Francji, ostatnio wprowadzenie 2-łetniej 
służby wojskowej, pozbawiają Francję pra­
wa do roli obrońcy tej tezy. Jeżeli Francja 
•uważa za konieczne przypomnieć Niemcom 
„uroczysty charakter“ narzuconych im w 
Wersalu zobowiązań, to należy tu wskazać 
choćby tylko na zarówno uroczyście, jak i 
dobrowolnie przyjęte przez Francję w' koń­
cowym protokole locarneńskim zobowiązanie 
niezwłocznego rozpoczęcia rozbrojenia.

Niemcy chcą zaprosić lavala
Paryż, 15. 4. PAT.
,,L‘Intransigfanť' w artykuł©, telefo- 

nowanyim ze Stresy, notuje pogioski, lan­
sowane prżez dziennikarzy niemieckie!], 
że minister Laval ma być zaproszeń0, 
prze»- rząd niemiecki do zati zymajiia »'ę 
w Berlinie w czasie swej podróży do 
Warszawy i Moskwy. Dziennik «.auwą- 
ża, że jest to tylko pogłoska, ale nie wy­
daje się wykluczone, by pogłoski te nie 
niog*y być Potwierdzone i że tego ro­
dzaju zaproszenie ńiioże otiżymać. mini­
ster Layal w czasie swego. Pobyto w 
Genewie.

MMDNY CYNIZM NIEMIEC
Zwalają wini na Wesemana

Berlin, 15. 4. Teł. wł.
W spiawie uprowadzenia dziennuca- 

'za Jacoba z Szwajcarii do Nienńec N. B. 
I. między innemi donosi, że ze strony 
władz niemieckich przeprowadzone do­
chodzenia nie wykazały, aby w zajściu 
tem jakikolwiek udziel brały czynniki 
urzędowe Niemiec. Ani Wesemann, ani 
jego pomocnicy, — głosi komunikat — 
me otrzymali od władz niemieckich żad­
nych, stojących w związku z tem pole­
ceń. Z jaidch pooudek działał Wesemann 
i jego pomocnicy, nie da słę w Niemczech 
ocenić. (!) Wesemann jest osobą o nie­
pewnej przesz,ości, przebywającą zagra­
nicą, od paru lat bez stałego zajęcia i 
prawdopodobnie trudniącą się propagan­
dą antymemiecką. JeSi zupełnie możli­
we, że osobom tym chodziło o wkręcenie 
(in die Hände spielen; Salomona w ręce 
władz niemieckich.

Czy chodziło przytem osobnikom tym
0 poprawienie swej własnej pozycji wo­
bec władz niemieckich, czy też o_ zwy­
kły akt zemsty, nie można tego z Niemiec 
ocenić. (!) Przy znaném zachowaniu 
pewnych sfer emigrantów niemieckich, 
byłby tego rodzaju czyn rzeczą nienad- 
zwyczajną,

Podobne metody emigrantów obser­
wują władze niemieckie prawie codzien­
nie. Ponieważ Jacob dostał sie w -ect 
władz niemieckich Dez ich współudziału
1 ponieważ chodzi o wielokrotnie kara 
ne go zdrajcę kraiu, ze strony niemieckiej 
me może, oczywicie, być nic innego u* 
czyniome, jak podjecie postępowania kar­
nego, wdrożonego pn zeciw Jacobowi, już 
od dłuższego czasu. Odpowiednie za­
wiadomień!© przesłał rząd Pzeszy rządo­
wi szwajcarskiemu.“

Pi7fid Ziuta w dyplomacji
„Odmładzanie11 Korpustr dyplomatycznego w Warszawie

W arszawa, 15. 4. Tel w.
W sfeiacL urzędniczych mówią, że należy 

się spodziewać przesunięć w korpusie dyplo­
matycznym. :

.Dotychczasowy poseł Rzplitej w FMaiidji, 
Charrwat, prawdopodobnie będzie przeniesiony 
na emeryturę

Poseł R. P. w Bïaiogrodzie, dr, Władysław 
Schv’artzenburg-Guenther który od czterech 
lát kierował placówką polską w Biafogi odzie, 
przyczynił się ourdzo wyaatnh do zbliżenia 
między obu państwami i jest współautorem 
konwencji Kulturalnej jugosfowiainsko-polskiej, 
opuszcza dotychczasowe swe sl anowisiko i 
przechodzi na inną placówkę, prr wdopodobnte 
dc HeîsingîôiaU Jego miejsce ,w Jugosłąwji

obejmuje dotychczasowy dyrertoi gabinetu mi­
nist, a, Roman Dębicki, który prawdopodobnie 
w pierwszej połowic przyszłego miesiąca złoży 
regentowi swoje listy uwierzytelniające.

Mówią lównież o „odmłodzeniu“ korpusu 
dyplomatycznego w Warszawie. Przeważna 
ilość przecstawiciel' państw obcych w Warsza­
wie bawi tutaj już czas dłuższy. Ostatnio na­
stąpiły zmiany w ambasadach angielskiej . i 
amerykańskiej. Po wizycie min. Lávala opuści 
•Warszawę amoasádor Laroche, ustępując miej­
sca ambasadorowi Noelowi, który obejmie u- 
rzędowanie w początkach mała.

Spodziewają się w najbliższycn miesiącach 
licznych przesunięć dyplomatów, akredytowa­
nych pne, rządzie polskim,

Oficjalne wyniKi w Gdańsku
1 d a ń s k, 15. 4. 'l ei wł
Komitet wyborczy ogłosił aziś w południe 

ostateczny wynik ostatnich wybcróv do sejmu 
gdańskiego. Azedatawia się or> następująco: 
Uprawnionych do głosowania 237.165, odda­
nych kartek wyborczych 13.570, oddanych gło­
sów 236.832. Głosów ważnych było 235.062, 
nieważnych 1.770.

Z .ego otrzymali: Narodowi socjaliści gło­
sów 139.423 — manaatow 43, socjalni demo­
kraci 37.729 — 12, komuniści 7.016 — 2n cen- 
«im 31.522 — 10. usta Weisegc Î.805 — 3, 

lišta Pietscha -322 — 0, Polacy 3.294 — 2.
Komitet wyborczy oddaM protesty wybor­

cze socjalnych demokratów i centrum przeciw 
jawnemu głosowaniu w niektórych okręgaćn, 
wskazując, że nigdzie jawnego głosowaniu nie 
było.

Sprawa Litwy i Kłajpedy
Paryż, 15, 4. PAT,
„L* Oeuvre“ twierdzi, źe Mussolini 

przed zamknięciem obrad konferencji w 
Stresie, obarczył sif John Simona misją 
ostatecznego -zapyl,-ric. Berlina, jakie są 
«ąmiarj Niemiec w k« estji uustnaekiej, 
oraz zwrócenia sR do Wilhulmstrasaó. 
czy Niemcy zgadzają się włączyć Litwę 
do paktu nieagresj1, Jaki przyrzekły za­
wrzeć. Sir John Simon przyjął tę misję 
ze zrozurr.iąehn zadowoleniem, ale . sko­
rzysta! z tego, aby nalegać u deltgatów 
francuskich i włoskich na to, ty wywarli 
oni nacisk na Litwę w kwestii zatargu 
w Kłajpedzie i by domagali się od rządu 
litewskiego stosówrania (koitstv tuch tego 
obszaru

Manifestacje komunistyczne
Paryż, 15. 4. PAT.
Partja komunistyczna zorganizowała 

3 zebrania na różnycł: przedmieściach Pa­
ryża, mające na cele _ zaprotestewanir. 
przeciwko 2~letniei służbie wojskowej. W 
Ivry na stadjonie zebrało się koło 2.00J 
demonstrantów. W Bagnolet policja roz- 
proszjda około 1.000 komunistów, którzy 
demonstrowali vod golem niebem, nie mo­
gąc się dostać do sali mero.sfwa. W tej­
że miejscowości doszło piżniej do lekkiej 
utarczki między policją a komunistami 
Aresztowano kilka osób. Z drugiej strony 
w Paryżu w okolicy Metro Michelange, 
doszło do bójki między członkami 
..Wspólnego Frontu“ a młodzieżą z 
„Action , Française“. 9-iu członków 
JWspóinego Frontu" oamotfn rar.y.
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JM-opo#*. czy opozycjo prartwa?
Żydowski „Nasz Przegląd“ w następu­

jący sposób charakteryzuje sytuację po­
lityczną w przededniu uchwalenia nowej 
ordynacji wyborczej:

„Ordynacja wyborcza ma powstać na 
pograniczu dwach światów, om być wyła­
zem tego wszystkiego co się dzieje w kra- 
jr w różnych dziedzinach: w polityce za­
graniczne} i społecznej".

„Atu za ani orzech’, coś pośrodku. Ani 
faszyzm ani demokracja. An1 z Francją 
ani przeciw. Ani rozwiązanie, ani tolero­
wanie związków zawodowych. Wszystko 
w stroju demi-sezonowym“.

„W tej szczególnej chwili premjer ma 
jednak specjalne klopoty: rozbrojono o- 
pozycje i opozycjonistów, a na ich miej­
sce przyszedł marazm z obywatelem mal­
kontentem Sam prezes klubu B. B skar­
żył się już na ostatnich zebraniach na 
fozwieimożnienie biuroKracji, a przyto­
czone prze „Gazetę Polską“ liczby urzędy 
ników państwowych t. zn. przedstawicieli 
władzy wzmocnionej dowodzą, że dalsze 
usuwanie kontroli publicznej, zmniejszenie 
udziału społeczeństwa w parlamencie, mo- 

’że całkowicie osłabić znaczenie tej klapy 
bezpieczeństwa",

„Trzy ustawy opracować ma obecny 
premjer. Ustawa o ordynacji wyborczej

do Senatu i elekcji Prezydenta nie p-zed- 
stawia żadnej trudności. Nie będzie rów­
nież kłopotu z zamierzona rzekomo 
czwar+ą ustawą o władzach administracyj­
nych. Najgorsze kłopoty sprawia ustawa 
o udziale społeczeństwa w grze, o zorga­
nizowaniu tego chóru, tak, by wprawdzie 
istniał na scenie, by nawet przemawiał, ale 
przemawiając powtarzał tylko ostatnie 
strofy rządu."

„Nową konstytucję można było zamglić 
uroczystym wstępem. Styl premiera unt- 
sił się nad tym całym tworem. Ordynacja 
wyborcza nie znosi poezji. Można ją tyl­
ko zagmatwać jak na Węgrzech. Do pięt­
nastego maja ma nastąpić odpowiedź na 
pytanie interesujące chór w dramacie na­
rodzin nowego ustroju. Do tego cza.su pa­
nować będzie jednak milczenie. Ordyna­
cja wyborcza spadnie jako bomba. Dla 
uchwalenia jej nie trzeba będzie już kwa­
lifikowanej większości. Sprzeciw opozycji 
nie będzie większy niż w czasie przyjęcia 
Konstytucji. Po pięciu latach nie wtóruje 
ulica. Społeczeństwo milczy: A jednak 
nowy premjer waha sie. Ersatz — opozy­
cja Polakiewiczów, Filipowiczów, „Prze­
łomu“, czy odrobina prawdziwej opozycji 
— oto nvtanie, i raniące sfery miarodajne 
przy układaniu ordynacji wyborczej". ,
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Co rJiciai zmienić M Orz. Demokracji
w rozporządzeniu o pomocniczej służbie wojskowej

W niedzielnym numerze „Polonji" zamieści­
liśmy odpowiedź posła dr. Tempki na oszczer­
cze . napaści z iracji projektu nowelizacji Roz­
porządzenia o pomocniczej siužbie wojskowej. 
Obecnie zamieszczamy merytoryczne wyjaśnie­
nie zagadnienia, wyjęte z listu dr. Tempki do 
naszego pisma:

Nieprawdą jest, jakoby nikt z (wnioskodaw­
ców nie chciał podjąć się referatu wniosku Ch. 
Dem. w sprawie nowelizacji rozip ?rez R. P. 
o pomocniczej służbie wojskowej. Skwierczani, 
źe nie zwracano się do mnie o przyjęcie refe­
ratu — jakkolwiek mój podipiS pod wwoskitm 
umieszczony jest na pierwszem mieseu. Nie­
prawdą jest, jakoby żaden z posiow Ch. Dem. 
nie wystąpił w czasie posiedzenia komisji woj­
skowej w - obronie wniosku a jeden z posłów 
Çh. D. wypowiedział się nawet za zdjęciem 
wniosku z porządku ob. ad i przejściem nad 
nim do porządku bez dyskusji.

Prawdą natomiast jest, że na posiedzeniu 
tern nie był obecny żaden % postów Ch. bem. 
Również i ja nie byłem ooecny, gdyż w tym 
czasie byłem od szeregu dni obłożnie chory. 
■Tylko tern tłumaczy się, że nie mogfem wystą­
pić w obronie mojego wniosku i odeprzeć 
oszczerczych ataków referenta posła Burdy.

Proponowana przez omawiany wniosek 
nowelizacja ozporządzenia Prez. o obowiązku 
służby pomocniczej miała iść w następującym 
kierunku: Zatrzymać obowiązer ivojsk. służby 
pomocniczej na wypadek wojny i mobilizacji, 
a uchylić go w czasie „gdy tego wymaga in­
teres ob-ony państwa“ oraz w czasie pokoju. 
■Wychodziliśmy z założenia, że obowiązek taki 
w czasie wojny i mobilizacji jest całkiem zro­
zumiały, gdyż w wojnie nowoczesnej bierze 
Udział cíle spt teczeósiwo.

Natomiast nie widzieliśmy uzasadnionej po- 
tfzebv rozciągania tego obowiązku poza te 
ramy. a w szczególności vv razie zagrożenia 
.interesów oorony państwa“, a nawet w cza­
sie pokoju. Przedewszystkiem pojęcie intere­
su obrony państwa jest nieuchwytne i może 
być dowolnie Interpretowane, a ponadto, je­
żeliby zagrożenie interesu obrony państwa do­
prowadzić miało do wojny, lub choćby tylko 
mobilizacji, obowiązuje niezaczepiooa przez 
nas wojsk ou a służba pomocnicza. Gdyby na­
tomiast sytuacja zagrożenia interesu obrony 
loaństwa nie była, aż tak dalece naprężona, 
(wystarczą — zdaniem naszem — normalne 
fe3> bezpieczeństwa, a wiec policja — może 
pnij sposobieni« wojskowe, a w ostateczności 
wojsko.

Zwäma
Polska i Rosja

W „Gazecie Polskiej” ukazała się kores- 
« ondencja p. Derso-u« z Moskwy, w której autor 
twierdzi, że Rosja Sowiecka nię jest przygoto­
wana do wojuj zaczepnej, że jej zbrojenia maja 
charakter obronny i że Z. S. R- fi. pragnie 
Milknąć wojny». W odpowiedzi na to w czaso­
piśmie „Bunt Młodych” (organ mocarstwow- 
ców) R. YYruga gwałtownie zaatakował p. Ber- 
sona.

/y?ucme ,Gazeta Polska” przynosi odpo- 
wiyjz p. Bersom», ktć<y i nęciskiem uzasadni“ 
swoją tezę, pisząc m. in.:

„Nawet cała kampanja antypolska nie jeś 
niczem innen», jak najfatalnięf obraną taktyką, 
by wśróo sp: zy mterŁeńców Z. S. R. R. znalazła 
si« również... Polska.”

W komentarzu do oświadczenia p. Bersona 
redakcja „Gazety Pilskiej” oświadcza, że jej 
korespondent moskiewski pisąt prawdę. W ten 
sposob niejako „Gazeta Polska” sankcjonuje 
pog,ąa, wedle którego Rosja dąży do porożu- 
. lien« Polską. W obecnej chwili takie 
oświadczeniu jita swoją polity aią wymowy

■ Można się z tokiem zapatrywaniem nie zga­
dzać, można je zwalczać, poddać surowej kry­
tyce rzeczowej, ale nieuczciwością jest posą­
dzać wnioskodawców gołosłownie o powodo­
wanie się wpływami obcych agentur.

W końcu zmierzał wniosek do wykluczenia 
obowiązku wojskowej służb} pomocniczej z 
obszaru ściśle wojennego. Chcieliśmy w ten 
sposób zmniejszyć do minimum niebezpieczeń­
stwo połączone z pełnieniem tej służby z uwa­
gi na to. że podlegają jej Jziec- od 17 lat, 
starcy 60-cio letni, a nawet kobiety Cncieliś- 
my wykluczyć, żeby na wypadek wojny, ludzie 
powołani do służby „bez broni“ mogii ginąć 
od broni, jak to niestety bardzo szeroko mia­
ło miejsce w czasie ostatniej wojny. Takie 
były w najogólniejszych zarysach nasze in­
tencje.
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DEMON STRACIE i SPRZEDAŻ w firmach: „EBECO“ Katowice 
3-go Maja 34. GRIMM suke. i KAMSEtfSKI oddziałw Kato­
wicach, Šw. Stanisława 1; A. KUKULSKI Katowice, 3-go Maja 
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Wschód dla Wschodu
Nieustanny wzrost potęgi Japonji

Tokio, w marcu.
Wystąpienie Japonji z Ligi Narodów 

uprawomocniło się ostatecznie. Obecnie

Record rravmtes
specjalny skład krawatów

wKrólce ot<w«rcle

jesteśmy świadkami japońsko-chińskiego 
zbliżenia. Po raz pierwszy od czasu wy-

(Korespondencja własna ..Polonji“.)
padków mandżurskich najwyżsi funkcjo­
nariusze rządu chińskiego w Nankinie 
i Kantonie odbywają niemal codzienme 
konferencje z przedstawicielami Japonji.
Rozmowom tym towarzyszą serdeczne o- 
świadczenia. Padają zapewnienia o go­
spodarczej i politycznej współpracy obu 
państw. Japon ja, liczy się poważnie z u- 
znaniem buforowego państwa Mandżuko 
przez Chiny.

Autorytet Ligi żaden
Kiedy to się stanie — trudno powie­

dzieć; faktem jest, że Chiny nie żądają 
więcej zwrotu Mandżurji, zaprzestały boj­
kotowania i sabotowania Japonji.

Autorytet Ligi Narodów srodze ucier­
piał na wschodzie. Aeropag genewski rzu­
cił wprawdzie klątwę na Japonię za jej 
akcję w Mandżurji, ale nie wyciągnął z te­

go żadnych konsekwencyj, co się przyczy­
niło do rozczarowania w Chinach. I me 
widząc pomocy na Zachodzie, dojrzano ją 
w haśle „Wschód dla Wschodu“. Istotną 
przyczyrą zbliżenia chińsko-japońskiego 
jest przeświadczenie, że Zachód nie może 
dać Wschodowi nic prócz wyzysku.

Pogłębiający się kryzys w Chinach jest 
źródłem zmiany w dotychczasowej orjen- 
tacji. Sytuacja gospodarcza w Chinach 
jest zupełnie specyficzna. Przyczyny kata­
strofy gospodarczej są różnorodne. Rol­
nictwo upada wskutek przeludnienia i złej 
administracji, kraj jest wyniszczony przez 
wojny domowe, przez brak środków ko­
munikacyjnych, olbrzymich podatków, wy­
sokich czynszów dzierżawnych. Ale to 
jeszcze nie wszystko.

Chiny posiadają stale olbrzymi deficyt 
w handlu zagranicznym, do czego się 
w dużej mierze przyczynia i jednej stroiy 
brak ustabilizowanej waluty, oraz uprzy­
wilejowane stanowiska wielkich ro.oca.rsfw. 
Skoro jeszcze uwzględnimy fatalne sto­
sunki w administracji państwowej, które 
spowodowały zupełny upadek autorytetu 
rządu, oraz bezskuteczne, ale kosztowne 
wyprawy przeciwko chińskim prowincjom 
czerwonym, otrzymamy obraz położenia 
Chin. Wprowadzenie przez. Stany Zjedno­
czone srebra do obiegu walutowego jesz­
cze bardziej pogrążyło Chiny, gdyż po-

Kryzys Chin
ważne zapasy srebra, stanowiącego pod­
klad waluty chińskiej, odpłynęły dc Sta­
nów Zjednoczonych. W tych warunkach 
pomoc z zewnątrz jest koniecznością. Chi­
ny padły więc w objęcia Japonji.

Na zmianę orjentacji Japonji wobec 
Chin wpłynęło w pierwszym rzędzie roz­
bicie konferencji morskiej w Londynie. 
Walka o siły zbrojne na Pacyfiku między 
Angiją, Ameryką i Japonją ' była zawsze 
jaknajściślej związana z problemem nie­
podległości Chin. Układ morski z* r. 1921 
doszedł dó skutku jedynie dlatego, że 
w tymże samym Waszyngtonie zawarto 
uprzednio słynny pakt 9-clu, gwarsntują- 
cy niepodległość i niepodzielność Chinr 
oraz zaoewmaiący wszystkim państwom 
korzystanie z zasądy „otwartych drzwi“ 
w obrotach handlowych Chinami. Pod 
koniec ubiegłego roku wypowiedziała Ja­
ponja umowę waszyngtońską i żądała dla 
siebie tonaż»« w równej wysokości jak Ari- 
glja i Ameiyka (W Waszyngtonie usta­
lono stosunek sił 3-5:3).

Wielki blok wschodni
W Japonji istnieją jednak i gospodar­

cze przesłanki zbliżenia z Chinami, pod­
stawą ich jest wielki plan stworzenia je­
dnego -»rganiznm gospodarczego japom

sko-chińsko-mandżurskiego. Plan ten opie­
ra się na fakcie, że przemysł japoński 
musi znaleźć rynki zbytu. Wielkie rynki 
zachodnie bronią się przed konkurencją 
japońską. Przemysł, który dziś kwitnie 
dzięki zamówieniom wojskowym, może 
jutro znaleźć się w obliczu ciężkiego prze­
silenia. Mandżuko jest niewystarczającym 
rynkiem, a w Chinach istnieją nieograni­
czone możliwości. Japonja chce zreorga­
nizować Chiny, eksploatować ich boga­
ctwa naturalne (bawełna, ruda żelazna, 
węgiel). Oczywiście Japonja zamierza 
również rozbudować przemysł w Chinach 
i popierać uprzemysłowienie kraju, ale nie 
w większym zakresie, aniżeli tego wyma­
gać będzie konieczność.

Wspólna akcja Chin i Japonji, polega­
jąca na wzajemnem zbliżeniu, zwróciła 
uwagę mocarstw zachodnich. Ameryka 
i Anglja są dziś bardziej zainteresowane 
Chinami, aniżeli kiedykolwiek; sytuację 
zaś wykorzystują Chińczycy, rokując o po­
życzkę.

Chiny sądzą, te zbliżenie z Japonja 
pod grożnem hasłem „Wschód dla Wscho­
du“ wpłynie na pozyskanie pomocy ze 
strony mocarstw zachodnich na warun­
kach dogodniejszych.

Manewry Nankinu wywołują w Japo­
nji zarzuty, przedstawiciele armji japoń­
skiej są pełni rezerwy i braku zaufania 
wobec swoich partnerów.

Potęga Japonji
Powstają orjentacje „wschodnie“ i „za­

chodnie“, nankińskie i kantorskie, ale 
w gruncie rzeczy Ch«’ny myślą szczęt ze 
o zbliżeniu z Japonią. Hasło oparcia się 
o mocarstwa zachodnie zbankrutowało 
Okazało się bowiem, że Japonja potrafiła 
przeprowadzić wbrew Lidze Narodów 
swój plan i miała ku temu dość siły. Ooec- 
nie Chiny usiłują jedynie wygrywać tak­
tycznie mocarstwa zachodnie przeciw Ja­
ponji, aby wytargować dla siebie lepsze 
warunki. Tak się przedstawia zmiana 
frontu chińskiego — wobec Europy z je­
dnej, wobec Japonji z drugiej strony. Po­
tęga Japonji na Dalekim Wschodzie wzra­
sta coraz szvbciej...
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Dotąd ty jedna jedyna na świeci© 
chcesz mnie znać. Dla ciebie jednej 
nie jest obojętne, czy żyję, czy umar­
łem. Nie zginiesz z głodu ani nie um­
rzesz w domu pracy, Iwono. Dopóki 
mnie nie zabraknie środków do życia, 
podzielę się z tobą każdym groszem. 
Myśl o dzisiejszym dniu, nie troszcz 
się o dalekie jutro, moja droga. Damy 
sobie radę! Bądź spokojna!

Pochylał się ku niej, z ręKą wspar­
tą o krawędź łóżka. O własnem nie" 
ptwnem położeniu materjalnem po- 
prostu nie myślał. Był tak wzruszony, 
że w tej chwili dałby sobie dla niej u- 
ciąć prawą rękę.

Iwona dziękowała mu oczami, któ­
re stały się bardzo wymowne, bardzo 
serdeczne. Jego męska wiara we wła­
sne siły podniosła ją na duchu. Ufała
mu bez zastrzeżeń, tak jak zawsze 
tym wszystkim, którzy byli dla niej 
dobrzy. Przymknęła oczy z leciutkiem 
■westchnieniem ulgi. Taka była szczę­
śliwa, że szlachetne ręce zdejmują 
z jej ramion straszny ciężar! Miała 
ochotę usnąć, jak zmęczone dziecko. 
Kiedy podniosła powieki, w jej ciem- 
•nvch źrenicach grały już przebłysk: 
uśmiechu.

— Spróbuję być szczęśliwy, żeby 
ci się odwdzięczyć, Stefanie! — rze­
kła.

— Przyniosłem ci coś, co ’ubisz. 
Zjedz na znak, że naprawdę cię po­
cieszyłem.

Wsunął jej w rękę papier ową lo- 
Tebkę i przechyliwszy się z krzesłem, 
patrzył, jak uśmiechając się zajrzała 
do środka i wyjęła ciasteczko.

— O, jakiś ty poczciwy* — zawo­
łała radośnie, pc dawnemu.

Nagi© Joyce wstał i obrócił się 
martkotnie z rękami w kieszeniach w 
stronę okna, za którem gęstniały wie­
czorne mgły. Coś mu przyszło do gkr 
wy: coś, co jak zimny prysznic po­
działało na jego donkiszocki zapał.

Ale rozsądek i poczucie słuszności 
wzięły w nim górę nad uczuciem.

— Iwono, — zwrócił się znów do 
chorej — chyba nie rozstałaś się z E- 
wardeir w gniewie?

— O, nie! — odparła, podnosząc 
z nad torebki zdziwione oczy. — Był 
dla mnie strasznie dobry.

— Czy pisałaś do niego o 'jem 
wszystldem?

— Nie... Postanowiliśmy, że nie 
będziemy korespondowali... Zawiado­
mił mnie o swoim wyjeździe na Nową 
Zelandję. Ja nie mogłam do niego pi­
sać, wstydziłabym się. Nie mogłam 
napisać: .Jestem teraz żebraczką, daj 
mi jałmużnę!“ Z jakiej racji on. miałby 
mnie utrzymywać?

— Przykro mi wypytywać cię o 
takie rzeczy, — rzekł z zakłopotaniem 
Joyce — ale... powiedz mi... czy my­
ślisz o nim z odrazą?

— Nie! Cóż znowu? Nacierpiałam 
się okropnie, ale gdyby przyjechał za­
brać mnie do siebie, jako żonę, ter 
bym do niego wróciła. Przyrzekłam 
mu, że jeżeli będzie mógł mnie zabrać, 
to wrócę

Joyce ,pomimo, że ją znał, zdumiał 
się .mów jej szczerej prostocie.

— Jeżeli tak, to dlaczego nie zgo­
dzisz’ się na tamtą propozycję? — za­
pytał, niezdolny pojąć jej stanowiska.

— Powiedz mi, jak powinnam po­
stąpić, to cię posłucham! — odpowie­
działa.

— Musisz napisać do Ewerarda.
— Dobrze!
— W takim razie nie masz się co 

martwić o przyszłość. Można powie­
dzieć, że sprawa jest załatwiona.

— Jak ja ci podziękuję? — zawo­
łała. — O. gdvbvm ci rr.ogła zaśpie­
wać! -Me mój głos nic wróci. Jestem

do niczego. Ą tyle mi dziś okazałeś 
dobroci! Nigdy tego nie zapomnę! Ni­
gdy'

W Stefanie zamarto serce. Wstał 
i, biorąc laskę i kapelusz, rzekł z go­
ryczą:

— Wyświadczyłem ci przysługę, 
która mnie nic nie kosztowała Rady 
nic nie kosztują.

Iwonę zrobiła smutne oczy.
— Jeżeli tak będziesz mówił, % 

znów się rozpłaczę.
— Przebacz! — rzekł. — Jestem 

brutal.

ROZDZIAŁ XVII.
PROJEKT IWONY.

Była noc. Iwona nie spała. Mroki 
wypełniał szmer oddechów.

Od czasu do czasu ciszę przerywał 
jęk lub zduszony okrzyk bólu. Od są­
siedniego łóżka zaczęty doctiodzić 
Iwonę urywane słowa chorej, mówią­
cej przez sen:

— Dla dzieci, Joe... Dla moich 
dziecisków... Dobrzeby było, żebyś­
my wszyscy pomarli...

We śnie odgrywała się jakaś tra- 
gedja nędzy. Iwona słuchała ze współ­
czuciem. Sąsiadka przeżywała dziś 
równie ciężki dzień jak ona.

Gdy umilkła, Iwona zaczęła znów 
rozpamiętywać swoją własną trage­
dię, która nie dawała jej zmrużyć oka.

Nie napisała do Ewerarda.
Przyniesiono jej pióro, papier, atra" 

ment. Siostra podparła ją poduszkami, 
żeby mogła wygodnie pisać. I nie na­
pisała. Nie zdobyła się na tyle siły 
woli Duma nie pozwoliła jej prosić go 
o pieniądze, Zato napisała z obszer- 
nemi wynurzeniami do Joyce‘a i scho­
wała list pod poduszkę.

Duma stanowiła jedyny twardy 
rys w jej ustępliwej naturze. Chętn.e 
wróciłaby do Ewerarda, jako jego żo­
na i ztożyla z radosną wdzięcznością 
znękaną głową na jego ramieniu. Chę­
tnie oddałaby się znów pod jego pew­
ną opiekę. Ale pomoc przyjęłaby ra­
czej od kogokolwiek, byle nie od nie­
go. Było to niemądre, głupie, niedo­
rzeczne, ale zgodne z uczciwą prawdą 
jej serca.

Może w ten sposób buntowała się 
w niej urażona kobiecość. Gdyoy 
Ewerard inaczej się był z nią obszedł 
w ów dzień klęski, możeby się nie po­
czuła dotknięta. Ale, poniesiony gnie­
wem i bólem rozczarowania, wypom­
niał już swoje krzywdy tak srogo, jak­
by go zdradziła z innym.

Była zbyt szlachetna, żeby czuć do 
niego urazę. Propozycja wznowienia 
małżeństwa byłaby z jego strony na- 
turalnem wynagrodzeniem krzywdy. 
Ale przyjmowanie od niego zapomogi, 
iako nie od męża. równałoby sie spad­
nięciu do roli porzuconei niewiernej 
żony czy nieuczciwej kochanki, korzy­

stającej ze wspaniałomyślności męż­
czyzny.

Co miała jednak począć? Joyce 
mógł ją narazie poratować, ale liczyć 
na nieuo na stałe byłoby niedorzecz­
nością.

Przestała się głowić.
Joyce, taki mądry, znajdzie dla niej 

jakąś dobrą radę. Trochę pocieszona 
tą myślą, usnęła.

Nazajutrz czas dTiżył jej się okrep 
nie, a życie wydawało straszniejsze 
niż kiedykolwiek. Im jaśniej widziała, 
ze nie miała właściwie innego wyjścia, 
jak posłuchać rady Joyce'a, tem jej by­
ło ciężej zdecydować się na napisanie 
listu. Odkładała to z godziny na godzi­
nę.

W dodatku truła się utratą głosu. 
Nie mogła pojąć, jak będzie żyła bez 
głosu, tak samo jak nie potrafiła wy­
obrazić sobie siebie w postaci bezcie­
lesnego cienia nad brzegami Acheromu. 
Kiedj wreszcie realny fakt przeniknął 
do jej świadomości, oblała swoje nie­
szczęście gorzkiemi łzami Skutek był 
taki, że będąc jeszcze słaba fizycznie, 
dała się złamać temu ciosowi moralnie 
tak, że Joyce zastał ją przy następnej 
bytności w daleko gorszym stanie niż 
poprzednio.

O pisaniu listu nie mogło być mo­
wy. Joyce, któremu siostra pozwoliła 
zostać u niej zaledwie pięć minut, do­
wiedział się tylko przypadkiem, że 
Iwona nie napisała listu.

— Poczta odchodzi jutro! — rzekł. 
— Dowiadywałem się. Jeżeli nie na­
piszemy odrazu, stracimy miesiąc cza­
su. Czy mam napisać do niego w two- 
jem imieniu? Przecież ty, biedaczko, 
nie utrzymasz pióra w ręku.

Szepnęła, że się zgadza i westchnę­
ła z ulgą i wdzięcznością. Joyce po­
cieszył ją jak umiał i odszedł z ocią­
ganiem.

W domu napisał list w formie su­
chego wyliczenia faktów, podpisał się, 
poda': swój adres, zakleił koper ćę, za­
adresował swem charakterystycznem 
pismem i pobiegł na pocztę. Wypełni­
wszy ten przykry obowiązek, bo sam 
nigdyby się do niemiłego kuzyna nie 
zwracał, zabrał się do korekty pier­
wszych arkuszów swej powieści, przy­
słanych z drukarni. To był miły obo­
wiązek.

Z biegiem czasu Iwona odzyskała 
dobry humor i zaczęła znów przycho­
dzić do siebie. Mogła już nieźle poru­
szać lewa ręką. która była zaatako­
wana narówni z lewą stroną gardła. 
Głos odzyskał częściowo dawną 
dźwięczność, ale lekarze orzekli po­
wtórnie. że o śpiewie nie może być 
mowy.

— O, powiedz, że się mvla! — 
rzekła błagalnie do Joyce'a.

{Ciąg dalszy jutro)
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W rOREK, 16 KWIETNA 1935 R.
Katowice. 6.30 Audycja poranna. 11.57 Sygnał C7.L1 

12.05 Koncert orkiestry Tadeusza Seredyńskiego. 12.5# 
Chwilka dla kobiet. 13.05 Opery włoskie. '3.45 Z rynka 
pracy. 13.55 Żyoie artystyczne ! kulturalne Śląska. 15.45 
Koncert orkiestry. 16.30 Audycja dla dzieci młodszych. 
16.45 Reotal Colette Frantz. 17 00 Skrzynka P. K. O.
17.15 I-szy koncert z cyklu: ..Pięć wieków muzyk! ka­
meralnej*4 17.40 Patmam — solo na organach. 17 50 
„Zagadnienie spółdzielczego ruchu spodyweow**. 18.00 
Krótki récitai śpiewaczy Heleny Lipowskie]. 18.15 Za­
dania domowe. 18.45 Orkiestra. 19.15 Felieton rportowo- 
turystyczny. 19.35 Utwory na klarnet. 19.50 Feljeto* 
akt-alny, 20.00 Koncert w wykonaniu orle*estry symfo­
nicznej. 20,45 Dziennik wieczorny. 20.55 Jak 1 raoujemy 
w Polsce? 21.00 Koncert solistów. 23.00 Koncert chóru 
katedralnego. 22.30 Biuro Studiów rozmawia ze słucha­
czami. 22.45 Koncert malej orkiestry.

Warszawa (1339.3 m) 6.30 Audycja poranna. 12.05 
Koncert ze Lwowa. 13.05 Fantazje operowe z płyt. 15.45 
Koncert orkiestry P. R. 16.30 Audycja dla dzieci młod­
szych. 16.45 Słynni artyści na iplytach. 17.15 Koncert 
z cyklu „5 wieków muzyki kameralnej". 18.00 Krótki 
recital śpiewaczy. 18.15 Płyty. 19.35 Koncert z Pozna­
nia. 20.00 Kotícím 1 orkiestry syml. P. R. 21.00 Koncert 
solistów. 22.00 Konoent z roznanla. 22.45 i 23.05 Kon­
cert małej orkiestry P. R

Kraków (293.5 m) 6.30 Transm. * Warszawy. 12.03 
ITansm. z Warszawy i Lwowa. 13.00 Muzyk? operowa 
z (płyt. 15.35 Transn.. z Warszawy. 16.45 Płyty. 1700 
Transm. z Warszawy. 18.45 Muzykę salonowa z płyt.
19.15 Pogadanka. 19.30—23.03 Transm. z Warszawy I 
Poznania.

Łódź (224 m) 6.30 Transm. z Warszawy. 12.05 
Transm. a Warszawy. 14.0C Najpiękniejsze glosy świata, 
(płyty). 15.45 Transm. z Warszawy. 18.45 Muzyka saio- 
nowa (płyty). 19.30—23.05 Tramsm. a Warszawy i Po­
znania.

Poznań (345„6 m) 6.30 Transnt. z Warszawy 1157 
Transm. z Warszawy i Lwowa. 13.00 Śpiewy operowe. 
14.00 Oratorium „Droga krzyżowa" na chór ohłop.ęey I 
sola. 14.30 Muzyka z płyt. 15.45 Transm. z Warszawy.
16.45 Piosenki. 17.00 Transm. z Warszaw*- 17.50 Transm. 
z Warszawy. 18.45 Recital na waltorafi. 19.35 Utwory n* 
klarnet. 19.50 Transm. z Warszawy. 22.00 Koncert chóru 
katedralnego. 22.30 ’rransrr. z Warszawy.

KONCERTY ZAGRANICZNE.
Hamburg (331,9 m) godz. 6.35, 12.10* 16.00, 20.1# ‘
Mediolan (368,6 m) godz. 13.05, 19.00. 21.45.
Praga (470,2 tn) "godz. 11.05, 12.35, 15.55. 20.25.
Wiedeń (506,8 m) godz. 12.00. 16.10. 19.30, 21.11,
Budapeszt (550,5 m) godz. 12.05, 17.20. 21.50.

wieika Środa, 17 kwietnia »33 r.
Katowice. 6.30 Audycia poranna. 11.57 Sygnał czarni, 

12.05. V synüonja Czajkowskiego. 12.50 Chw-iUa dla ko­
biet. 13.05 Koncert z Wilna. 13.21 Muzyka operowa,
14.00 Ignacy Friedman — fortepian 1 Oaspai Cassado —* 
wiolonczela. 15.45 Kot cert malej orkiestry. 16.30 „Ro­
mualda Baudouin, de Coutenay". 16.45 Kri fiku komcerł 
organowy. 17.00 Odczyt p. t.: „Podstaw i wiedzy współ > 
czesne]". 17.15 Konoert religijny. 17.50 „Książka « wie­
dza". 1S.00 Recital organowy. 18.15 Wesoły skecz. 1S.30 
Audycia konkursowa: „Zwiedzamy śląskie miasta i mo­
steczka". 18.45 Bronisław Huberman — skrzypce. 19.1S 
Pogadanka z działu: „Ogrodnik śląski" 19.35 Pieśni w. 
wyk. Heleny Weyber&oweJ. 19.50 Pogadanka artuain»..
20.00 Fragment z opery „Halka" Moniuszki. 20.15 Wie­
czór literacki p. t.: „Zapomniane arcydzieło „Marla“«
20.45 Dziennik wieczorny. 20.55 Jak pracujemy w Polsceł,
21.00 Konoert szorenowski. 21.30 Porady radiotechnicz­
ne. 21.40 Juliusz Zaremhski: Kwintet fortepianowy
g-moll op. 45. 22.35 RecMui Carusa. 23.05 Skrzynka fran­
cuska.

Warszaw^ (1339,3 mj 6.30 Audycia swamna. 12.® 
Konoert z płyt 13.05 Koncert z Wilna. 13.25 Arie Ï 
pieśni. 15.45 Konoert małej orkiestry P. R. 16.45 Kwa­
drans słynnych artystów. 17.15 Koncert w wykonaniu 
chóru tnęsk. „Pobudka" 18.00 Recital organowy z Wil­
na. 18.15 Wesoły skecz. 18.45 Płyty. 19.35 Pieśni. 20.00 
Fragment operowy. 20.15 Audycja literacka ze Lwowa.
21.00 Koncert szopenowski. 21.40 Kwintet foetep. 22.35 
Płyty.

Kraków (293,5 m) 6.30 Transm. m Warszawy. 12.® 
Płyty. 12.50 Transm. z Warszawy. 13.25 tyty. 15.45 
Artur Bubimsteiu gra... (płyty). 17.15 Transm. z Wa-rsza.- 
wy i Wikła. 18.45 Płyty 19.30 Transm. z Warszawy
20.00 Fragment operow, 20.15 Transm. ze Irwowa I
Warszawy. 21.40 Transm. z Warszawy. 22.35 Płyty.

Łódź (224 m) 6.30 Transm. e Warszawy. 12.03 
Transm. z Warszawy 4 Wilna. 14.00 Zespole we frag­
menty oporowe (płyty). 16.45 Transm. z Warszawy, Kra­
kowa S Wilna. 18.45 1 19.15 Płyty. 19.30 Transm. * 
Warszawy fi Lwowa. 21.30 Muzyka (płyty). 21.40 Transm. 
z Warszawy.

Poznań (345,6 m) 6.30 Audycja poranna z Warszawy. 
bl.57 Transm. z Warszawy fi Wslna. 13.25 Muzyka Schu­
berta (płyty). 15.45 Transm. z Warszawy. 16.45 Słynni 
artyści. 17.00 Transm. z Krakowa, Warszawy i Wilna 
18 45 Arie i pieśni. 19.30 Transm. z Warszawy 21.30 
Wiieozór literacki. 21.40 Transm. z Warszawy.

KONCERTY ZAO.RANiCZ.NE.
Hamburg (331,9 tn) godz. 5®, 16.00. 20.45.
Mediolan (368,6 m) godz. 13.15, 17.®, 21.00.
Praga (470,2 m) godz. 10.15. 17.50. 19.25, 21.30.
Wiedeń (506.8 m) godz. 12.00. 16.05, 19.05. 22.20.
Budapeszt (550,5 tn) godz. 13.05, 17.00, 20®.

WIELKI CZWARTEK, IS KWIETNIA 1935 R.
Katowice. 6.30 Audycia poranna. 11.57 Sygnał emsu. 

12® Audycia dla dzieci. 12.30 Muzyka religijna. 13.00 
Chwilka dla kobiet. 13.10 Koncert małej orkiestry. 13.45 
Z rynku pracy. 13 55 Żyoie artystyczne i ktiteralne 
Slaska. 15.45 Koncert Branděním, ski Bacha. 16.00 Karola 
Szymanowskiego: „Stahat Mater“ na chór mieszany, so­
la 1 orkiestrę. 16 30 Pogadanka w Języku irancuskim. 
16.45 Pieśni kościele fi motety wielkopostne. 17.® Re­
portaż z kliniki chorób wewnętrznych U. J. v Krakowie. 
17.15 Słuchowisko „Judasz". 18.00 Pieśni religijne. 1815 
„Conrad fi świat**. 18.30 Karlikowa poczta. 19.® Bach- 
Scboenberg: Preludium. 19.15 Zaarzeme Widkoczwart- 
Vowe 19.35 Utwory fortepianowe Stanisława v"w,ocfcie- 
go 19.50 Felieton aktualny. 20.® Dokąd Jecha w świs­
ta? 2C.10 Transm. g ffilharuwuji Warszawskie!.
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Inia 10 kwiecia 1935 r.

W pierwszej deilcauzie kwietnia zapas dota 
“'owięKSzyf się o 0,3 milj. A. do 507,7 milj. zł., 
>aTomiast “tan pieniędzy zagranicznych i dewiz 
»hniżył się o 0,6 milj. zł. do Î4.8 milj. zł.

Suma wykorzystanych Kredytów zwiększyła 
gję o 11.1 milj. zł. do .03,0 milj. zł., przyczem 
portfel wekslowy ©padł o 4,1 milj. zł. do 617,1 
milj. zł., natomiast portfel zdyskontowany eh 
biletów skarbowych wzrósł o 14,0 milj. zł. do
20,0 milj. zl. i sta111 pożyczek zabezpieczonych 
zastawami — o 1,2 milj zl. do 55,0 milj. zł.

Zapas .pofekid. monet srebrnych i bilonu 
wzrósł o 3,9 milj. zł. do 42,0 milj. zł. bozycja

„inne aktywa“ spadła o 0,5 milj. zi. ao 134,0 
milj. zl., pozycja zaś „inne pasywa“ _ uległa 
wzrostowi o 20,9 milj. zl. do 212,4 milj. zl.

Natychmiast płatne zobowiązania zwiększy­
ły się o 0,7 milj. zł. do 210,6 milj. zl. Obieg 
biletów bankowych — w wyniku wyżej omó­
wionych zmian — zmniejszył się o 2,6 milj. zl. 
do 942,9 milj. -zl. Pokrycie zlotem wzrosło z 
48,08 proc. do 48,19 proc. i przekracza normę 
statutową o przeszło 18 punktów. Stopy dy­
skontowa 5 proc,, od pożyczek zastawowych 
6 proc.

Kontrola nad przemysłem ijenip w Szwecji
Likwidacja udziahw Kruppa w fatoryKien szwedzkich

W czasie ostatnich obrad rliksdagu szwedz­
kiego. na których debatowano nad _ propono­
waną przez rząd ustawą o konroli państwa 
nad produkcją broni, puruszona została 
kwestja udziałów Zakładów Kruppa w fabryce 
broni Towarzystwa tsofors Zarząd tego Towa­
rzystwa złoży’ w tej sprawie ouszerne wyjaś­
nienie, w którem stwierdza, że ttanzafceja z 
Zakładami Kruppa, dotycząca przejęci, przez 
te zakłady około jednej trzeciej ogółu _ akcyj 
Towarzystwa Bofors, zosta-a zawarta jeszcze 
W roku 1921.

Tranzakcja ta łączy się w rzeczywistości z 
zapłatą za różne wartościowe patenty i cesje 
techniczne, nabyte przez Towarzystwo Bofors 
od Zakładów Kruppa, w związku ze zmianą 
działalności Towarzystwa i przerzuceniem się 
jego z produkcji broni na produkcję _ poko,o- 
wą! Mniejszość wspomnianych udziałów, któ­
re jednak nigdy me upoważniały zakładów 
niemieckich do wywierania wpływu na działal­
ność towarzystwa szwedzkiego, znajdowała

się w posiadaniu specjalnego towarzystwa 
szwedzkiego A. B. Boforsintressenter, utwo­
rzonego w tym celu w roiku 1921.

Likwidacji udziałów Kruppa w Towarzy­
stwie Bofors ma być dokonana w krótkim cza­
sie. Jak to zaznaczone zostało w ciągu obrad 
Riksdagu przez czynniki • "zadowe, prawo 
szwedzkie skierowane przeciw cichym udzia­
łom cudzoziemców w towarzysiwych szwedz­
kich wejdzie faktycznie w życie 1 lipca r. b. 
i stanowić będzie oenronę przeciw tego rodza­
ju udziałom. Ponieważ zaś bezpośrednie posia­
danie udziałów Towarzystwa Bofors przez cu­
dzoziemców jest również niemożliwe, wszyst­
kie udziały zagraniczne w tej labryce muszą 
być ostatecznie zlikwidowane.

Należy również podkreślić, że rząd szwedz­
ki posiada obecnie w swych rękach środki 
absolutnej kontroii nad aksportem broni ze 
Szwecj' i, że wszystkie ładunki broni posiadać 
muszą pozwolenie władz szwedzkich.

Pc.sła do zębów 
ODOL chroni zę­
by przed brzydkiem 
zabarwieniem. Zę­
by czyszczone pas­
tę ODOL staiq się 

białe jak perły.

Na mającym się odbyć w Paryżu w maju 
r. b. światowym Kongresie Oszczędnościo­
wym, Polska bętizie reprezentowana przez 
dość liczną delegację, dzięki czemu można bę­
dzie wykorzystać postanowienie regulaminu 
Kongresu, zezwalające na używanie w obra­
dach języka ojczystego przez delegacje, skła­
dające się z conajmniej 60 osób. W ten »posófc 
język polski będzie rozbrzmiewał jako równo­
uprawniony z oficjalnemi językami Kongresu: 
francuski i angielskim. Polska zgłosiła na Kon­
gres trzy referaty: „Oszczędność a ubezpiecze­
nie na życie“ — Z. Konopki z Warszawy, „Kry­
zys a kasy oszczędności“ — K. Słomskiego z 
Poznania i „Oszczędność szkolna“ — M. Tu­
łacza z Katowic. Nadto został Polsce powierzo­
ny referat generalny na temat „Oszczędność a 
ubezpieczenie na życie“. Referat ten, opraco­
wany przez prezesa dr. H. Grubera, zawiera 
objektywną analizę referatów „narodowych", 
oraz ogólne wnioski syntetyczne, z nich wy-

Zagranicy mocnie], w Polsce sićHiej
Giełdy w tygeefciu ubiegłym

Światowe giełdy papierów wartość,iowyc i 
wykazywały w tygodniu ubiegłym naogół 
tendencję mocniejszą, obroty nie przybraty 
jïdnak większych rozmiarów. Sfery giełdowe 
czekały bowiem na wyjaśnienie sytuacji wa­
lutowej, jak,o też na wynik,? konferencji w 
Stresie. Ponowne podniesienie dyskonta w 
ÍŤouandji (z 3'A % na 4Vi%) spotkało cię z 
przychylną oceną giełd, ponieważ ta druga 
już w ciągu kilku dni podwyżka świadczy © 
dążeniach rządu do utrzymania kursu gulde­
na holenderskiego za wszelką cenę.

Giełda raow 3jorska miała przeważcie nspo- 
»©hienie mocne, do czego przyczynili się w 
dużej mienze zwyżka cen pszenicy. Pożyczki 
polskie z wyjątkiem 1% Poż. Stabilizacyjnej 
■osiągnęły dalszy lekki wzrost kursów. W dniu 
12 bm. notowano (w nawiasach cyfry z 6 b. 
m.): 8% Pożyczka Dillona 88.12% (87.50), 7% 
Poż. Stab. 109.25 (110.00), 6% Poż. Dolarowa 
7625 (74.75), 7% Poż. m. Warszawy 68.50 
<67.82Já), 7% Poż. Śląska 69.87 (68,62Já).

Obroty na giełdzie lodyńskięj w związku 
* nie wyjaśnioną sytuacją polityczną były 
mmiiai kowane. Brytyjskie papiery państwowe 
uległy pewnemu osłabieniu ze względu na 
niepomyślną ocenę sytuacji skarbowej. Na 
(rynku papierów dywidendowych obniżyły się 
akcje kolejowe wskutek spadku cyfry prze­
wozów. Natomiast zwyżkowali' akcje prze­
mysłu samochodowego, tytoniowego, bro­
warniczego i makowego. Giełda paryska po­
zostawała nadal poa wpływem niepewnej sy­
tuacji na międzynarodowym rynku waluto­
wym Ponowne ostanie nie się guldena holen­
derskiego, oraz bardzo poważny odpływ zło­
ta z Banku Holenderskiego, jaketeż duży od­
pływ zlota z Banku Fr-ncuskiego, wprowa­
dź,ii y moment niepewności na rynek paryski» 
który uzewnętrzni! się p rze dewszy st kicin w 
niższych ioto Mamach papierów o stałem 
(oprocentowaniu i akcyj bankowych. Nato­
miast akcje przemysłowe miały naogół uspo­
sobienie mocniejsze. Szczególnie interesowa­
no się akcjami węglowemu, metalów cmi, elek- 
Wycznerru clie.nfczneim, naftowemu

Giełda amsterdamska zareagowała na 
*■'zn ozony odpływ złota z Banku Holender- 
itóego i na podwyżkę stopy dyskontowej 
ogólną zniżką papierów procentowych, a 
wzrostem kursów akcyj z »kejami oukrowe- 
tci, kauczukowemi, Unilever i Philipsa na 
czele. Zwyżka notowań papierów dywiden­
dowych była jednak krótkotrwała i poa ko­
nie© tygodnia nastąpiło o-gólne osłabienie ten­
dencji. Na giełdz,e w Brukseli utrzymywała 
się nadal mocna tendencja dla rent. Kmsy 
akcyj wykazywały dość znaczne wahania 
Pierwsze dni okresu sprawozdawczego prze­
szły pod znakiem nastrojów zwyżkowych, w 
środku tygodnia jednak nastąpiło osłabienie, 
które przetrwało Już do końca.

Giełda berlińska zanotowała kikkie wzmoc­
nienie kursów akcyj przemyisîowyeh, zwłasz­
cza przemysłu maszynowego, co stoi w ewiąz- 
ku ? podp.saniiem umowy handlowej sowiec­
ko-niemieckiej. Wzrcst notowań wykazały 
także akcje chemiczne, naskutek tomystoe-

go bilansu koncernu ohemieznego I. G. Far- 
beniindustrie, oraz akcje hut-ictwa żda-zno- 
staiowegc z powodu porrryś.nego sprawoeda-

specjalny skład krawatów
»»■■»••łlce otwarci«

nia kwrirtatecgo związku stalowni. Kursy rent 
utrzymały się na prawie mezmiertonym po­
ziomie. Na giełdzie Wiedeńskiej panował na­
dal ruch słaiby, przy tendencji niejednolitej.

Na giełdzie warszawskiej nastąpiło pewne 
'"-'łabienie tendencji, które objęto przede- 
wszystklem akcje Banku PolsKtego 1 niektóre 
paoieiy przemysłowe. Kursy papierów pań­
stwowych ulegał; nieznacznym tylko waha­
niom. Notowane (pierwsza cyfra z 6, druga z 
13 kwietnia br.): papiery procentowe: 3%
Premiowa Pożyczka Budowlana 45 00 — 45.00, 
4% Pożyczka Inwestycyjna 105.00 — 103.50, 
serje tej nożyczki 108.00 — 106.50, 4% Po­
życzka Dolarowa 53.25, 5% Poż. Konwersyj- 
na 66.50 — 66.25, 6% Poż. Dolarowa 77.00 —
78.00, 7% Poż. Stabilizacyjna 65.50 — 65.50, 
4>2% Listy Zastawne Ziemskie 51.00 — 49.75,

5% List;' Zastawne rr Warszawy z 1933 r.
60.00 — 59.50;. akcje: Bank Polski 80.00 —
88.50.. Lilpop 11.10 — 1055, Starachowice 
17.50 — 17.00, Ostrowiec 22.00 — 20.50, Mo- 
dnzejów ' 5.40 — 5.30, Cukier 31.50 — 30.5C. 
Węgiel 13.00 — 12.95, Haberbusch 50.00 —
48.00.

Zapotrzebowanie na dewizy » waluty za­
granicznie utrzymywało się w granicach ty­
godnia poprzedniego. Czeki New-York noto­
wano 5.313/» — -5 3CJÍ, kabel 521 ii — 5208/ą, 
banknoty dolarowe 5.3C — 5.29Já — 5.30. De­
wiza Londyn po znaczniejszym spadku na 
początku tygodnia, w środku okresu sprawo­
zdawczego odzyskała swój kurs z 6 bm., jed­
nak wkońou idegna ponownej dość dużej zniż­
ce. Amsterdam wykazywał dość duże waha­
nia, w końcu tygodnia miał usposobienie 
mocne. Dewizy na Zurych ł Berlin ujawniły 
niewielkie tylko różnice kursowe, Gzmwoń- 
ce sowieckie notowano na rynku mr/watnym 
1.38 — 1.42 zł.

Za dolary złote płacono 9.05 — 9.10, za 
ruble złote 4.65 — 4.67, ruble sreome 1.73, a 
za ©Jen 0.80 złotych. Zainteresowani© mone­
tarni złotem! trwa.

Poiiwpa cel na żelazo i stal w Ansjlji
Hutaictwo brytyjskie w kartelu międzynamrowym?

W dniu 12 bm. w Izbie urmr odbiła się 
dyskusja w sprawie wniosku rządowego, żą­
dającego potwierdzenia zarządzenia podwyż­
szającego da przywozowego na wszelkie arty­
kuły żelazne i stalowe.

Minister przemysłu i Handlu, Rundmam, 
przedstawił ogólną sytuację w tej dziedzinie i 
omówił wpływ, wywierany przez międzynaro­
dowy kartel stalowy na brytyjskie huty stalo­
we i stwierdził, że rząd po przestudiowaniu 
sprawy doszedł do wi iosku, że nadeszła. chwila 
ułożenia stosunków z kartelami kontynentalne 
mi. Przedstawiciele hutnictwa brytyjskiego 
mają wznowić rozmowy z uelegarami kartelu 
w dniu 16 bm. w Brukse”. Minister wyraził

nadzieję, że dojdzie tam do pc ozumienia za­
dawalającego obie strony.

Tymczasem rząd brytyjski poczynił posu­
nięcia, które mają jego zdaniem wzmocnić sy­
tuację delegatów brytyjskich w rokowaniach 
z przedstawicielami kartelów. Ponieważ uzys­
kanie natychmiastowe redukcji importu hutni­
czego z kontynentu do Anglji okazale się nie­
możliwe w drodze rokowań, ponieważ z dru­
giej strony ograniczenie importu uważane było 
za konieczne, rząd brytyjski ma zamiar w razie 
podwyżki cel wyraźnie wykazać, że import hut­
niczy do W. Brytanji w dotychczasowych roz­
miarach nie może rwać. W głosowania Izba 
Gmin przyjęła zarządzenie o podwyżce ceł hut­
niczych 141 głosami przeciw 37*

NOTOWANIA GIEŁDOWE
URZĘDOWA CEDUŁA Fasola krasa 23,- 23,75

GIEŁDY ZBOŻOWEJ I IOW AROM EJ W KATOWICACH Łubin żółty — 13,— 13.—
z dnia 15 kwietnia 1535 r. Łub îm niebiesld — __ 10,75 14,25

Ceor rozumieją sie za 1O0 kg. parytet wagTm Kafcowfl- Qroob Vd-ctoiràa ■-- 40,— 43,—
ce, w handlu hu-towym. ładunkach wagonowych Groch p>kiy — — 29.— 31. -

Kursy ustaicme -na 'podstawi;« : Maka zJenmiaczaioa 6ajpe.nlor 23,50 — 23,50 24,50
Nazwa towaru: Ceai tranzakc. Cen otrjeintac. Mak — 40,— 44.-

od do od 1-0 Hreczka _ 31^0 22.50
Żyto 16,40 16,50 16^5 16,50 Kukurydz» 25.50 26.50
Pszenica jedmoliMa — — 10,50 20.- Ma-*ka pszomna g. IA 0-20% 32,— 32,50 31,50 32,50
Pszenica obierana — — 1’8,50 1:9.50 Maka tpszeuma g. IB 0-45% — — 30,50 31,50
Owites jedn-oliity — — 17,— 17.50 Maka pszemma g. IC 0-53% — — 39,— 30,-
Owtes zbieramy 16,50 — 16.— 16,75 Mąka fiszen-na g.' ID 0-00% 27,50 27,50 27,— 2S,—
Jęczmień na kaszę — — 18,— 1-8,75 Mąka pszenna g. 1E 0-05% 26.50 — 26.50 27,—
Jęczłmień «pastewny — — 16,50 17,- Maka pszenma g. HD 45-65% — 1645 19.25
Fasola biaU — — 24,50 25.25 Mąka ipszauaa $. ŁllA 65-70% — 17,25 18.20

pływające. Wnioskodawcą tematu „ >.zczęd- 
ność a ubezpieczenie na życie" i inicjatorem 
powierzenia Polsce generalnego referatu jest p. 
prezes Gruber, członek stałego komitetu Mię­
dzynarodowego .nstytutu Oszczędnościowego, 
inne generalne referaty zostaty podzielone w 
następujący sposób: Anglja — „Oszczędność
szkolna“, Niemcy — „Kasy oszczędności a kry­
zys“, Francja — „Polityk« s.opy procentowej“ 
i Włochy — „Gwarancja pożyczek hipotecz­
nych".

Mąka tpszesma «. IllB 70-75% — — 1625 17.2?
Maka żytnia la do 55% 25,— 25^0 25.— 25,50
Mą.ka i y tuli a Ib do 65% 2435 24,50 24,— 24,50
Mąka żyt. II 55-70% &I tikowa 18^5 — 18,— 18,50
Mąka żyt. 11 60-70% sitkowa — — 17,— 17.50
Muka żyt. IM irarowa do 95% — — 19^5 20,35
Mąka żytnda !V (poiiednila

łpona-d 70% wymáal « — 13,75 143
Otręlby pszene grub»

K ipr^em. «taodarfco^reffei « — 12,— 1230
Otręby pSizemn« irednl« 12.— — 11.50 12.—
Otręby żytni® 1Ł,- 1 i.,— 11.50
Kuchy lniane — — 1S,?3 18,50
Kuchy nzepatkow# — — 12150 13,—
Kuchy slcmeczniibofw* 43-44% — — 18,50 18.50
Śrut słonecznikowy 34-36% — — 15.- 16.—
śrut sojowy — — 18^0 19,50
Śrut z pestek palmowych 19-31%

w tem 1% tłuszczu — 15.- 1«.—
Słoma tpraisowac! i— — -50 5,—
Siano łąkowe 9.75 10.75
Siano koniczyna 10,50 H,—

Nasiona:
Koniczyna czerwona

bez kanlankä -* 150.— 180.^
Koniczyna biała bez kanîankà! — — 90.- 120.—
KomŁczyna sz^^edzka bez tkamilam. — — 250,— 300,—
Koniczyna żółta bez kamiamkl — — 100.— 120.—
Rajgras engiieisk! — — MO,— 120.—
Tyrmotika — — et.— 100,—
Seradela — — 15,— 16,—
Wyka —i — 30.— 32.—
Peluszka -9 33,— 33.—
Buraki eckendorfskie żółte IM 160,— 190.—
Buraki eckend orf skie czerwone — — 165.— 195,—

OgóŁny obirdt: 1.513 ‘ton. U-sposohilenile : spokojne.

NOTOWANIA WARSZAWSKIEJ GIEŁDY 
z dnia 13-go kwietnia 1935 r.

Papiery państwowe:
3 proc. poż. budowiana 4525 — 45.00, 

5 proc. poż. konwersyjrfa 66,00, 6 proc. poż. 
donatora 77,75, 4 proc. poż. dolarowa 53.38 —
53.50, 7 proc. poż. stabilizacyjna 65,75 —
66,50 — 66,13, 7 proc. L. Z. Państwowego 
Banku Rolnego 83,25, 8 proc L. Z. Państwo­
wego Banku Rolnego 94,00, 7 proc. L. Z. Ban­
ku Gospodarstwa Krajowego 8325, 8 proc. L. 
Z- Banku Gospodarstwa Krajowego 94,00. 
7 proc. obligacje Banku Gospodarstwa Kra­
towego 83,25, 8 proc. obligacje Banku Gospo­
darstwa Krajowego 94,00, 4 i pól proc. L. Z, 
Ziemski© Kredytowe 50,25 50,63. Tema enejt
przeważnie mocniejsza.

Akcje:
Bank Polsk. 88,25 — 88,50, Węgiel 13,00, 

Lilpop 10,95. Tendencja niejednolita.
Dewizv-

Belgja 89.85 — 90.15 — 89.55, Gdańsk 
773.08 - 173.51 - 172.% Ilotandja 357.70 — 
358.60 — 356,80, Londyn 25.64 — 25.77 —
25.51, Nowy Jork kabel 5.29 tpół — 5.32 i pół 
— 5.26 i pól, Paryż 34,97 — 35.06 — 34.88, 
Praga 22,15 — 2220 — 22.10, Szwajcarja 
171.64 — 172.07 — 17121, Włochy 44.05 — 
44,17 — 43,93, Berlin 213.40 — 214.40 — 212.40 
Sztokholm 132,40 — 133,05 — 131.75, Oslo
129.00 — 129.65 — 128.35, Kope bhagr 114.60 — 
115.15 — 114,05.

Waluty:
Dola. prywatny 529. Tendencja mejeem-- 

lita.
Pożyczki polskie w Nowym jor ku:

Poż. DMiorowska 89.00, poz. warszaw­
ska 69.00.

POZNA4SK4 GIEŁDA ZBOŻOWA 
z dnia 1S kwietnia I93S r.

Ceny parytet Poznań.
Żyto cena orientacyjna 14,50—14.75, MaJut ívbifl 

I gał. 0-55 proc. 31.75—32,75. Maka żytnia I g»i. t--65 
proc. 20.75 —31.75. Maika żytnia II gai. 15,25—16,35, Ma­
ka żytnia ipośledmia 13—13, Maka żytnia razowa 17.25— 
18.25. Groch Wiktoria 30—34 Groch Folget a 38—30. Lo­
bio żółty 12—12,50. Reszta notowaů bez zmiany. Us'po- 
sobienle spokojne.

Trartzaitcie na odmiatnyi* war unkach : tyta 383 tony, 
pszenicy 322 tony.
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A JK A z niespodziankami

WIECONKI marcepan

Czy wiecie, źe.
Proch sfcrżetóni drak, papier, a navet gra 

dzwółiów et ane były- Chińczykom nia* tysiąc 
łat wcześniej, niż w Europe.

DoWodem tego ma być odkrycie, dokonane 
niedawn1' przez uczonego chińskiego — Czau- 
brnga.

Podczas trwającej wiele miesięcy podróży 
naukowej tpo Tybecie, Gzaiutang odkrył w tam­
tejszych klasztorach lamaickicli mnóstwo cen­
nych rękopisów ibudd.yjSktch, pisanych prze­

ważnie w języku sanskryckiim, »atć-ycł, po­
bieżny tylko przegląd bo dokładne ich zbada­
nie wymagać będzie całych lat prąci, pozwolił 
stwierdzić, że już starożytni kapłani buddyjscy 
znali grę dnwonów i dobierali w tym celu róż- 
nobrzmiące dzwony, ma których wygrywali 
pieśni żałobne.

Sztuka ta jednak poszła z czasem w zapom­
nienie i dotychczas jest zagadką, jakim sposo­
bem po upływie stuleci odżyła w Europie.

r

Po słońce do Afryki
Z Gdyni pod niebo Hiszpanji

Vigo-Hiszpanja, 10. 4. 35.
Wszystkie formalności — załatwione i 

„Kościuszko“ odpływa od brzegu, żegna­
ny przez liczny tłum, zebrany na wybrze­
żu gdyńskiego Dworca Morskiego Orkie­
stra marynarki wojennej gra hymn naro­
dowy; syrena okrętowa ryczy trzykrotnie 
na pożegnanie portu macierzystego! Tłum 
krzyczy, wymachuje chustkami,, my robi­
ny to samo... Obraz — barwny, niezwy­
kły i dość wzruszający, jak dia nas, Po­
laków — w piersiach wzbiera uczucie du­
my: nasze morze, port, okięt pęd polską 
banderą... Każdy mniejwięcej czuje to sa­
mo i nastrój powstaje sam przez się, 
udziela się wszystkim i ogarnia wszyst­
kich. .

A kiedy przemija, zaczyna się krząta­
nie ogólne, mające na celu jaknajwygod- 
niejsze „zadomowienie się“ na tem „pły- 
wającem mieście“, jakiem jest nasz „Ko­
ściuszko“, majestatycznie prujący już fale 
Bałtyku wzdłuż wybrzeża Helu i dalej na 
Zachód... Bałtyk okazał się dla nas nie­
zwykle uprzejmy- i gościnny — falował 
poważnie, lecz nie dokuczliwie, doprowa­
dzając nas wszystkich w znakomitych hu­
morach i świetnem samopoczuciu do ślu­
zy Kanału KilońSkiego, gdzie „Kościusz­
ko“ musiał zatrzymać się przy molu, aby 
załatwić swe formalności, polegające na 
zapłaceniu Niemcom, robiącym na kanale 
doskonałe interesy, pokaźną sumę opłaty 
za przejazd. Widocznie jednak właściciele 
kanału uważają tę opłatę „urzędową“ za 
niewystarczającą, bo oto na molu czeka 
na okręty pasażerskie tłum ęiiąćaych. i 
troszkę staťszvch przedstawicieli Hitterji 
z wózkami z najróżnorodniejszęriii towa­
rami na sprzedaż, które tiostaićzają pa­
sażerom okrętu zapomocą woreczków na 
długich wędzikach bambusowych. Ponie­
waż strefa to „wolnocłowa“, więc pasaże­
rowie nabywają naprawdę za bezcen pa­
pierosy amerykańskie i niemieckie (Ka­
mei, Âbdulla, Manoü-privat), dosłownie 
po 3 — 5 gr. za sztukę, cygara, koniak 
(winiak) po 4 zt. za litr itp.

Jeszcze kwadrans „handlu wolnocło­
wego“ i „Kościuszko“ daje sygnał rusze­
nia w dalszą drogę; tama, przegradzają­
ca wejście do kanału, niknie i oto prze­
pływamy pod dwuma żelaznemi wiaduk­
tami mostów, kierując się ku Morzu Pół­
nocnemu, spokojnemi wodami kanału..

Wybaczcie, Czytelnicy, że tak drobiaz­
gowo, po kronikarsku opisuję tę swoją 
podróż, ale chciałbym, aby wszyscy, którzy 
nie mogli wyjechać, oďbvli tę podróż 
wraz ze mną — dlatego postanowiłem 
tym razem nie bawić się w fragmenty, nie 
opisywać poszczególnych etapów i w ra 
zeń, lecz w skrócie chronologicznym przed 
ssawie Wam całość tego, co widziałem i 
przeżyłem wraz z tymi 36 ślązakami (czy 
mieszkańcami śląska), którzy razem ze 
mną znaleźli się na pokładzie „Kościusz­
ką“.

Naa ranem drugiego dma podróży, wy­
płynęliśmy na Morze Póínucne i im dalej 
kii kanałowi Angielskiemu, tem figlarniej- 
sze stawały się fale morskie i tem sku ­
teczniej zaczęły podniecać naszego wcale 
poważnego (tak wiekiem, jak i staturą) 
„Kościuszkę“ do mało poważnych sko­
ków, balansów, przysiadów i wogóle do 
zachowania się, mało licującego z jego 
nazwą i wyglądem. Po wpłynięciu do ka­
nału zaczęło się „kiwanie“ nie na żarty 
i odtąd potęgowało się ustawicznie, cze­
go świetnym barometrem była stopniowo 
topolęjąc a ilość osób przv stołach w ja­
dalniach podczas lunchów i obiadów. Po 
wypłynięciu na Atlantyk wpadliśmy na fa­
le naprawdę oceaniczne, a po opuszcze­
niu zatoki Biskajskiej, dostaliśmy nadto 
falę boczną, b. przykrą i trudniejszą do 
zniesienia, niż podłużna, jaoaluie i p°_ 
kłady opustoszały jeszcze więęejj; więk­
szość pasażerów nie opuszcza koi (łóżek) 
w kajutach; biedne „stewardki“ (poko­
jówki) muszą dostarczać chorym jedzenie 
do kajut — aby niebawem, wynosić je 
spowrotem.. W jadalniach stoły zaopa­
trzono w wystające „ranty“ i okratowa- 
nia, aby uniemożliwić osuwanie się tale­
rzy i naczyń, na kurytarzach poprzecią-

(Od własnego korespondenta „Polonji“)
gano liny, aby pasażer „miał się czego 
trzymać“... Wchodzącego na lunch do ja­
dalni kapitana Borkowskiego wita ogól­
ny chór błagalny (na głosy mieszane) 
„My chcemy lądu“, lecz ten z niewzru­
szonym spokojem i uśmiechem odpowia­
da, że „wszystko musi się odbyć według 
prog> amn i rozkładu bez żadnych odchy­
leń. żeby publicznośi miała rozmaitość 
wszelkich wrażeń“, Ha, niech będzie i tak, 
Skoro inaczej być nie może! Ja zresztą — 
Bogu dzięki — nie chomję, ale w inte­
resie licznych rzesz słabnących przydało­
by się naprawdę jakiś postój, choćby pół 
godziny, aby rozkołysane na wzbuizonem 
morzu, „wnętrza“ uspokoiły się na „po­
kładzie“ stateczniejszym, niż cc az bar­
dziej figlarny pokład naszego „Kościusz­
ką“.

Niestety, do Vigo jeszcze daleko, a 
wskutek przeciwnej fali i wiatru — dalej, 
niż przewidywał rozkład. Mamy pięć go­
dzin opóźnienia i... nadzieję w postaci 
wysokich brzegów p>łwy«pu Pirencskie- 
go, które już od rana widnieją z lewej 
strony.,

W pewnej chwili mijamy jakiś statek, 
który salutuje nas przez wywieszenie... 
polskiej bandery. „Kościuszko“ wywiesza 
swoją. To polski statek „Poznań“, wraca­
jący z Liberji.

Zostawmy iednak „osla-biafego" pasa­

żera jego własnemu íosowl I stwierdzaniu 
na sobie wartości starego „powiedzonka“, I 
że „lepiej jest stać niż chodzić; siedzieć 
niż stać i — leżeć niż siedzieć!“ Są prze­
cież jednak ci, co nie chorują. Dla tych 
wygłasza b. interesujący i barwny odczyt 
„pod niebem His/parji" ks. kapelan Kne- 
blewski, kolega-redaktor; dla tych są wie­
czorem dancingi (to znaczy „były“, bo 
chciałbym widzieć taką parę, która od 
dwuch dni mogłaby „foxtrotowac“ w sali 
rozbiłaby się o ściany jej na kawałni). 
Wydajemy zbiorowemi siłami (5 dzienni­
karzy i dwie dziennikarki) okrętowy „Ku- 
rjer Balearski“ z depeszami, wierszyka­
mi Jotesa i Roma (z Lodzi), feljetcnika- 
mi i dowcipkámi ku pokrzepieniu serc 
(nakład rozchwytywany w ciągu paru 
minut. — Pismo bezpartyjne, apolityczne 
i beznekrologowe). Reszta zdrowych — 
gra w brydża o ile karty nie fruwają po 
całej sali...

Trzeba jednak przerwać, bo „Ko­
ściuszko“ wpływa do portu Hiszpańskie­
go „Vigo“. Na całym statKU, ze wszyst­
kich sal, kurytarzy, kabin, kajut — sły­
chać westchnienia ulgi i radości. Za pół 
godziny wysiadamy na ląd... Na statecz­
ną, poważną, niekiwającą się pod nogami 
staruszkę-ziemię.

Niech żyje tądł
J. Smotryckł.

JUBILEUSZ
20D-l8£ie patyny

Rozpowszechnienie platyny 'dokonało 
się stosunkowo niedawno i do XVII w. 
■była ona prawie zupełnie nieznana. Po­
za metalową 'szkatułką, znalezioną w Te- 
■bach, której ozdoby częściowo zostały 
wykonane z platyny i krótką wzmianką 
u Pliniusza o dokładnie nieokreślonym 
białym ołowiu „plumbum candidum“ i 
białym, ciężkim metalu, spotykanym w 
kopalniach złota, nic nie wskazuje na to, 
aby platyna była znana w starożytności 
i ceniona jako metal szlachetny. Rów­
nież niewyraźne wiadomości dotyczą 
XVI i XVII w., kiedy to miał znaleźć pla­
tynę nad morzem Kar alb sinem, Juliusz 
Caesar Scałiger, uczony włoski i posia­
dać ią mieli Jezuici czescy.

Dopiero w roku 1735 oficer marynarki 
hiszpańskiej Don Antonio de UMoa, 
.przeprowadzając naukowe pomiary łuku 
południa w Ouito, natrafił w alluwialnych 
osadach rzeki Pinto, niedaleko miasta 
Papayan, na zachodniem wybrzeżu dzi­
siejszej Kolumbii na platynę i Niżej się 
nią zainteresował, spisując swoje spo­
strzeżenia w' dzienniku podróży, ogłoszo­
nym w roku 1748.

Nowo wynaleziony metal nazwano Po­
czątkowo „aurum album“, białe złoto, 
poźniei dopięto, dzięki swej srebrzysto-

białe., barwie uzyskał on określenie „Pla­
tina del Pinto“. W miarę jednak upływu 
czasu, zatraciło się określenie miejsca 
jego znalezienia i pozostało samo „plati­
na“ — ipo hiszpańsku małe srebro, sre- 
berko, dla odróżnienia od „la piata“ — 
srebro.

W tym samym mniej więcej czasie 
metalurg Karol Wood znalazł platynę w 
Kolumbii, na północnym wybrzeżu zatoki 
Darion i przesłał ją ao zbadania d-*owi 
Brownriggowl

Początkowo była uważana platyna za 
stop złotą i żelaza, dopiero padan a zna­
komitych chemików europejskich, jak 
Bergmana w Szwajcarii, Lewixa w Angji, 
Markgrafa w Niemczech, Beaume, Lavo- 
sier, Pelletier we Francji, a w szcęgohwr 
ści prace dyrektora szwedzkiej mennicy, 
Scheffera i Biondeua przyczyniły się do 
stwierdzenia pierwiastkowego charakteru 
nowego metalu. Dalsze badania, prowa ■ 
dzone przez znanego fizyka i • chemika 
angielskiego. Williama Hy'le'a Wotlasto- 
na, doprowadziły do stwierdzenia, że pla­
tyna występuje w przyrodzie w postaci 
stopu z Innem! metalami, z których dwa 
udało mu się wykryć: pallad i rad. Je­
mu także należy zawdzięczać umożli­
wienie zastosowania tego metalu do aya-

H. MAKOWSKI
Khl'SZWBCA

Wyśmienite Miody, 
Szampany i Wina 

Owocowe .
g Wszędzie do nabycia! |

rat ów w pracowniach fizycznych i labo­
ratoriach chemicznych, gdyż dzięb jego 
badaniom nauczono się obróbki platyny.

Z chwilą rozpoznania platyny, zwięk­
szyło się zaintereśowanie tym metalem. 
Z początku stosunkowo mało ceniona i 
używana nawet do fałszowania złot i. 
zdobywa sobie coraz większe uznano. W 
roku 1778 dekretem króla hiszpańskiego 
całkowita ilość wydobytej platyny miała 
być przekazywana państwu, za opłatą 
bardzo niską, bo wynoszącą 1 dolara za 
funt. Od roku 1799 pojawiała się już 
pierwsze monety platynowe.

W przyrodzie występuje platyna vr, 
■postaci drobnych blaszek i oryłek, two" 

ząc stop z żelazem, radem, palladem, 
irydem osmem, miedzią, a niekiedy i ze 
zlotem. Ciężar właściwy waha się w 
granicach 14—19 w zależności od domie­
szek; w stopach zawartość piatyny wyno­
si 70—§0 proc.

Największe ZiOża znajdują &;,ę na lira- 
lu, w Kohimbj» 1 południowej Âîryoe, po- 
zatem wydobywa się platynę y Stanach 
Zjednoczonych, Kanadzie, Brązy łji i na 
Borneo- Roczna produkcja wynosi ogó­
łem 7000 kg., z czego na Z. S. R. R. przy­
pada około 3000 kg., na Kolumbię i pół­
nocną Afrykę po 1200 kg., reszta na po­
zostałe kraje.

ŚWIĄTECZNY NUMER

POLONII
ukaże się w so­
botę dnia 20 bm 

t w znacznie zwięk­
szonym nakładzie

W związki, z tem 
prosimy pp Sprze­
dawców o radsy 
łanie zamówień na 
ten numer najpóź­
niej do dn. 18 bm.

Administracja

Z Miska
i zdaieka

SIEĆ KRÓTKOFALOWA W JAPONJI,
A TRZĘSIENIA ZIEMI.

Nawiedzając* Japonję 1 -zesietiia ziemi i wy­
buchy wulkanów niszczą niemal całkowicie 
wszelkie połączenia telefoniczne, odcinając tem 
samem dzielnice nawiedzone katastrof ^ od 
reszty kraju. W łych warnikach p-zyjsrk i 
pomodą jest bardzo trudne. Aby raoezpier^yć 
się przed przerwą w służbie lącznoś :i. zarząd 
pocztowy przystąpił do budowy większej ilości 
Inałych stacy« radjowych, pracujących na fa­
lach krótkich, który* zasilani« odby v i się z 
akumulatorów i bateryj suchych. Przeprowa­
dzone próby wypadły pomyślnie tłtiękl specjal­
nej budowie nieczułych na trzęsienia ziemi p_o- 
irteszczeń, w który!* znajdują się radjosf!,cje.
PANI ROOSEVELT ZARABIA WIĘCEJ, NIŻ 

PREZYDENT U.S.A.
' Żona prezydenta ILS.A, źąroblła więc®! w 

1934 T., mi jej małżonek. Roosevelt otrzymu­
je bowiem jako prezydent ILS.A. listę cywil­
ną w wysokości 75.000 dolarów rocznie. Pan! 
Roosevelt wygłosiła natomiast 9, odczyty 
przez rad®0, za które ofrzy nała zgóią tOOiOOO 
polarów, po wodzenie, jakiem się cieszą od­
czyty pani pr zydent<> we], jest tik vieikie, 
że Broadoasting Amerykański odnowi} kon­
trakt z pania Roosevelt na r. 1935, oznaczając 
przy+em honorarjum za każdy odczyt w wy­
sokości 0 000 dolarów! Dodajmy, że królew- ■ 
si Ib zaiste honorarja, jakie otrzymuje miesz­
kanka Btaiego Domu, idą w całości na cel® 
filantropijne

rowery dla dzieci szkolnych
W ANGLJI.

Władze szkolne w Anglii wydały ostatnio 
rozporządzenie, na zasadzie którego gminy nie 
posiadające własnych szkól na miejscu, mu­
szą z funduszów gminnych zakupić rowery 
wszystkim łzieciom, uczęszczającym do szkół 
odległych. Inicjatywa ta spotkała się z entu- 
zjastyczoem przyjęciem ze strop,, młodzieży.

B65B
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Krajowy spod ewangelicki Woła
na blasku a prawa Polaków do nabożeństw polskich

Dziś: Lamberta 
Jutro; P'idoltr 
Wschód słońca: g. 4 tn. 39 
Zachód słońca: g. 18 m. 32 
Długość dnia: g. 13 m. sł

PORZĄDEK NABOŻEŃSTW
W toScleł* ^ałearalnym iw. Piotra I Pawła w Katowicach 

Środa. — Conte. « *> Obltea Pan» Jesusa «I teka 
ha Ab.

6.30 rocsnłca =* t Karola Oodute. 
j do op. Bosk. sa Aucustyoi Matesi iiyw»

Ważne dla jadących na Święta!
D. O. K. P. w Katowicach komunikuje, że 

w okresie świąt Wielkanocnych od 16 do 
20 kwietna tar. przy wvježdzie z Warszawy 
każdy oodróżny oprócz biletu na przejaz. uo- 
«rinien posiadać specjalny kupon, uorawniający 
do zajęcia miejsca w pociągu. Kupony te wy­
dają kasy biletowe st. Warszawa oraz biura 
podróży bezpłatnie. Posiadan.e kuponu obo­
wiązuje również i posiadaczy biletów bezpłat­
nych. Zaleca się tedy podróżnym, jadącym na 
okres świąteczny do i za Warszawę, zaopatry­
wać się w kupony na powrotną podróż nie­
zwłoczni; po przyjeździe do Warszawy. Bez 
kuponu wejście do pociąg, będzie yzbronione. 
Ten sam rygor posiadania kuponu (miejscówki) 
Obowiązuje przy wyjezdzie z Katowic do Żako. 
panego w dniu Î9 brn. pociągiem v/ycieczkj- 
wyrr. nr. 1813 i przy wyjeździł z Zakopanego 
V dniu 22 bm. Kupony wydają kasy biletowe 
st. Katowice i Zakopa> e oraz biura podróży 
, Orbis” i Wagons Lits Cook.

Z koła Źorzan
Dnia 13 bm. odbyło się w Żorach « alnt ze­

branie Akademickiego Koła. Żorzan. Na po­
rządku dziennym znalazły się sprawozdania 
ustęp-jącego ; arządu i wybór nowego. W skład 
nowowybraiiCgu zarządu weszli pp.: Wróbel A. 
— prezes, Buchalik M. — wiceprezes, Borys R. 
*— sekretarz, Bielich W. — wicesekretarz, Mar­
cisz H. — skarbnik, Kwaśniewska K. — refe­
rentka prasowa, Witta J., Kałuża G., Szczęsny 
■— członkowie Kon, rew., Drzyzga K. — kie­
rownik <400 koi. A. K. Ż. prowaaziio dotąd 
ożywioną działalność na terenie miasta i należy 
się spodziewać, że i nowy zarząd akcje tę dalej 
będzie prowadził.

Zapotrzebowanie na młodych 
robotników

Jak się dowiadujemy, stan liczbowy 0< hot- 
viczych f>r użyn Roboczych na tereni • Woje 
vództwa Śląskiego ma być w związku z uru­
chomieniem szerfgL robót publicznych znacz 
ule powiększony. yfciejejącę drużyny zostaną 
uzupełnione, ponadto powstaną cztery nowe. 
Zasadniczo przyjmuje się młodzież w wieku 
•rzedpoborowym (od 18 do 21), jednakże prze- 
■idziany jest również pewien procent starszych 

.(do 25 lat).
Junacy Owzymują oprócz '.alkwateruwania 

umundurowania i wyżywienia 50 gr. za prze ■ 
pracowaną dniówkę i 40 proc. premji od tej 
kwoty, t. j. 20 groszy na książeczkę K. K. O. 
W każdej drużynie znajduje się dobrze wypo­
sażona świetlica i organizują się zajęcia oświa­
towe i świetlicowe. W okresie wiosenno-letnim 
uprawia się w drużynach sport. Ochotnicy do 
O. D. R. winni się zgłaszać w odnośnych Komu. 
nclnycłi Urzędach Pośrednictwa Pracy, które 
ich bliżej :apozmają z formalnościami, jakie na­
leży spełnić przed wstąpieniem do duizjn.

Za lżenie narodu polskiego
Sąd Okręgowy w Katowicach skazał 

robotnika Romana Pyplacza z Katowic 
na 8 miesięcy bezwzględnego więzienia za 
lżenie Narodu Tulskiego. Pypłacz miano­
wicie wstąpił do jednej z katowickich re- 
stauracyj, gdzie po sutej libacji wszczął 
kłótnię z kilkoma gośćmi. W czasie kłótni 
oskarżony wyraził się ujemnie o państwie 
polskiem. Oburzeni tern goście przywołali 
posterunkowego policji, który spisał pro- 
tokuł i sprawę pr®^azał do sądu. Na 
rozprawie Pypłacz tłumaczył się tern, że 
krytycznego, dnia był podchmielony i nie 
zdawał sobie sprawy z tego, co mówił. 
ronieważ zeznania świadków byry dla 
Pypłacza wysoce obciążające, sąd "skazał 
go na 8 miesięcy więzienia i nie przyznał 
mu żadnych okoliczności łagodzących, (s)

t od /armem sprzeniewierzenia
Na zarządzenie sędziego śledczego Są­

du Okręgowego w Katowicach areszto­
wany został pod zarzutem sprzeniewierze­
nia kupiec Władysław Blachowski z My­
słowic. Aresztowany był zatrudniony w 
fabryce mydła „Strahl“ w Roździenlu- 
Szopienicach i był upoważniony do inka­
sa. Ostatnio wpłynęło do sędziego śled­
czego doniesienie, że Blachowski w mar­
cu br. zainkasował od kilku kupców kwo- 
ťy od 6 do 8 tysięcy zł. i pieniędzy tych 
nie odprowadził do kasy swego chlebo­
dawcy. Właściciele fabryki twierdzą, że 
ponieśli szkody na przeszło 20.000 zł.

Sędzia śledczy po przesłuchaniu Bla- 
chowskiego zarządził osadzenie gi> w a- 
reszcie śledczym do czasu całkowitego u- 
kończenia śledztwa. Dalsze szczegóły ze 
względu na dochodzenia, trzymane są w 
tajemnicy. X8)

W poftedziątek. odbyło się w Mtowicach 
nadzwy. aajp* posiedzenia* krajowego synodu 
ewangelickiego Kościoła unijnego na Śląsku, 
na którem omav'iana była sprawa dopuszcze­
nia ta teren Kościoła unijnego .«ziomków Ko­
ścioła Augsburskiego posiadającego charakter 
polski Dotÿéfoczas bowiem Kościół unijny, po­
siadający charakter niemieoki, nie przyjmował 
do swych szeregów Ewangpflków-Polaków

W przededniu obrad synodu krajowego, 
opgao nrioiaoniemeow „Deul >che Nachrichten“ 
(Zapowiadając odbycie się tego posiedzenia, 
doniósł, te w ostatniej chwili czyni orno j'.esz- 
cze starania, by posiedzenie odroczyć. Kie­
rownictwo Kościoła stanęło jednak na stano 
wisfcu. że 7/obec danego kierownictwu Kościo­
ła Vi®sburskiego przyrzeczenia, że synod 
zwołar.y będzie jeszcze preed Świętami W.ei- 
kanocnemi, obrady nie mogą być odroczone.

Pr.zj iej sposobności wspomniane pismo 
przypomina, że w 1930 roku synod powziął 
uchwałę, zakazującą przyjmowania do Kościo­
ła iiiijnego na Górnym btąsku członków Ko­
ścioła Augsburskiego z Warszawy. Uchwałę 
tę jednak wówczas Wojewoda Śląski zniósł,

Record Cravates
specjalny skład krawatów

wBcrUMc« ołwwcie

Zagadnieniem, czy należy zezwolić 
na wydobywanie węgla przez bezrobot­
nych w t. zw. „biedaszybach“, czy raczej 
należałoby szybiki te likwidować w mniej 
lub więcej rygorystyczny sposób, zaj­
mują się od dłuższego czasu miarodajne 
czynniki administracyjne, czy inne do. te­
go powołane instancje. Jad dotąd, jed­
nak bez wyników.

Niedawno temu donosiliśmy, że do­
tychczas praktykowany u nas na Śląski 
polskim system walki ■ z „biedaszybami“, 
nie prowadź] do pożądanego rezultatu, 
wręcz przeciwnie nawet: wszelkie pod
tym względem przedsięwzięte przez wła­
dzę admiiiistracyjno-polfc j jne kroki spot­
kały się % wielklem rozgoryczeniem 
wśroa bezrobotnych, z śmiemy twier­
dzić, nawet w kołach bezpośrednio tą 
sprawą nie^alinteresowanych, wywołały
i nadal jeszcze wy wołują zdziwienie j po­
ważno zastrzeżenia.

Sprawa konfiskowania węgli z bieda- 
szybów, jak pozatem donosiliśmy, zosta­
ła rozstrzygnięta na korzyść bezrpbot- 
nych przez isądy polskie. Mianowicie 
Sąd Okręgowy w Katowicach uwolnił 
swego czasu od winy i kary właściciela 
kopalni „Polska“ w Małej Dąbrówce, P.

W niedzielę o godz. 9 przedpoł. wydarzył 
się w Katowicach przy ul. Marjackiej nieco- 
dziemiv wypadek Mianowicie od strony dwor­
ca pędził pełnym gazem motocykl z przyczepką, 
którego kierowcs nie umiejąc widocznie dobrze 
kierować, utracił nad nim panowanie i wjechał 
w gwałtownym pędzie na maszt od lampy. 
Wskutek gwałtownego zderzenia kierowca ’d-

wobec czego kierownictwo Kościoła unijnego 
odniosło Sie do Najwyższego Trybunału Ad­
ministraci jrjne-go w Warszawie. Obecnie kie­
rownictwo tegc Kościoła nosi się już z zam® - 
rem przyjmowania członków Kościoła 
Augsburskiego, pragnie jednak mimo to utrzy­
mać naual po wziętą w 1933 roku uchwałę Ły­
no du.

•Polemizując z tern stanowiskiem, organ 
mloueniemieckii stwierdza, że nie może go zri>_ 
zumieć, uważając, że nie przyczynia się ono 
bynajmniej do norozu mienia z Państwem«. 
„Oczywiście“ — pisze „Deutsche Nachrichten“ 
— ,,należałoby, po przyjęciu do Kościoła unij­
nego członków KośckAa Augsourskiego prze­
prowadzić nowe wybory w korporacjach ko- 
śc.eiryoh, co przyczyniłoby się do osta*ei.zne. 
go ustalenia stanu liczbowego ewangelików 
obu narodowości“. Wkońou organ młodonie- 
miecki wypowiada się za ugodowent załatwie­
niem sprawy 1 sprowadzenie iu na Śląsk pa­
storów, którzyby opanowali należycie Języki 
polski j niemiecki.

Poiiiedzi-ilkowe obrady synodu pozpocze’y 
się o godz 10-tej przedpołudniem i przecią­
gnęły się do późnych godzin popołudniowych.

Ponieważ wynik obra a, na które nie mie­
liśmy dostęp*,, nie byl nam znany do chwili 
zamknięcia numeru pisma, podamy go w jed­
nym .z następnych numerów.

Romana Woglilka, który kupował masowo 
o ej bezrobotnych węgiel z biedaszybów 
o co właśnie był oskarżony. Również i 
Sąd Najwyższy w Warszawie stanął na 
stanowisku, że wydobywanie węgła w

Na iądanie P. T. Publiczności 
przediuiamy wyprzedał Jeszcze 

na kilka dni F

Tani Tydzień Książki!!
tfiiąittt fcclmtcznc za grosze!

Przyjdź a przekonasz się I 
Codziennie nowy transport książek

„Kultura“ Katowi Mariacka 5
zupełnie prymitywny sposób nie stanowi 
Przestępstwa, a jest tylko wykroczeniem 
i handel w yd obytem w ten sposób wę­
glem, nie może być karany.

Władze dotychczas nie znalazły od­
powiedniego sposobu tu» dczania „ble- 
daszybów“, ani uchronienia bezrobotnych 
Przed niebezpieczeństwami, grożącemi 
im przy tej pracy. Sprawa ta utknęła 
popnstu na martwym punkcie i władze 
ograniczają się wyłącznie do rygory”

rzucony został ze siedzenia na brun i odniósł 
lżejsze okaleczenia. Mimo zderzania jednak 
motor nie przestał działać 1 motocykl, po części 
zniszczony, wjechał na chodnik do okna wy­
stawowego księgarni Mikulskiego przy ul. Mar- 
iack.oj.

W tej samej chwili właśnie przechodziło 
koło księgarni kilku ucznnw gimnazjalnych,

KAWA HAG
chroni serce 
muz nerwy!

, Wywdzięczyła“ się za gościną
Do mies-kama Albiny Soblikowej« 

zam. w Chorzowie, przy ul. Styczyńskie*« 
go 51, przybyła nieznana bliżej kobieta« 
oświadczając, iż przyjeżdża z Gliwic oraz« 
że przynosi dla Soblikowej pozdrowienia 
od zamieszkałej tam jej zamężnej córki. 
Uprzejmością nieznanej kobiety Sobliko-« 
w a była oczywiście bardzo uradowana« 
to też poprosiła ją na mały posiłek. W« 
toku rozmowy nieznajoma oświadczyła, 
iż ma w Chorzowie do załatwienia różne 
sprawy i chętnie przenocowałaby się w 
mieszkaniu Soblikowej. Właścicielka mie- 
szKania, nie przeczuwając nic złego, zgo­
dziła się na to. Jakież jednak było jej 
zdziwienie, kiedy nazajutrz, po powrocie 
z miasta, nie zasłała już w swem miesz­
kaniu „gościa“. Po przeglądnięciu pokoi 
Soblikowa stwierdziła, iż kooieta owa 
skradła w czasie jej nieobecności 400 zł.« 
poczem oddaliła się w nieznanym kie-i 
runku.

stycznego zakazywania wydobycia I 
konfiskowania węg>a, jak i też ukaiama 
bezrobotnych i kupuiących ten węgiel.

Obecnie prasa niemiecka Śląska Opol­
skiego , donosząc o istnieniu na obszarze 
około 10 morgów pod Zabrzem 100 bie- 
daszybów, w których dzień w dzień pra­
cuje przeszło 2.000 bezrobotnych, stwier­
dza, że i tam dotychczasowy sposób 
wałki % „biedaiszvbownictwem (wysa­
dzanie w ip^wietrze szybików, konfiska­
ta yęgla, kary itp.) nie dały pożądanych 
rezultatów. Nawet wręcz przeciwnie: 
fan rygoi ystycznuj władze postęp iwa* v 
w walce z „hiędas/ynon idotwenr, tein 
licznie] powstawały nowe szybiki, tem 
sprężyście] funkcjonowała cała Ich ”ga- 
■ilzacja.

Ostatecznie władze niemieckie doszły 
do przekonania, że należy zaniechać do­
tychczasowego systemu zwalczania tego 
zła. Mianowicie radca rejercji Opolskiej, 
p. Stappenbeck, złożył władzom ciekawy 
projekt rozwiązania zagadnienia.

Projekt jego idzie w tym kierunku, 
by bynajmniej nie zakazywać eksploato­
wania odkrywek węglowych, lecz prze­
lać prawo wydobywania węgla z tych 
szybików na organizację opieki społecz­
nej ; węgiel, Przez tę organizację wydo­
byty, przekazywać na rzecz pomocy zi­
mowe] dla bezi obotnveh. Organizacja ta 
pozatem ma się zająć sprawą zorganizo­
wania sprężystej sprzedaży tego węgia 
między ludność.

Według doniesień prasy niemieckiej, 
jeszcze w ciągu bież. tygodnia zbierze 
się specjalna komisja, składająca się z 
przedstawicieli władz administracyjny cii, 
górniczych, komunalnych, oraz urzędów 
opieki spełeczme], która zajmie się tym 
ciekawym projektem i zbada dokładnie 
możMwosci zrealizowania go przez prze­
prowadzenie odpowiednich studjów na* 1 
terenie „biedaszybtów“. W konferencji 
tej pozatem wezmą również udziaj przed­
stawiciele policji, których dotychczasowa 
rola ograniczała się jedynie do rygory­
stycznego szykanowania na każdym kro­
ku bezrobotnych, zajmujących się wydo­
bywaniem węgla z „biedaszybów“.

Kiedyż nareszcie i u nas, na Śląsku 
polskin,, odnośne czynniki zajmą się na 
serjo tym problematem? Dotychczas w 
mniej, lub więcej ostrej formie stosowane 
metody administracyjno - policyjne nie 
mogą bowiem pod żadnym warunkiem 
stanowić o pomy linem uregulowaniu tej 
palącej i niederpiącę’ zwłoki sprawy.

którzy jednak na szczęście z.1ązy’i ar ostatniej 
chwili odskoczy, na bok. Przy uderzeniu o 
mur mewy U jległ doszczętnemu zniszczeniu.

Niefortunnym kierowcą motocyklu okazał 
się niejaki jan Willms, zam, w Katowicami, 
(Nowa 3), a zatrudniony w... Księgarni Mikul­
skiego. Sprawa z chlebodawcą o odszkodowa­
nie załatwioną zastała przez Wiilinsa ugobowę,

Czy należy likwidować „biedaszyby”
Jak władze niemieckie zamierzają rozwiązać to zagadnienie — Wydobycie węgla na rzecz pomocy firnowej

Motocykl w peli ym pędzle bez kierowcy
wjerhał w okno księgarni w Katowicach
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'Tosen
^ertumy — Woda kolon- JßSj 
ska — Krem — Puder — gUb 
wspaniałe nowoczesne Jfepfč 
środki do pielęgnowania JLiÉü 

urody. /WKk1

ł0SC4

V?aŚciwy podarek Wielka­
nocny, jei wspaniały, deli­
katny zapach jest Jak pa- 
wiew wiosny, tchnie świe- 
i oście? jak rosa poranku. 
Miły apwód pamięci.

Komunikat Dyrekcji
Dyrekcja Okręgowa Kolei Faństwowj-ch w 

Katowica* h komunikuje, że w -zasie' świąt 
.Wielkanocnych urucnamia się następujące po­
ciągi dodatkowe: Dnia Í9 kwietnia 1935 r.;
Pociąg Nr. 43/2/46 Warszawa odjazd 15,50, 
Katowice prcyja :d 21,Od. Pociąg Nr. 1813 Ka­
towice odjazd 15,23, Zaiconane (przez Bielsko) 
przyjazd 21,20 Dnia 20 kwietnia ‘935 r.: Poc. 
Nr. 7 A Pozna’ — Kraków, Katowice przyjazo 
6,09, oojazd 0.22. Poc. Nr. <813 Katowice od­
jazd 15,23, Bielsko pizyjaz 3 16,30. Dnia 22-go 
kwietnia W. Poc. Nr. 212B/2211/2!2b BielsKo 
odjazd 21,25, Katowice przyjazd 23,09, odjazd 
23,17, Warszawa przyjazd 5,52. Poc, Nr, 1818 
7«kopane odjazd 17,25 Katowice orzyjazd 
23,40. Poc. N ■. 8A K-aków — Poznań Kato­
wice przyjazd 23,37, odjazd 23,45.

Przejazdy za biletám' podmiejskiemi w wy­
że, wymień"'oriyd. pociągacn nie są dozwolone. 
Poc. Nr. 1813 z Katowi, d® zakopanego dnia 
19 bm. i ąpówrołem poc. Nr. 1818 dnia 22 btn. 
prowadzą wagony z miejscówkami. Przejazd 
tym pociągiem tytko za biletám i kuponami 
Kupony są bezpłatnie óo nabycia dte poc. 
Nr. 1813 w Katowicach w kasarh biiet-owych, 
Po tekiem Biurze Podróży ,.Orbis” i Wagoc.s 
t.its Cook, a przy powrocie w kasie kol w Za­
kopanem.

Spowodu spodziewanej słabej frekwencji 
podróżnych wstrzymuj« się dnia 21 kwietnia br. 
nieg następujących pociągów pasażerskich: Na 
linii Katowice — Morek4 — Dziedzice: Poc.
Nr. 1713 Katowice odjazd 8,35, Dziedzice przy­
jazd 9,42. Poc. Nr. 1-717 Katowice odjazd 13,16, 
Dziedzice przyjazd 14,34. Poc. Nr. 17,20 Dzie­
dzice xljazd 12,10, Katowice przyjazd 13,2C. 
Poc. Nr. 1721 Dziedzic*, odjazd Io/*4, Katowice 
•przyjrzą 17,50. Na linji Katowice Ligota — 
Podlesie — Tychy: Poc. Nr. 1839 Katowice- 
iguti odjazd 21,55, Tychy przyjazd 22,11. 

Poc. Nr. 1854 Tychy odjazd 20,38, Kałów ice- 
Ligota przyjazd 2i,27. Na linji Kotowice — 
Summa Poc. Nr. 111 Kań wice odjazd 0.40, 
O-zesz* przyjazd 1,13. Poc. Nr. 112 Orzesze 
odjazd 4,00, Katoivke przyjazd 4,39. Poc. Nr. 
Í117 Katowice odjazd 8,26, Mikołów przyjazd 
8,47. Poc. nr. 118 Mikołów odjazd 10,09, Kato- 

11,28. P.oc er. 139 Katowice
oijazin 22,33, Mikołów przyjazd 22,53. Poc Nr. 
>130 Mikołów odjazd 23,01, Katowice przyjazd 
23,20. Poc. Nr. o25 Katovice odjazo 4,49, Su- 
minŁ przyjazd 6,38. Poc. Nr. 826 Suimina od­
jazd 5,48. Katowice przyiazd 7,37. Poc. Nr. 
837 Katowice odjazd 17,40, Rybnik przyjazd 
(18,49. Poc. Nr. 840 Rybnik odjazd 21,28, Ka­
to-vice przyjazd 22,41. Na linji Katowice-Li­
gota — Gitrałtowłc. — Wodzisław: Foc. Nr. 
,1917 Katowice-Ligcta odj zd 7;58, Rybnik przy­
jazd 9,16. Poc. Nr. 1935 Katowice-Ligoła -od­
jazd 19,55, Rybnik przyjazd 21,11, Poc. Nr. 
i) 935 Rybnik odjazd 19,52, Katowice-Lżgofa 
przyjazd 21,14. p:oć. N:. 1924 Vfodzisfáw. od­
jazd 11,04, Katowice-Ligota przyjaz<ł .12,53. 
Poc. N. i921 Rybnik odjazd 13,26, \vod/iS'ito 
przyjazd 13,49.

Dnia 22 kwietnia 1935 f.; Na linji Katowice 
— Orzesze: Poc. Nr. 111 Katowice odjazd
0,40, Orzesze przyjazd 1,13. Poc, Nr. 192 
Orzesze odjazd 4,00, Katowice przyjazd 4,39. 
Na linji Hinuefiburg — Mysłowice; Poc. Nr. 
-220 Mysłowice odjazd (dnia 21. 4. 35) 23,50, 
Ruda Śląskr przyiazd 4,48. Poc. Nr. 1112 Ru­
da Śl. odjazd 4,40, Hindenburg przyjazU 4,48. 
Poc. Nr 1113 Hindenfourę cd'iaza 4,58, Mysło­
wice przyjazd 6,14. Na linji Katovno — Cno- 
rzów — Beuthen O.-S.: Poc. nr. 520 Katowice 
tel jazd 3,20, Beuthen O.-S. przyjazd 3,52. Poc. 
Nr. 2613/14 Katowice odjazd 5,26, Cnorzow 
pw.yjazc 5,55. Poc, Nr. 611/12 Beuthen O.-S. 
odjazd 4,03, Katowice przyjażci 4,43. Poc. Nr. 
2621/22 Chorzów cujazc. 6,20, Katowice przy­
jazd 6,47, Na linji Kali -wice — Sosnowiec Pin.: 
Poc. Nr. 4214 Sosnowiec Płn. odjazd 6,41, Ka­
towice przyjazd 6,58. Poc. Nr. 4216 Sośni 
\viec Płr,. odjazd 7,24, Katow.ce przyjazd 7.40. 
Poc. Nr. 42/7 Katowice odjazd 14,32, Sosnowi«., 
przyjazd 14,48. Poc. Nr 4223 Ktowice_ odjazd 
19,25, Sosnowiec przyjazd 19,41. Na linji Ka­
towice — Tarnów skie Góry — Herby Nowe — 
Lubliniec: Poc. Nr. 3522 Tarnowskie Góry
odjazd 5,30, Herby Nowe przyjazt 6,10. Poc. 
nr. 3523 Herby Nowe odjazd 6,52, Katowice 
przyjazd 8,47. Poc. nr. 3536 Katowice odjazd 
22,27, Tarnowskie Góry przyjazd 23,34. Poc. 
nr. 3528 Katovic odjazd 12,25, Lubiniec przy­
jazd 14,20. Poc. tm. 3533 Lubliniec odjazd 16,00, 
Katowice przyjazd 19,53. Poc. nr. 3543 Lubli­
niec odjazd 6,40, Kalety przyjazt 7,11. Na 
"inj! Kalety — Strzebiń — Woźniki: Por. Nr. 
6050/51 Kalety odiazd 9,23, Woźniki przyjazd 
ii0,05. Poc. Nr. 6052/53 Woźniki odjazd 11,08, 
Kalety przyjazd li,4b. Na linji Katowice — 
Chorzów — Beuthen O.-S.: Poc. Nr. 520 Ka­
towice odjazd 3,20, Beuthen O.-S. przyjzd 3,52. 
Poc. Nr. 2613/14 Katow'ce odjazu 5,26, Cho­
rzów przyjazd 5.55. Poc Nr. 2617A/2618A 
Katc wice odjazd 9,10, Chorzów przyjazo 9,35. 
Poc. Nr. 633/34 Katowice odj pizd H,26, Beu­
then O.-S. przyjazd 15,06, Poc. Nr. 53Í Kato­
wice odjazd 14,35, Chanów przyjazd 14,53. 
Foc. Nr. 611/12 Beuthen O.-S. odjazd 4,03, Ka­
towice przyjazd 4,43. Poc. Nr. 2621/22 Cho­
rzów odjazd 6,20, Katowice przyjazd 6,47. Poc.

Kolei w Katowicach
Nr, 1625/26A Chorzów odjazd 11,52, Katowice 
trzyjuzd 12,15. Poc. Nr. 528 Chorzów odjazd 
15,07. Katowic": przyjazd '5,25 Poć. Nr. 617/18 
Beuthen O.-S. odjizd 15,21, Katowice przyjazd 
16,00. Na linji Paw wików - - Lubline* — Her­
by $1.: Poc. N- 1064 Lubliniec odjazd 15,52, 
Herby 4L przyjazd 16,26. Doc. Nr. 1C45 Herby 
ŚL odjazd 15,44, 1 ub'iniei przyjazd. 77,1-0 Na
Enj< KoclJowdce — Chebzie: Poc. nr 721 Cheb­
zie odjazd 5,26, Kochio«'« przyjazd 5,40. Poc. 
Nř.'733 Chebzie odjazd 15,55, Kociiło«'ice przy­
jazd 16,09, Poc. nr. 724 Kochłowice oďjacd 
7,06, Chebzii przyjazd 7,20. Poc,, rr. 736 Ko- 
"hłowice odjazd 18, «0, Chebzie przyjazd 18,26. 
Na linji Gierahowics — Żory — Wodzisław: 
Poc. Nr. 250 Orzesz* odjazd 7,10, Gierałtowice 
prayiazt 7,32. Poc. Nr. 215 Gieta‘t0"’iofc od­
jazd 8,07, Orzesze, przyjazd 8,23. Poc. Nr. 919 
Or :esze odjazd 8,32, Jastrzębie-Zdrój przyjazd 
9,4<. Poc. Nr. 950 Jastrzębie-Zdrój odjazd 
1C,40, Orzesze puyjazd ,12,15.. Poc. Nr. 928 
? my od<azd 19,23 Orzesze przyjazd 19,43. 
Poc, Nr. 935 Orzesze .odjazd 22,20, Żory przy­
jazd 22,42, Poc. Nr." 3056 Pawłowic« odjazd 
15,44, Żory przyjazd 16,14. Na linji Żory — 
PiiWlow ct-. śląskie — Chybie: Poc. Nr. 3051 
Żory odjazd 4,50, Chybi*, przyjazd 5,50. Poc. 
Nr- 3050 Chybie odjazd 7,’4iJ Pawłowice przy­
jazd 8,05. Poc. Nr. 3013 Pawłowice odjazd 
10,23, Chybie przyjazd 10,43. Poc. Nr. 3054 
Chybi« odjazd 12,30, Pa iHowice przyjazd 13,03. 
Poc. Nr. 3053 Pawtow.ce najazd" 3,30 Chybie 
przyjazd 14,02 Poc. Nr. 3016 Chybie odja zd 
1500 Pawłowice pity jazd 15,28. Na linji Hin- 
dehbuia — Oświęcim: Poc. Nr. 1152 Oświę­
cim odjazd 3,10, Mysłowice przyjazd 4,15. Poc. 
Nr. 1211 Mysśowjce odjazd i.,31, C>święci,m 
przyjazd 6,05. Poc. Nr. 1212 Mysłowice od­
jazd 4,21, Hindenburg przyjazd 5,32. Poc. Nr. 
1213 Hindenburg odjaz' .6,08, Mysłowice przy­
jazd 7,18. Poc Nr. 1117 Mysłowice odii ?d 
11,20, Oświęcim przyjazd 11,55. Poc. Nr. 1122 
Oświęcim odjazd 13,27, Hindenburg przyjazd 
14,59. Poc. Nr. 1125 HinJenburg odjazd 15,4Í 
Oświęcim przyjazd 17,33. Poc. Nr. ? '"SO 
Oświęcim odjazd 18,10, Mysłowice przyjazd 
18,49. Na linji Katowice — Sosnowiec; Foc. 
Nr. 4214 Sosom'ie: Pln. odjazd 6,41, Katowice 
przyjazd 3,58 Poc- Nr. 4216 Sosnowiec Płn 
odjazd 7,24, Katowice przyjazd 7.40. 1 oc. Nr. 
2234 Sosnowiec Ptn. rdj-azć 10,52, Katowice 
przyjazd 11,10. Poc. Nr. 2233 Katowice Płn. 
odjazd 13,48, Sosnowiec przyjazH 14,04. Poc. 
nr. 4217 Katowice odjazd/ 14.32, osw -wiec
przyjazd 14,48. Poc. Nr, 4223 Katowice odiazd 
19,25. Sosnowiec Drzyjozd 19,41. W j4*t9r4*Ml s całkowi ci® w P zj ę$jtx~ Q_ę j} (3| Cno z)

Smifcfteiny unadek chłopca z cmrfego piętra m "r ui
Straszny wypadek w śródmieściu

W niedzielę około 19-ej w Katowi­
cach, przy ul. Tylnej Mariackiej 9, wy- 
aarzyî sie straszny wypadek, który na 
mieszkańcach okolicznych domów spra­
wił wstrząsające wrażenie. W jednem z 
mieszkań tego domu z okna na 4 piątrze 
wyglądał 12-letni Jakób Becher, syn tech­
nika dentystycznego. Nagle chłopak stracił 
równowagą i runął ku przerażeniu licz­
nych dzieci i przechodniów na asfaltowy 
bruk ulicy.

Chłopczyk oczywiście poniósł śmierć 
na miejscu. Całe ciało nieszczęśliwej o- 
fiary własnej, lekkomyślności przedstď

wiato, jedną wielka krwawą masą, a czasz* 
ka ulßgla zupełnemu rozbiciu. Zwłoki 
chłopczyka odstawiono natychmiast do 
kostnicy szpitalu miejskiego.

W toku dochodzeń stwierdzono, ie 
chłopczyk, przebywając sam w mieś zim* 
niu, rodzice jego bowiem bawili o tej po­
rze na mieście, wychyli! się z okna i za­
mierzał wydostać z rynny na dachu, pił­
kę gumowa.

Rodzice jego dowiedzieli się o strasz­
nym wypadku dopiero z ust sąsiadów, 
którzy pobiegli zawiadomić ich o nieszczę­
ściu. Rozpacz ich oczywiście była wielka.

jeszcze trwa
Jak się dowiadujemy, długotrwałe i 

mozolne śledztwo w sprawie ohydnego 
mordu, popełnionego na osobie policjanta 
Pawła Pastelskiego, listonosza Karola 
Głowały oraz gajowego Józefa Masnego 
w dniu 1 września ub. r. pod Mieaźną w 
powiecie Pszczyńskim dobiega końca. Jak 
wiadomo, krwawej zbrodni dokonala ban­
da cyganów w chwili, gdy listonosz Gło- 
wała w towarzystwie policjanta Pastel­
skiego, transportował pieniądze na wypła­
tę z Pszczyny do Ćwiklic,

W wyniku śledztwa aresztowano całą 
bandę cygańską, której przywódcą był 
bandyta Burjański. Wobec wyników do­
chodzeń i zebranych dowodów, bandyci

przyznali się do winy, jedna« później stale 
swe zeznania zmieniali, gdyż winę zwa- 
lał jeden na drugiego i żaden nie chciał 
przyznać się do zamordowania listono* 
sza. policjanta i gajowego. Mimo wczys;- 
ko sprawa zamordowania została wkoń- 
cu w całości wyjaśniona.

Jak już stwierdzono, bandytom dopo­
mógł do ucieczki rolnik Hamerlok, który 
za drobną opłatą przeprawił ich przez 
rzeczką. Obecnie wyjechał na miejsce 
zbrodni sędzia śledczy Sądu Okręgowego 
w Katowicach, p. Zdankiewicz, który przy 
pomocy policji przeprowadza wizję lokal­
ną, celem dokładnego ustalenia stanu fak­
tycznego. (s)

Wypadek ten winien być przesLog* dla 
rodziców, by nie pozostawiali dzieci 
swych bez nadzoru w domu.

imaZ iirzgo/anii« ta^aw
Dyrekcja Policji w Katowicach podaje 

do publicznej wiadomości, że na podsta­
wie § 12 rozporządzenia policyjnego, * 
dnia 14 lutegc 1912 r. o zewnętrznem 
święceniu niedziel i świąt są zakazane:

a) We Wielki Piątek: wszystkie za­
bawy publiczne, produkcje wokalno-de- 
klamacyjne i muzyczne, oraz przedstawie­
nia teatralne i kinematograficzne, dozwo­
lone są tylko produkcje muzyki kościelnej 
w Kościołach i w lokalach tych stowarzy­
szeń, które mają ną celu urządzanie pro- 
dukcyj o wyższym poziomie artystycz­
nym;

b) We Wielki Czwartek i w Wielką 
Sobotę: 1) publiczne zabawy taneczne i 
bale", 2) produkcje wokalno-deklamacyj- 
ne, «idowiska, 3) przedstawienia teatral­
ne i kinematograficzne i wszelkie produk­
cje muzyczne, o Ue ich charakter nie bę­
dzie poważny. Zakazane są natomiast 
bezwarunkowo produkcje deklamacyjne, 
widowiska i produkcje muzyczne w dan­
cingach i kabaretach;

c) we wszystkich innych dniach W iel- 
klego Tygodnia, oraz w pierwsze święto 
Wielkiej Nocy: publiczne zabawy tanecz­
ne 1 bale, odczyty, oeklamacje, widew - 
ska i produkcje muzyczne w dancingach 
i kabaretach.

Rozpoczęcie poważnych robił pubUcznyci
Straszny wypadek w kucie

W poniedziałek rano wydarzył się na 
terenie huty „Królewskiej“ w Chorzowie 
nieszczęśliwy wypadek. Około godz. 6-teJ 
w oddziale walcowni „Morgana“ przewo­
żono żurawiem rozgrzane płyty żelazne. 
Dwie z nich spadły ną stojącego tam ro­
botnika, Maksymiljana Pikulika, który zo­
stał ciężko ranny w obie nogi. \V stanie 
groźnym przewieziono go do szpitala. Pi- 
kulik iest żonatym i ojcem dwojga dzieci.

Magistrat m. Katowic rozpoczął z 
dniem 15 bm. budową hali Targowej przy 
ul. Piotra Skargi. Budowa w sianie suio- 
wy m ukończona będzie w. październiku 
b. r., a z wiosną przyszłego roku zosta 
nie ostatecznie wyKończona i o o na na do 
użytku publicznego. W hali znajdzie po­
mieszczenie. około 40C stoisk, kilkadziesiąt 
sklepów frontowych od strony ul. Piotra

na terenie m. Katowic
Skargi oraz magazyny dla składów hur­
towych. Dalej przewiduje się urządzenie 
biur poczty, M. K. K. itd. Koszty całej 
budowy łącznie z wydatkami na uporząd­
kowanie ulic, wiodących do hali, wynosić 
bądą okolo L200M0 złotych.

Pozatem rozpocznie magistrat w naj­
bliższym czasie budową 5-ciu bioków 
mieszkalnych w dzielnicy Bogucice przy

ul. Katowickiej. BIokí te będą posiadaj 
120 mieszkań po 1 pokoju z kuchnią. W 
blokach mieszkać będą rodziny robotni­
cze. Koszty budowy preliminowane są na 
sumą około 600.000 złotych. Gelem po­
krycia wyaatków związanych z budową, 
magistrat zaciągnie pożyczkę z Towarzy­
stwa Osiedli Robotniczych w Warszawie.
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Zagmatwana sprawa przed sądem w Katowicach
Na lawie orskaiżonych Sądu Okręgowe­

go w Katowicach zasiadł w poniedziałek 
budowniczy Władysław Tracz z Chorzo­
wa, który swego czasu wykonywał wiele 
prac budowlanych dla Urzędu gminnego 
■w Bielszowicach. Naczelnikiem tego 
urzędu iest znany już naszym czytelnikom 
Antoni Olszowski Akt oskarżenia zarzu­
cał p. Traczowi krzywoprzysięstwo a ja­
ko świadkowie oskarżenia występowali 
naczelnik Olszowski i sekretarz gminy p. 
Kiciata.

Na podstawie zeznań świadków i tłu­
maczenia się oskarżonego stan sprawy 
przedstawiał się następująco: Budowniczy 
Tracz miał do Urzędu gmin. w Bielszo­
wicach pretensję w wysokości kilka dzie 
sieciu tysięcy zł. Pretensję tę scedował 
on na nazwisko niejakiego Dralicha, który 
zaskarżył Urząd gminny w Bielszowi­
cach do sądu. Gdy proces znajdował się 
już w II instancji, przed Sądem Apelacyj­
nym w Katowicach, p. Tracz został po­
wołany jako świadek, gdyż zastępca U- 
rzędu Gminnego twierdził, że p. Tracz za 
warł już przedtem umowę i z -wszystkich 
pretensyj się zrzekł, wobec czego cesja by­
ła tylko pozorna.

Przesłuchany jako świadek p. Tracz 
zeznał, że nigdy nie zrzekał się preten­
sji, że żadnej ugody nie zawierał oraz. ze 
cesja nie była pozorna. Wtenczas proku­
rator wszczął śledztwo przeciwko p. Tra­
czowi o krzywoprzysięstw® i sprawa by­
ła w poniedziałek -rozpatrywana przez 
sąd. Oskarżony na rozprawie do winy się 
nie przyznał, twierdząc, że nie mógi prze­
cież zrzekać się bez wszystkiego tak po- 
ważnej pretensji. Wywodził on następnie, 
że naczelnik Olszowski żywi do niego u- 
raze i dlatego oskarżył go o oszustwo. 
P. Tracz jednak został wtenczas uwolnio­
ny od winy i Kary, gdyż p. Olszowski 
zmieniał swe zeznania.

Przesłuchany jako świadek p. Olszow­
ski, potwierdzi oczywiście zarzuty aktu 
oskarżenia, natomiast z zeznań świadka, 
sekretarza gminy Kiciały, wynikało, że 
oskarżony Tracz zrzekł ślę pretensji, 
wtenczas gdy p. Olszowski przyobiecywał 
m'u, że o nim nie zapomni przy następ­
nych pracach budowlanych, o ile oczywi­
ście będzie miał najtańsza ofertę itp. O 
skarżony Tracz w końcu wnosił o prze­
słuchanie szeregu świadków na dowód, że 
nigdy pretensji się nie zrzekał, oraz że 
naczelnik Olszowski i Kidała namawiali 
różne osoby do napisania przeciwko nie­
mu doniesienia o oszustwo, aby w ten spo­
sób można było unieważnić cesję. Sąd 
świadków tych postanowił nie przesłu­
chiwać i po przemówieniach stron skazał 
p. Tracza na 4 miesiące aresztu z zawie­
szeniem wykonania kary na 4 lata. Swe­
go czasu p. Tracz napisał doniesienie 
przeciwko p. Olszowskiemu o branie łapó­
wek. Sprawa ta została jednak przez pro­
kuratora przy Sądzie Okręgowym w Ka­
towicach umorzona.

I Śląskiej Rady Wojewódzkiej
Śląska Rada Wojewódzka na posie­

dzeniu w' dniu 15 bm. zwolfita na włas­
ną prośbę dr. Wacława Januszewskiego, 
iprymarjusza w Śląskim Zakładzie Psy­
chiatrycznym w Rybniku z zajmowanego 
stanowiska, a na jego miejsce mianowała 
prymarjusza dr. Adama Rezacza. Poza- 
tem mianowała Rada wojewódzka Edwar­
da Orycza lekarzem weterynaryjnym w 
Śląskim Zakładzie Hygjeny i Badania 
Żywności oraz przedmiotów' użytku pu­
blicznego w Katowicach, zaś dr. Stanisła­
wę Łuiowicz - Tomaszimasową lekarzem- 
bakterjologiem w tymże zakładzie. Nadto 
mianowała Rada Wojewódzka Hermana 
Grządziela, sekretarza a iiuinistracyj- 
nego w Śląskim Urzędzie Wojew. inten­
dentem w Śląskim Zakładzie Psychia­
trycznym w Rybniku. Wreszcie Śląską 
Rada Wojewódzka załatwiła szereg od- 
wołań w sprawach podatku komunalnego.

Od wyroku zasądzającego p. Tracz 
zapowiedział natychmiast do protokułu 
apelację, wobec czego sprawę będzie po­
nownie rozpatrywał Sąd Apelacyjny w 
Katowicach.

Ze względu na tło sprawa ta budzi 
zrozumiałe zainteresowanie, (s)

WYCIECZKA MORSKA DO KOPENHAGI
s]s »Pułaski" 9—13 maj. C E N Y od 80 zł.
GDYNIA— AME «Y K A 
— Linj* Ż • g I u g • w • S. A.—
Warszawa, Płac Małachcwskiego 4, Gdynia, Dwo­
rzec Morski, Lwów, Kopernika 3, Kraków, l ubicz 3, Rzeszów,
Grolłgera 20, oraz Biura Podróży ..
»RACUJESZ NA LĄDZIE - ODPOCZYWAJ NA MORZU

Wyzysk pracowników stolarskich w Zagłębiu
Dwudziesty dzień walki o czas pracy

Przed trzema tygodniami w Sosnow­
cu wybuchł strajk pracowników stolar­
skich, którzy w liczbie około 160 porzucili

ny jest wyzysk, pracownicy zmuszani są 
do pracy po 10,12, a nawet 16 godzin, nie 
otrzymując za godziny nadliczbowe żad­
nego wynagrodzenia.

Wystąpili, oni wobec tego do władz z 
prośba o interwencję w sprawie-zawarcia 
umowy zbiorowej, któraby położyła kres 
wyzyskowi. Gdy jednak pracodawcy nie 
przyjęli żądań określenia płac i 8-godzin- 
nego dnia pracy, ogłosili strajk, który 

________ trwa już bez przerwy 20 dni.
( Strajkujący ztożyll przysięgę że będą 

strajkować aż do zwycięstwa. Mimo kil­
kakrotnych konierencyj pracodawcy nie 
chcą uznać praw robotniKÓw, to też in-

Przy cierpieniach serca I zwapnieniu na­
czyń, s-ktomaośd do udaru i ataków apoiplek- 
itÿeznych naturalna woda gorzka Franciszka- 
Józeia zapewjgjÉ łagodne wypróżnienie baz 
naidwyrężania się. — Zalecana przez lekarzy.

Szajka złodziei , ' przed sadem
w Katowicach

Na ławie oskarżonych Sądu Grodzkie­
go w Katowicach zasiadła szajka złodziej­
ska z Wielkopolski, która na Górny Śląsk 
przybyła na „gościnne występy“. Do szaj­
ki tej należeli Karol Kurnikowski, Andrzej 
Ulbrich, Anna Belowa i Pelagja Małacho- 
wiczowa, wszyscy z Poznania. Oskarżo­
ny Kurnikowski jest znany policji jako 
międzynarodowy włamywacz, już kilka­
krotnie karany więzieniem.

- W szyscy oskarżeni „zwiedzali“ składy 
galanteryjne, jubilerskie i inne. W czasie, 
gdy jedna grupa oglądała mniej warto­
ściowe towary, inni członkowie szajki ka­

zali sobie przedłożyć drogocenne przed­
mioty, które znikały w głębokie! Klesze ■ 
niach, wzgl. pod płaszczami złodziejasz­
ków. Towar chował w własnem mieszka­
niu, wydzierżawione!« w Katowicach, 
Kurnikowski. Gdy szajce zabrakło pie­
niędzy, wtenczas wartościowsze przed­
mioty zastawiał Kurnikowski w lombar­
dzie miejskim w Chorzowie.

Sąd po przesłuchaniu szeregu ■ świad­
ków skazał KurnikowSkiego na 4 miesią­
ce, Ulbricha na 2 miesiące i Belową oraz 
Malachov iczowjj na 6 miesięcy aresztu, 
bez zawieszenia wykonania kary (s)

JCtomka Otkuska
— REDUKCJA W PAPIERNI „KLUCZE“.

W tym tygodniu papiernia „Klucze“ przyistą- 
tńia do stopniowego redukowania robotników 
sezonowych. Redukcja ma-o bjąć 10° tobotoi- 
ików sezotnowych

— KRADZIEŻ POŚCIELI ! JAJ. W nocy 
sa .nieazielę niewykryc; sprawmy dostau się 
do mieszkania Józefa Fuksiówicea w Dolinie 
Saspowskaej, około Ojcowa, skąd skradli: 2 
pierzyny, 4 poduszki, jaśki, garderobę i 105

Rozpoczęcie sezonu kolarskiego w Katowicach dnia 14 kwietnia or.
Ag. Fot. „Polonji-’ i „Siedmiu Gruszy”. Fot. C. Datka

'Kurnika ZaghUowska
— PRZED Kso MAJ 4 W CZELADZI. Ko. 

m.tet obchodu święta narodowego w Czela­
dzi stanowią pp. bu-rro. Dorobozyński, Tajcfa- 
nuą Sadowski, inż. SwjmauskL. Horzelski, 
asp. Filipowicz, Piątek, Szczerbowa, Bata&iń- 
ski i Lorek. We wtorek ipierwsze zebranie 
komitetu.

— DĄBROWA BEZ PREZYDEN1A, — W
Dąbrowie dotąd née wybrano prezydenta i 
niema w' tej sprawie żadnego zarządzenia.

— NAGRODZENI DZIAŁKOWCY. W Cze­
ladni Komitet Niesienia Pomocy B ednym 
wraz z Tow. Ogródków Działkowych, za naj­
lepsze wyniki »agnodzií 21 działkowców któ­

rymi ofiarowano nawóz, polewaczki, grabie, 
widełki itip. Zachęci ich to do dalszej praw.

— WYSTAWA OBRAZÓW W SOSNOW­
CU. W sali seminarium w Sosnowcu otwarto 
■wystawcę obrazów, z której duchód ptrseizma- 
c?ony jest na ikofonje letnie dla niezamożnych 
uczniów'. Na wystawie znajdują się warto­
ściowe prace znanych malarzy polskich

— SZKLARNIA STANIE. W Zawierciu 
umemcinomiona zostanie na okres 2 tygodnio­
wy szklarnia, co dotknę około 60C ludzi. W 
tym okresie szklarnia będzie zHektryfikowa- 
na,

— ZAMKNIĘCIE KURSU W CZELADZI.
W obecności władz zamknięto w Czeladzi 
kurs ogrodmczo-wíarzvwuiy. Przemawiali pp.: 
Rcmi.k, Wróblewski, Zarychta, Konarzewski 
i inni.

spektorat pracy postanowił oddać sprawę 
do rozstrzygr Rcia Nadzwyczajnej Kormsji 
Polubowej. Wobec jednak nieustępliwe­
go stanowiska właścicieli warsztatów pra­
cy, przypuszczać należy, że i orzeczenia 
Komisji rie uznają. Trzeba jednak pod­
kreślić, że żądania strajkujących są jed­
nak słuszne i rzeczowe, zwłaszcza w od­
niesieniu do czasu pracy, obowiązującego 
w całym świecie kulturalnym i dziwić się 
należy, dlaczego pracodawcy nie chcą 
uznać praw robotników.

leaU,
istmda i &vaut

h UBL1ŻSZA PPEM.TER
NfceiBwyJfiře tz-a;iirfcere.sofwa(tri-e wzbudziła zajpowffcdź <ptg- 

mjery, pí í innej ojperefM-twod-ewSiLu Waltera Kolia r.Od- 
mlodziony Adolar": odbywające się od dłuższego czas« 
-próby dob-iegają 'końca [pod dyrekcją p. Bończy-Toma- 
szowsfcieizo, oraz reżyseriją rp. Waiaiasakiewicza.

Jédnooeeânte reżyser p. Błicsiadecto' przygotowuj« 
reweilacyjmą sztukę (M-oushaima d Fodora „Dżuraigla".

& REPERTUAR TEATRU POLSKIEGO W KATO­
WICACH.

WTOREK: e. 10 .„Każdy- człowiek" (dla btórobotn.). 
ŚRODA: g. 20 „Każdy cetowiwk“.
CZWARTEK, PIĄTEK, SOBOTA I NIEDZIELA, spo- 

wrodu Świąt Wiefflrâei &4%csshf Teatr Polski raieozywny.
PONIEDZIAŁEK : Z- *16 ,, Odmłodzony Adolar". dU 

Kop- »iWchiter“;
g. 20 „Odmłodzony Adodar“.
WTOREK: Z- 20 „Odrnłodmoray Adotar**.

REPERTUAR TEATRU POLSKIEGO NA PRO­
WINCJI.

TARNOWSKIE GÓRY: piąiefc, duda 26 b. sn. o godj.
19,45 •>,.śluby Panieńskie1*,

£ TEATR POLSKI Z KATOWIC W ŚWIĘTO­
CHŁOWICACH.

W ŚwietDchłowflcaeh w (poniedziałek, dnia 15 kwiet­
nia br. Teatr Pol-sfei x Katowic odegra komedię hr. Fre­
dry „Slaby Panieńskie“ Jako przedstawienie dla bez­
robotnych.

REPERTUAR KINOTEATRÓW:
KATOWICE. Capitol: „Uśmiech szazęśoiaM. Casinot 

„Jarzmo mUoécš**. Colosseum: „Chopin piewca wolno­
ści“. Pałace: „Zdobyć cię imuszę“. Rialto: ^Kwiaciarka 
z Piratera". Union: „Julika“. Atlantic (Zajwodzde) : .Rę­
ka m&cioiela“ o nadprogram.

SZOPIENICE. Helios: „Grama perlą".
MYSŁOWICE. Union: „Karnawał i miłość4*. Helios: 

„Biały -.ptak“.
SIEMIANOWICE. Apollo: „Ich noce" I „Bohater s 

Rio Granie“ Kameralne: „Teraz a zawsze4* ora z „Groź­
ne spotkanie“.

CHORZÓW 1. Apollo: „Pieśń milionów“ I „Czło­
wiek. który zgubił krowę“. Colosseum: „Hrabia Monte 
Christo“ i „Dama z Mo-ill® Rouge".

RUDA. Apollo: „Miody las“ j dodatek.
CHROP\C/ÖW. Metropolis: „Czar wiedeńskiego

walca“ i .Zakazania melodia4*.
MIKOŁÓW. Adria: „Wiosenna parada'* w roli gl. 

F ran oksizka Gaal.
ŚWIĘTOCHŁOWICE. Colosseum: „Córka générait 

Pankratowa" â „Dziewczę z gór".
NOWA WIES. Europa: ,Jej królewska mość“ i „Don 

Kichot“.
SZARLEJ. Apollo: ..Kocha... lubi... szanuje...**. RJaî- 

to: „Skradziono człowieka“ i „Legion śmierci“
RADZIONKÓW. Apollo: „Królewski kochanek“ 1 „W 

niewoli dżungli“.
TARNOWSKIE GÓRY. Nowości: „Piotruś“.
RYBNIK. Pałac: ,.Tajemnica małej Shirley". Apollo: 

„Pani i sz-ofer“ Í „Siostra Marta jest szpiegiem“. Helios: 
„Świat się śmieje“.

WODZISŁAW. Słońce: „Flip Í F!a<p‘\ „Brat djabła" 
I tygodnik.

KOPALNIA EMA. Helios: „Pat i Patachon p* p-eosji 
żeńskiej“ .i „Buster Keaton“.

CZERWIONKA. Apollo: „Serce olbrzyma".
KNURÓW. Śląskie; „Pan bez mieszkania“.

KINOTEATRY Wř ZAGŁĘBIU.
SOSNOWIEC. Zagłobie: „F. P. I mie od>:^‘íaJa“. 

Palace: „Ostatni z GołoAMlewych“ d „Barania“. Moiuus: 
..M-iłość Tai z ara a“. Casino: „Kleopatra“.

BĘDZIN. A poiło: „Kryjówka sz.czQ5C.ia". S wiato v> Id: 
.śmierć oditi-cspwa”. Nowości: „Kochałam go“,

DĄBROWĄ. Bajka: „Paryskie szaleństwa". Ars? 
..Ostatni Gieobiejew“.

CZELADŹ. Czary: „Czarna perîa".
ZAWODZIE KOLO KAZIMIERZA.

Halka: „Pod Twoja Obronę**, wzruszający film re­
ligijny.

TEATR MIEJSKI W SOSNOWCU
D-ziiś we Avtoirek, dnia 16 hm. o gudz. 20 m. Í5 po 

cenach pOipraJarraydh od 25 gir. tragédia w S-oiu aktach 
J. Si-Dwa-okiego <p. t. „Balladyna“. Przedsprzedaż bile­
tów w firmie p. C zcchowski-eigo.

Jiifcno, drila 17 bm. o godz. 20 m. 15 ipo cenach po- 
pnlaipnych od 25-gr. ^Balladyna“ J. Słowackiego w 5-cîa 
aktach.

^
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Straszna ! mien: wieśnata w O t hlť m
Trcrîqc swego mfenia, został żywcem spalorv

We wsi Szyce Ridow&ide, pow. OtosiUe- 
KO wybucha w nocy na 14 bm. w czasie gtę- 
Ibakietgo snu mieszkańców gwałtowny pożar, 
w dowie Piotra Bartosza.

Ogień objął wkrótce wszystkie zabudowa­
nia, tak, że o akcji ratunkowej nie można byki 
łnyśleć. Cale zabudowanie Bartosza, wrae z

Nowy hańcz ubzepieczainl 
sosnowieckiej

Dyrekcja Ubezpieczalni Społecznej w 
Sosnowcu z dniem I maja br. zapowie­
działa wprowadzenie nowych Iegitymacyj 
dla ubezpieczonych z fotografami. Dy­
rekcja ubezpieczalni legitymacje .e jednak 
chce wprowadzić na koszt ubezpieczo­
nych, .co jest nałożeniem nowego hara­
czu, nie mającego nawet podstaw praw­
nych.

Specjalna ustawa reguluje opłaty do 
ubezpieczalni, jeanak nigdzie niema 
wzmianki o tern, że ubezpieczeni muszą 
kupować sobie legitymacje.

Zarządzenie to najdotkliwiej odbiłoby 
się na biednych masach robołniczych, po­
nieważ niejeden z robotników, któremu 
zarobek nie wystarcza nawet na suchy 
rhleb, mając kilka osób ubezpieczonych, 
musiałby wydać parę złotych na legity­
macje.

Nic też dziwnego, że zarządzenie to 
wywołało prawdziwą burzę protestów. 
!W ub. niedzielę w całetn Zagłębiu odby­
ły się zebrania robotników, zrzeszonych 
w związkach zawodowych, na których u- 
chwalono protesty przeciwko nowemu po­
datkowi. W protestach podkreślono, że 
już i tak masy pracujących uginają się 
pod brzemieniem świadczeń, to też na 
żadne, nawet najmniejsze obciążenia, zgo­
dzić się nie mogą Należałoby przeprowa­
dzić oszczędności w ogromnych pensjach 
dyrektorskich, a wtedy byłyby pieniądze 
na nowe legitymacje.

3(comka Śląska
— ZFTRAML AKADEMIKÓW. W czwan 

+elk, 18 ban. odbędzie się w sm Rady Miej­
skiej w vatowicach, przy ul. Pocztowej 2 o 
godz. 174ej w terminie I-szym, o godź. 17,30 
w terminie IHm zebranie konstytucyjne w 
sprawie utworzenia centralne] organizacji 
akademickiej na Śląsku. Na zebranie powyż­
sze prosi akademików, którzy studiują lub 
«kończyli stadja, a zamieszkują na terenie 
Śląska. — Komitet Organizacyjny.

— WPISY DO KLASY I S2EJ GIMNA­
ZJÓW KATOWICKICH. Dyrekcje gimnazjów 
katowiCKich wyjaśniają, że dolna granica wie­
ku uczniów (uczenie), którzy ukończyli 6 klas 
szkoły powszechnej, a zgłaszają się do egza­
minu wstępnego do klasy l-szej- nie zostaia 
ściśle określoną. Wobec powyższego, przyjmo­
wać się będzie do ki. Iszej kandydatów tókie 
powyżej lał 12 (roku życia) bez sperjainego 
zezwolenia Urzędu Wojewódzkiego Śląskiego, 
Wydziału Oświecenia Publicznego w Katowi­
cach.

— ZJAZD REST APRA TORÓW. 7.6 bm. o
godz 10,30 w sali Powstańców w Katowicach 
odbędzie się demeznv walny zjazd delegatów 
Związku keoiuuratorów, właścicieli kawiarń i 
hoteli na Województwo Śląskie

— WPISY DO GIMNAZJUM ODROWĄ­
ŻÓW W CHORZOWIE do 3. klasy i wyższych 
klas odbywać się będą jedynie w terminie od 
24 bm do 2 maja br. Dyrekcja gimnazjum 
równocześnie prostuje swój poprzedni komuni­
kat w tej sprawie

— CHCIAŁ SIĘ DOSTAĆ DO SZPITALA.
Na ul. Moniuszki w Chorzowie znaleziono w 
niedzielę wieczorem deznanegc mężczyznę, da­
jącego siabe oznaki życia. Przewieziono go do 
szpitala, gdzie stwierdzono, iż jest to niejaki 
Marjan Tompczaik, zam. w OrzegOwie, w po w. 
Świętochiowidkim. Stwierdzono oonadto, iż 
Tompczak udawał chorego, by dostać się do 
Kapitała. Uczynił on to już kilkakrotnie.

— AFISZE ANTYŻYDOWSKIE. W nocy 
ma 14 bm. nieznani do tej pory osobnicy po- 
roziepiati na kilki■ ulicach Świętochłowic afi­
sze o treści antyżydowskiej. Jak już donosi­
liśmy, podobne afisze pojawiły się i na ulicach 
Chorzowa, co daje do przypuszczenia, iż cho­
dzi tu o akcję przedwżydowską w związku ze 
zbliżającem' się świętami Wielkiejnocy.

— 7AM ABI Z GŁODU W KUCHNi. W 
kuchni dla bezrobotnych w Cnorzowie (dz. II) 
przy ul. Bytomskiej zasłabł w poniedziałek rano 
bezrobotny Józel Pan.pusz, bez stałego miejsca 
ZŁmieszka.iia. P. }>rzewiez:ono dc szpitala, 
gdzie stwierdzono, iż Pangpusz zasłabł wskutek 
niedożywienia.

— ZALEGŁE ZAROBKI. Rozbiórkę unie­
ruchomionej huty cynku „Rozamunda” w No­
wym Bytomiu, w pow. Świętochlowickim, pro­
wadzi firir.a KHfcasa w Szarleju, zatrudniając 
przytem 81 robot rumów W ostatnim czasie 
firma ta jednak nie wypłacam roboti kom na­
leżnych zarobków, wskutek czego powstały 
wielkie zaległości. Roboto,cv zw róć li się do 
Inspektora Pracy w Chorzowie, który inter- 
wenjowat w tej sprawie. Obecnie wskutek in­
terwencji lirma wypłaciła już robotnikom więk­
szą część zaległych zarobków,

inwentarzem żywym i martwym poszło z dy­
mem. Gospodarz nie zdążył nawet uratować 
200 zł., które przecnowywai/ w mieszkaniu.

Bartosz, nadto ul eg1 ciężkiemu poparzeniu 
i w ostatniej chwil* a do tai się wydostać z pło­

mieni, jednak w klika godzin po przywiezie­
niu do szpitala olkuskiego, zmarł.

Przyczyna pożaru nie zostali narazi® wy­
jaśniona, jednak na temat ten kcąży szereg 
różnych wersyj.

SZELM EMMA NOWA. RZEŹNIE
Wybudowana ona zostanie za pożyczone pieniądze

p-zed dwoma tygodniami pisaliśmy o rzeź­
ni miejskiej w Czeladzi i jej skandalicznych 
urodzeniach, wykazując konieczność natych­
miastowej zmiany w dotychczasowych stosun­
kach. Na ostatniem posiedzeniu zarządu mia­
sta sprawa rzeźni omawiana była szeroko, 
przyczem zarząd posianowii przystąpić do bu­
dowy nuwej rzeźni. Zarząd upoważnił burmi­
strza Dorobjzyńskiego do poczynienia starań 
o zaciągniecie pożyczki na ten cel, oraz podję­
cia wstępnych prac. W naib'iiszych dnuich 
odbędzie się z -ohikarri konferencja, celem

wiana na najbliższem posiedzeniu rady. Jak 
widać z tego, sprav/a rzeźni miejskiej w Cze­
ladzi zostanie wreszcie załatwiona.

Na posiedzeniu zarządu podkresloho rów­
nież znaczne zwiększenie się frekwencji w 
rzeźni, na co wpłynęło obniżenie opłat od ubo­
ju. Mimo obniżki cen, w ostatnim miesiącu 
dochód z rzeźni zwiększył się o 300 z!.

Na posiedzeniu zarządu zdecydowano rów­
nież ogrodzenie parku miejskiego, który oto­
czony zostanie efektownym, ażurowym parka­
nem drewnianym na podmurowani u Roboty

uzyskania zgody na oddanie odpowiedniego te-1 te mają być rozpoczęte wkrótce, 
renu pod rzeźnię. Budowa rzeźni ma być oma- *

Po krótkiej chorobie zmarł dnia 13 kwietnia bt. nasz miły Kolega
ś. b», fc?. Jean * Dwftckft

Swoją sumienną Î długoletnią pracą nad religijnem wychowaniem mło- 
czieży Śląskiej, zasłużył Sobie na jej wdzięczność, a swoją dobrocią serca na 
cześć i pamięć Ks. Ks. Kolegów Katechetów.

R. u P.l *
ZA KATOWICKIE KOŁO KS. KS. KATECHETÓW
BCs. KBb*. Aleks« Siaro, prezes

NIEMIŁA PR7.MA SKAPEA
w cfoinu nocl°pwym w Goicncau

lawania malował obrazki, zdradzając duże 
zdolności, postanowił malować pieniądze. Do. 
szedł bowiem do przekonania, że jest to dale- 
ko intrałmejsze zajęcie, chociaż b. nichez* 
płeczne.

W czasie rewizji jedynym tlupem policji* 
była paleta e faunami olejnami, pendzl® i tro­
chę płótna, oraz papieru. Wszystkich trzech 
aresztowano, a w poniedziałek stanęli oni 
przed Sądem Okręgowym w Sosnowcu, 
oskarżeni o fałszerstwo. Ani jeden z oskar­
żonymi; nie przyznał się do winy, a ponieważ 
dowody były niewystarczające, sąd wszyst­
kich uniewinnił,

Niezbyt przyjemna przygoda spotkała 
kupca Szpiro z Jędrzejowa, który przyje­
chał do Zagłębia w sprawach handlowych. 
Szpiro odznacza się oszczędnością, gra­
niczącą ze skąpstwem, to też, nie mając 
w Z-głętiu krewnych, ani znajomych, po­
stanowił zanocować w domu noclegowym 
w Gołonogu. Był ucieszony, że w ten spo­
sób wyśpi się dobrze i to prawie że za­
darmo.

Skąpstwo żydka zostało jednak uka­
rane, bo kiedy rano przebudził się, stwier­
dził z przerażeniem, że garderoba jego 
zniknęła bez śladu. W czasie snu ktoś 
skradł żydkowi ubranie i posiadane przez 
niego drobiazgi z pieniędzmi, pozosta­
wiając go prawie nago, bo tylko w ko­

szuli. Początkowo żydek sądził, że ktoś 
mu spłatał figla i dla nastraszenia go 
schował mu ubranie. Gdy jednak przekó- 
nał się, że garderobę swą stracił bezpo­
wrotnie, zrobił „gwałt“ i w koszuli wy­
biegł na ulicę, krzycząr: „Bandyci! Rabu­
sie!“ Nic to jednak nie pomogło ! wkoń- 
cu zrezygnowany żydek zmuszony był 
przyjąć pożyczoną mu *askawie odzież, w 
której pojechał do domu. Zawiadomiona 
o kradzieży policja wszczęła enc-giczna 
śledztwo i w poniedziałek zdołała ująć 
sprawcę, którym okazał się Edward Ku­
lawik z Będzina. Aresztowany przyznał 
się do winy, przyczem — jak się okazało 
— udaje oi. bezdomnego i, nocując w 
domach noclegowych, okrada gości.

Fabryka ręcznie malowanych 
banknotów w Gołonogu

Policja dąbrowska wpadła na ślad niebez­
pieczne] sza:kl fałszerzy pienię dzj mającej 
swą Siedzibę w Gołonogu, w mieszkaniu nie­
jakiego Bolesława Urbana, fabrykanci wypu-

udatnie wykonane, chociaż znawca po doklad­
ném zbadaniu móg> poznać falsyfikat. Równo­
cześnie prawie aresztowano wspólników Ur­
bana, Ignacego Lorenca i Józefa Hołka, któ­
rzy zajmowali się kolportażem falsyfikatów.

Najciekawszym jednak był sposób fabry- I 
■kacji pieniędzy, jak się okazało bowiem Ur- j 

"szczali na rynek 20-złotowe banknoty, dość ban, który był domorosłym artystą i z zaittii- |

Kamieniami zatłukli człowieka
W październiku ub. roku na szosie 

pod Będzinem, na wracających do domu 
z furą węgla Stanisława Zadormińskiego 
i syna jego, Kazimierza, napadło dwuch 
nieznanych osobników, którzy bez żadne­
go powodu obydwuch dotkliwie pobili.

Napastnicy w okropny sposób znęcali 
się zwłaszcza nad Kazimierzem Z., któ­
rego tłukli kamieniami po głowie tak 
mocno, źe nieszczęśliwy doznał pęknięcia 
czaszki, co spowodowało zaburzenia u- 
mysłowe. Ciężko rannego oddano do szpi­
tala, gdzie przez dłuższy czas leczył się. 
nie odzyskując już poprzedniego zdiowia.
0 napadzie i bestjalskiem pobiciu zawia­
domiono natychmiast policję, która zarzą-t 
dziła obławę, aresztując Mieczysława 
Kałę, Ksawerowska 65 i Kazimierza Przy- 
nioslę, Kolejowa 27.

Obydwaj przyznali się do winy, to też 
w poniedziałek stanęli przed sądem, gdzie 
tłumaczyli się, iż w dniu tym byli pijani
1 nie wiedzą co robili.

świadkowie zeznali jednak co innegc, 
to też Kałę sąd skazał na 3 lata, a Prze­
niósł? na 2 lata więzienia.

JCcamka Cieszyńska
— Z DZIAŁALNOŚCI POGOTOWIA RA­

TUNKOWEGO. Pogotowie Ratunkowe w Cz. 
Cieszynie za czas od 1. I. 1935 — 31. III. 1935 
r. przewiozło 201 pacjentów i tak: do szpitala 
115 osób, do zakładów położniczych 23 osoby, 
rekonwalescentów 51, samobójców 2, w po­
wiecie Czeisko- ohizyńsikim. Z poza powiatu 
przewieziono 10 osób. Na stacji pogotowia 
«zielono pierwszej pomocy w 9 wypadkach.

(gaw)

» KAT. 2W. ABST. RUDA.
Zebranie w -'©d/arele, bir, (w st irwase Święto 

Wfelkatn-oone) o gtodiz. tw Domu (Katialicítím przy
kościele 6w. Józefa.

• TW. POP. PRZEMÝSLU LUDOWEGO I DOMO­
WEGO.

Odbyło się tartogdai] w sali Sjąs&fcii /Rady Wojewódz­
kiej dorocznie -walne .zebranie Towanzystwa Popierania 
Przemyślu Ludowego i Domowego w (Katowicach. — Ze- 
h.ramà'U tpnzewwJmozy-l adwokat dr. Mańka. Sprawozda­
nie z -działalności ©łożył wicap-resez tow. ip. sędzia S. O.; 
dr. K-Lpfca. Do obecnego zarządu tow. wchodzą: pp. se* 
imtor Jam Jakób Kowalczyk — jako (prezes, sędzia S. O. 
dr. Kaipta — Jako wiceprezes., dr. Baohledka Curus, 
-pręż. Dr.zosdyńska. dr. Mańka, Moszkowsika fi Wilczków- 
-na, Jako człomkowile zarządu. W skład 'komus jí rewizyjnej 
wchodzą: pp. radca Juawa, itoż. Brzezowiski, dr. Dobro­
wolski.

KARA ŚMIERCI w POZNANIU
Wyrębek zawiśnie na szubienicy

Roz nań. 15. 4. Tet. wł.
W poniedziałek stanął p-zec Sądem Okrę­

gowym w Poznaniu znany bandyta Wyrębek, 
który w noc Wigilijną ub. roku 5 strzałami za­
bił p°uiiącego służbę śp. posterunuowego Szal­
ko vskiege. Sprawa '«zbudzi a wielkie ■ zainte­
resowanie, ławy dla publiczności były szczelnie 
wypełnione. Trybunałowi przewodniczy wice­
prezes Sądu Okręgowego oosiński, jako wo- 
tanci zasiadają sędziowie dr. jappa i Kurpiscn, 
oskarżenie wnosi prokurator Misiurewicz, broni 
adw. Piekarski.

Po sprawdzeniu personaljów oskarżonego i 
odczytaniu aktu oskarżenia, sąd przystępuje do 
przesłuchiwania WyręukP, który mówi powoli 

bardzo ostrożnie. Zeznania jego odbiegają 
znacznie od zeznań, złożonych w czasie śledz­
twa. Wyrębek inaczej przedstawia przebieg 
zajścia, przyczem zwala winę na Konarskiego, 
swegc kompana. Wooer niezgodności zeznań 
przewodniczący polecił odczytać zeznania Wy­
rębka, złożone w śledztwie, z których m. in. 
wynika, że Wyrębek oświadczył, iż w Chwili, 
gdy widział, że posterunkowy zdecydowany 
jest użyć broni, sam wystrzelił, kładąc go tru­
pem. Gdy przewodn ezacy wvpvhiie bandytę 
o te sprzeczności, Wyrębek dostaje napadu 
szału, rzuca się na ławie oskarżonych i bije 
głową o pulpit.

Następnie sąd orzystąpił do badania świad­
ków, z których jako pierwsi zeznawali agenc 
policji Kapturzak i RyoHewski. Zaraz po mor­
derstwie śp. post. Szatkowskiego w toku do- 
lvid/pń w^tod «w afa - rr,, d'\ve-

dziano się, że morderstwo popełni! „Maluga”,

pod którym to pseudonimem ukrywał się Wy­
rębek.

Świadek Władysław Przybyła wyszedł 
właśni® z jednego z lokali o godz. 3-ciej w 
n-ocy, gdy ujrzał w odległości 60—70 kroków, 
jak pewien mężczyzna gonił za dwuria osob­
nikami. Po chwili padły 2 strzały i ścigający 
upadł na bruk. Chciał się podnieść, ale w te] 
chwili padła druga salwa i ranny upad1 bez­
władnie. Przybyła wraz z prryjacielem Hur- 
nikiem podbiegł do leżącego i poznał w nim 
policjanta. Przybyła i Uuin.k zaalarmowali 
pogotowie, którego lekarz stwierdził jednak­
że już tylko śmierć śp. Szatkowskiego.

Następnie zeznają św!adkowie Hurn'ik I 
Radomska. Z wjelkiem zämtererowaniem słu­
chano zeznań Konarskiego, towarzysza zło­
dziejskiej wyprawy Wyrębka, którego spro­
wadzono z więzienia w ubierze aresztanekärrj. 
Konarski zeznaje niejasne, również inaczej niż 
w śledztwie i próbuje porozumiewać się 
wzrokiem z Wyrebkiem. Następnie wchodzi 
na sale Czerwiński, którego również sprowa­
dzono z wiez.enia Był or. kompanem Wyręb­
ka i Konat skiego. Zeznaje om. że w pierwsze 
święto Bożego Narodzenia nad ranem przy­
był Konarski wraz z Wyrębkiem do jego m.e- 
szkama na ul. Fabrycznej. Konarski powie- 
iział wtedy: ..Stała się wielka pOruta. Maiuda 
mbił Szkieła“. Poczem obaj przybyli zaczęli 
';ć wódkę i opowiadań dalej iak nolicjam 
schwycił ich na kradzieży. Jak odbyła się 
ucieczka i jak doszło do strzałów. Czerwiński 
następnie towarzyszył Wyrębkowa w jego

ucieczce. Przybyli oni najpierw do Starołęk^ 
do brata Wyrębka, Mikołaja. Mikołaj Wyrę- 
bek odradzał bezwzględnie bratu samobójstwa 
i naiegaf na ueieczKę.

■ Byli już obaj za Kaliszem, chcąc dostać się 
na Kresy Wschodnie, jednakże policja nastę­
powała im na pięty,, wskutek czego zawrócili 
w kierunku Poznania. Czerwiński został schwy­
tany w Dziecmirowie pod Kurnikiem.

Następnie zeznaje świadek Mieloch i świa­
dek Owsiany, którym Wyrębek pod grozą re­
wolweru odebrał wozy, «torem, posługiwał się 
w czasie ucieczki. Po krótkiej przerwie zezna­
wali lekarze-biegli. W czasie tych zeznań, Wy­
rębek drży na całem ciele, a w pewnej chwili 
dostaje napadu szału, zaczyna krzyczeć, mio­
tać się i bić głową o ściany. Pi ^earodniczący 
zarządził przerwę, w czasie której Wyrębka 
uspokojono i nałożono mu kajdanki, poczem 
zeznawali dr. prof. Horoszwiewicz i zsorow’eo- 
ki. Zeznają oni, że Wyrębek jest typem aspo­
łecznym, jednakże w pełni odpowiedzialnym 
za swe czyny. Jest on typem psychopatolo- 
gicznym.

Po godz I5-e| po naradzie sad ogłosił wy­
rok, mocą którego Wyrębek za zabicie poli­
cjanta na służbie skazany zosia <e na arę 
śmierci przez powieszenie, a za nradzieże na 4 
lata więzieni i.

Wyrębek przyjął wyrok pozornie spokojnie, 
jednakże widać, że uczynił on na nim wielkie 
wrażenie, śmierć granatowego bohatera, czu­
wającego nad bezpieczeństwem obywateli, zo­
stała pomszczona

Adwokat Piekarski -apowiedzi d apelację.
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Spoxt
Wszyscy sportowcy „Odroazenla" 

na start do biegu „Połonji“
Sekcja Sportowa przy C. K. W. w Kato­

wicach wzywa wszystkich kiercwnikó \ spor­
towych kół „Odrodzenia" na Śląski* by w *aj- 
Hfiżs^yoh dniach przesłali do Sekretarjatu (Ka­
towice, Sobieskiego 11) spisy członków biorą 
eych udział w biegu.

Kierownicy dołożą starań, by „Odrodzenie" 
również i w tyra roku star ało ło pow. biegu 
gremjalnie.

Uherek k. o.
W finałowych rozgrywkach o mistrzostwo 

^olsKi Zw. Strzeleckiego w Bydgoszczy, wyni­
ki spotkań były następujące:

Waga musza: Wysocki (Pomorze Płn.) po­
konał Fojta (Śląsk).

Waga kogucia: Hyla (Pomorze Płn.) poko­
nał :asłużenie Stefańskiego (Poznań).

Waga piórkowa: Tytuł mistrza zdobył Du­

dziak (Pomorze) waikeverem, gdyż lekarz nie 
dopuści! Lambrysiaka (Poznań) do walki.

Waga lekka: Walkowski (Poznan) po naj­
ładniejszej walce dnia pokonał Taikę (Wilna). 
Walkowiaik był bodajże najlepszym bokserem 
mistrzostw.

Waga półśrednia: Olszewski (Warszawa) 
pokonał Aleksandrowa (Stanisławów) w naj­
słabszej walce dnia.

Waga średnia: Lewandowski (Pomorze)
pokonał wysoko na punkty Rębalskiego 
(Śłąsk). Rębalski, surowy technicznie, miał sil­
ny cios i był wytrzymały

Waga półciężka: Józkowiak (Pomorze) wy­
grał przez techniczny nokaut w pierwszej run­
dzie, gdyż Kowalczyk (Śląsk) musiai się pod­
dać spowodu kontuzji rękt

Waga ciężka: Majsing (Pomorze Płn.) wy­
giął w drugiej rundzie przez k. o. z Uherkiem 
(Śląsk).

Mecz piłkarski Rybnik — Racibórz 
odwołany

Jak nas Zarząd śląskiego O. Z. P. N-u F 01 
okręg Rybnik informuje, zapowiedziany na 21 

* kwietnia b. r. mecz reprezentacyjny w Racibo­

rzu pomiędzy Podokręgiem Rybnik i „Gau“ 
Ratiboř nie odbędzie się z winy Niemców, 
którzy z niewiadomych powodów zawody te 
chcą rozegrać dopiero w późniejszym terminie. 
Zawody rozegrane zostaną prawdopodobnie 30 
maja.

Oyr. Zawadzki promem tenisistów 
Pogoni katowickiej

W końcu marca to. r. odbyto się walne zgro­
madzenie klubu tenisowego „Pogoń“ w Kato­
wicach, na którem ustępujący zarząd z płk. 
Piaseckim na czele złożył sprawozdanie z dzia­
łalności klubu za rok ubiegły. Ze sprawozda­
nia tego wynika, że rok ubiegły był dalszym 
etapem w wspaniałym rozwoju klubu. Po 
okresie inwestycyjno-organizacyjnym, którego 
uwieńczeniem jes teren sportowy „Pogoni" z 
9-tna pierwszorzędnemi kortami, trybunami i 
domem klubowym i pozyskaniu 150 członków, 
następuje okres wzmożonej pracy na polu 
sportowem. W roku ub. zdobyła „Pogoń" Mię- 
dzyklubów e Mistrzostwa śląska, które w toku 
bieżącym, rozporządzając takjemi czołowemi 
rakietami jak Bratek, Tartowski i dr. Foerster, 
niewątpliwie zachowa. Program sportowy „Po­

goni" na sezon bieżący jest niezwykle obfity: 
f-Oiski Związek Lawn-Tenisowy powierzy jej 
organizację dwuch meczów międzypaństwo­
wych, pozałem odbędzie się mecz Lwów — 
Śląsk, riedzynamdowy turniej z udziałem naj­
lepszych rakiet i szereg innych.

Nietyłko czołowymi ięmsistami może się 
Pogoń poszczycić, aie również rozwiniętą sta­
ranną opieką nad junjorami, z pośród których 
już dzisiaj można zauważyć obiecujące talen­
ty. Ustępujący Zarząd otrzymał absolutorium, 
zaś nowy wybrano w skiadzie następującym: 
prezes — dyr. C. Zawadzki, wiceprezes — inż. 
Zahaczewski, członkowi. — dr. Foerster, prok. 
Kulej, M. Klisiaik H. Piechocki, inż. Ruuowski, 
S. Chojecki, A. Trzi dak.

Na zebraniu wręczono prezesów’ honoro­
wemu klubu -, Pogoń", założycielow 1 niezwy­
kle zasłużonemu, dyr. inż. Brzozowskiemu pięk­
ny ipomłnek.

Xlwiosenny birig na przełaj
Wydawnictwa „Polonji"

i€Wl©i®li€l lii*. €i HOWlZ. 12 W fiolOWiCttCil
Zgłoszenia do 26 kwietnia br. pr/yjmuj'e SOZLA, Katowice, ulica Kilińskiego 23

FOR VII
SIEGANCKIE fANIE W STOLICACH 
«UROPY UŻYWAJĄ WuOY TO A. 
&EÎOWEJ O WYRAFINOWANYCH 
•TRWAŁYCH ZAPACHACH ŻYWYCH 
«WIATOW. 5FL6UBS FORVIL
JI I I —s———ąf

Poważne przedsiębiorstwo przemy- 
słowe Zagłębia Dąbrowskiego po­
szukuje biegłego

R8IZf5iSl1f-liktVllIIill
znającego dobrze języki polski • fran- 
ousKi w słowie i piśmie. Pożądaną 
umiejętność stenografii. Piśmienne 
zgłoszenia do „Polonii“ z załącze­
niem odpisów świadectw dotyťacza­
sowej pracy j curićulum vifae, oraz 
żądanego wynagrodzema pod 100! 2.

*5
Oj

wzetrooa
KINOWE
REKLAMY
ŚWIETLNE

SZYLDY 
SZKLANE

T£L?30*30

PÂMONS^
E)WK1

OPAKOWÀHIA
ETYKIETY
DYPLOMY

Poszukujemy do natychmiasto­
wego wstąpienia

1 ucznia
z dobrego Joann e wyższem 
wykształceniem. W rachubę 
w chodzi, tylko ref lektanoi, 
władający biegle językiem pol­
skim w słowne i piśmie.
To w. dla Pizom. Kolej jwego 
Smoschewer i S-ka, Katowi­

ce II, Fłorjana 7.

mm
znajdziesz 
łatwo da­
jąc d~obne

OSUSZENIE
do Polonii

3RIIKI wszelkiego rodzaju wykonują 
szybko tanio i gustownie

Trzesadne laalowaraiesię 
jest szkodliwe dla skóry*
-mów

Dziwnem doprawdy to się wydaje, 
lecz nauka dowiodła, ża lata usta­
wicznego ... dováná się na­
kładają znaki czasu na twarz, 
jest to gubn dla naturalnie 
piękna dziewczęcej cer-. Me. 
przez zwykłe przy « ocenie 
skórze żywotnego składnika 
młodości, nazwanego „Ulccel", 
cera nabiera świeżości, jaz- 
aości i piękna.—

Ten cenny „biocel* jest 
Wyciągiem z młodych zwie­
rząt, otrzymanym specjalnym 
sposobem przez Prob O-ra Łżejskal 
z Uniwersytetu Wiedeńskiego. Je it on 
obecnie zawarty w Kremie Tokalon, 
kcłoir ‘óżowego. Stosowany wieczo­
rem odżywia i odmładza tkanki i ściągę

zwiotczałe mięśnie i»im 
■nu. Rano vaś należy 

Tokalon koloru 
e tłustego). Jest o* 
ściąg: cy i wzraae-

_ ten sposób najgo­
rzej wyglądająca, zniszczona przez 
malowanie skóra i zwiędła cara. . &- 
bierają zadziwiającego piękna. Szczę­
śliwy wynik gwarantowany, lub zwrot 
pieniędzy.—

BIURALISTKA przyjmie posa­
dę biurową, mam cztery jata 
praktyki. Oferty pod „Małe 
wynagrodzenie“. 1773 d

STENOTYPISTKA polsko-nie­
miecka, znającą wszystkie pra 
ce biurowe, poszukuje posady, 
albo zastępstwa, najchętniej do 
kancelarii adwokacki« Łaska­
we zloszeiiia „Pokraja“ pod 
iTV69d. _____
BIURALISTKA znająca Księgo­
wość, sterografję i «lastzy.ię, 
szuka od zaraz posady w biu­
rze względnie jako kasjerka, 
może złożyć ewentualnie Kau­
cję. Oferty ..Pckmja“ Chorzów 
pod „Biuralistka“.

FORTEPIAN, czarny, połituro- 
wany, krzyżowy, w ..obrym 
stanie, sprzedam łanio. Cho­
rzów I, Gimnazjalna 8, maga­
zyn mebli.

DOM e. piekarnią, składem ko­
lonialnym i fryzjerskim, w do­
brem położeń®, od zaraz do 
sprzedania. Oferty „Polonia“ 
pod 1771 d.

KUPIĘ motocykl z przyczepką 
lub małe auto, w dobrym sta­
nie za gotowkę. Zgłoszenia do 
„Pokraji“ pod nr, 619.

Repertuar KinoMrt w «.«««* \
KINO CAPITOL

ulica Plebiscytowa 3
UŚMIECH SZCZĘŚCIA \

Norma Shearer, FredHc March ■1 KINO CASINO
i Poprzeczna 17,19

JARZMO MIŁOŚCI 1
w roli głównej D,ana Wynyard |

KINO COLOSSEUM 
3 Maja 7

CHOPIN (Piewca Wolności)
W. Li®beit-iner, Geza v. Bolvary

KINO PALACE
Mielęckiego

ZDOBYĆ CIĘ MUSZE
JAN KIEPURA

KINO RIALTO 
św Jana 24

KWIACIARKA Z PRATERU
Feliks Bressart, Tibor v. Halmay

I KINO UNION
3 Maja 25 JULIKA

Ołtta Alpar, Gustaw FröhlichI KINO DEBINA
S ' Dąb1 Kino „HELJOS“
1 Szopienice

KAW Al ER lat 30 na stałej po­
sadzie, poszukuje towarzyszki 
życia muzykalnej w celu małr. 
Fotografia potrzebna. Oferty 
pod 1774 d.

UNIEWAŻNIAM zgubioną legi­
tymację szkolną, na nazwisko 
Lotar ‘Mende, / gimnazjom 
Odrowążów.

PRZYJMĘ wiszę*fce j umącze­
nia techniczne z języka nie- 
mieck ego, względnie na język 
niemiecki. Oferty Polonja“ 
Chortzów pod „100“.

UNIEWAŻNIAM zgubiona ksią­
żeczkę wojskową, wydaną na 
nazwisKo Józef Musiol Cho­
rzów III. _________________

ME TYLKO TAŃSZE — ale 
znacznie lepsze są feoszułe, za­
kupione wprost w Wytwórni 
Bielizny Męskiej „Webik“ Ka­
towice, F leb.scytowa 6. Wyko­
nujemy zamówienia na miarę 
z własnych łub powierzanych 
materiałów.

KTO CHCE MIEĆ LETNI­
KÓW, niech „oda swój adres 
j warunk1 do Biura Informa­
cyjnego Letnisk i Uzdrowisk 
Polskich. Katowice Stawowa 
nr, 3.______________________
Maszyny do pisania wszelkie 
systemy tanio sprzedam Ka­
towice. Stawowa 3 „Remont“.

MIESIĘCZNY ABONAMENT POLONJI Z DOSTAWA DO DO­
MU PRZEZ AGENTÓW ZL.3.-Z DOSTAWA PRZEZ POC7T-Ç 
ZŁ.3,-■ RZY ZAMÓWIENIU W URZĘDZIE POCZTOWYM ZŁ.5.-

OCtOSZťNlA ZWVKtf PO 55 CR.ZA 1WIÍPSZ MIUMETROWY PSZY 10 SZPAb 
TOWYM U KŁADZIE. OCLOSZENIA TEKSTOWE PO Zt1.- ZA WIERSZ MI LI MCT) .JEDNO- 
SZPALTOWY PRZY 4 SZPALTOWYM UKŁADZIE.OGŁOSZENIA NA 1.1 OSTATNIEJ STRQ 
NIE O 9O“4,KOLOROWE O .^.DEQ2€J.OGŁOSZENIA DROBNE 20GR.SŁOWO
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Ożywienie w Genewie
Narady przedstawicieli mocarstw

Genewa, 15. 4. (PAT)
Minister Beck odwiedził przedpołudnien' 

przewodniczącego Rady L'gi Narodów, T^wfik 
Rtrszdi Arasa. W godzinach pohidniowycn mi­
nister Beck odbył rozmowy z ministrem spraw 
zagranicznych Francji, Laialem.

Genewa, 15. 4. (PAT)
Popob'dniu obradowali przedstawiciele 

państw Małej Ententy. Przedmiotem tych na­
rad miała być West]a naddunajska, s zwłasz­
cza zagadnienie równouprawnienia Węgier w 
rtpedzinie zbrojen.

Poi’ôr na Litwie
Królewiec, 15. 4. PAT.
Z Kowna donoszą: Na I itwie ogło­

szono uzupełniający pobór do wojska, 
ponieważ powołany na jesień ub. roku 
kontyngent okazał się niedostateczny w 
czasie od 23 b. m. do 3 naja zgłosić się 
powinni wszyscy mężczyźni, którzy na 
jesieni ub. roku zaliczeni został, jako nie- 
rdolni do służby wojskowej, oraz tacy, 
którzy, chociaż Przyjęci do wojska, po 
dwuch miesiącach służby zostali zwol­
nieni jako niezdolni.

Genewa, 15. 4. (PAT)
Minister I aval podejmował śniadaniem' mi­

nistrów7 Małej Ententy i porozumienia bałkań­
skiego. W rozmowach omawiać miano kwe­
stię naddunajską w związku z «statním rezul­
tatem konferencji w Stresie.

•tenewa, 15. 4. (PAT'
Tutejsze (koła sowieckie informują, że ko­

misarz Litwinow konferował z ministrami: Be­
neszem, Titulescu, Tewfik Ruszdi Arasemi i se­
kretarzem generalnym Quai ďOrsay, Legerem.

Obawy Malej Ententy

fofrski o Paryża

Wiedeń, 15. 4. (PAT)
Minister spraw zagranicznych Berger Wal- 

deiiegg wyjechał do Genewy, aby z zebranymi 
tam mężami stanu odbyć rozmowy informacyj­
ne na temat dotyczącąj Austrji części narad 
stresańdkich.

Pary ż, 15. 4. Teł. wł.
Sprawozdawca dyp-iomatyczny „Journals“, 

St. Bri-ce donosi z Genewy, iż projekt Musse-

Mego w sprawie przyznania Austrji prawa 
dozbrojenia się, wyw ołat w sferach państw Ma­
łej Ententy wielkie niezadowolenie W polud-7 
nie wydał Laval dla delegatów Małej Ententy 
śniadanie, w toku którego usiłował ich iispc 
koić.' ^skazywał on, źe projekt ten napotkał 
po stronie delegacji francuskie w Stresie na 
silny opór, a wreszcie zapewni! ich, że kwestja 
ta nie zostanie załatwiona bez udziału państw 
zainteresowany' h.

Paryż, ió. 4. (PAT)
W Paryżu bawi kontradmirał świrski, szef 

kierownictwa pOiskiej marynarki wojennej. W 
czasie swego pobytu we Francji, komandor j 
Řwirsk" zapozna się ze stanem budowy stawia- 
cza mirr „Gryf“, dokonywanej w Havrze. Ko­
mandor świrski złożył wizytę oficjalną w mi­
nisterstwie marynarki wojennej, poczem po­
dejmowany był śniadaniem przez ministra ma- 
lynarK7 Pietri.

Zakaz nanotensfw
Bertin, 15. 4. (PATI
Nadprezvdeiit Brandenburgii Kube zakazał 

ödprawiania nabożeństw, i-rzedzanych od łat 
na początku roku szkolnego. Zarządzenie to 
iwy« ołało wielkie zdziwienie wś*ód rodziców.

Zniszczenie ołtarza
Jerozolima, 15. 4. (PAT)
Nieznani siaraiwc? zniszczyli ołtarz kamien­

ny na górze Gerizim, należący <k Samarytan, 
T'.zed którym w wigilję świąt wielkanocnych 
•rcykapłar samarytańsn, zwyr> był odprawiać 
n bdły. Ołtarz ten przedstawiał wielką wartość 
historyczną, gayz pochodził z wczesnej epoui 
gminy san arytatrskiei. Policja v~irożyła ener­
giczne śledztwo, dotychczas edoak na ślad 
sprawców nie natrafiono.

228 oskarżonych
Ateny, 15 4. (PAT)
W arsenale rozpoczął się proces przeciwko 

228 marynarzom uczestnikom ostatniego po­
wstania. Z pośród oskarżonych na procesie 
obecnych jesr tylko 122. Pozostali zbiegli. Pro­
kurator domaga się od .»skarżonych zwro*« 
»trat ooniessouycb przez państwo w kwocie 
700 milj. drachm.

Denata w Rzymie
Paryż, 15. 4. (PAT) I Rzymu aby omówić z rządem włoskim zagad-
Pó oficjalnie donoszą że minister lotectwa nienia lotnicze, poruszane podczas konferencji 

gen. Demain, z początkiem maja uda się do | w Stresie.

PROSPERITY W WIELKIEJ BRYTANJI
łnglja zaczyna obniżać podatk1

Zabójstwa nolityczne
Moskwa, 15. 4. (PAT)
W Niźnim Tagilu (Ural) nieznani sprawcy 

zastrzelili sędziego sieaczego, zaś w kilka dni 
później zamordowano najwybitniejszego z 
niejscowych korespondentów robotniczych, 

członka partji. Prasa ocenia oba zabójstwa. ja­
ko akty terorystyczne.

Trzęsienie ziemi
Teheran, 15. 4. (PAT)
NasKuteiK «ii-nych wJtrzasów podziemnych, 

jakie dały się odczuć w okolicach Srabi i Sari 
w Maza.itie.anie, ludność ogarnięta paniką, 
obozuje pod golem niebem. Straty materjaJne 
są bardzo duże. Liczba ofiar w ludziach jest 
jeszcze nieznana. Lżejsze u strząsy dały się od­
czuć również w Teheranie.

izmdyn, 15. 4. (PAT)
Nevili® 'Jiamoerlain, minister skarbu oświad­

czył w Izbie Gmin, że j ‘ >jekt budżetu przewi­
duje nadwyżkę dochodów w sumit U milj. 
funtów szterlingów. Wobec tego minister pro­
ponuje obniżenie podatku od widowisk i do­
chodowego. Po tych zmianach projekt budżetu

będzie po stronie dochodów wyrażał się sutuą
740.995.000 funtów, po stronie wydatków
740.495.000 funtów, co daje jeszcze 500 tys. 
funtów nadwyżki dochodów. W zakończeniu 
przemówienia minister Chamberlain oświad­
czył, że W. P.rytanja w 90 proc. przywróciła już 
u siebie stan dawnej pomyślności.

Wybory impetu\m w Bnikseli
zakończyły się zgodnie z przewidywaniami

Bruksela, 15. 4. (PAT)
W ppzepro’ sadzonych w Brukseli wyborach 

uzupełniających do parlamentu, które zakoń­
czyły się ponownym wyborem deputowanego 
socjalistycznego Spaaika Usta socjalistyczna 
uzyskała <20.784 głosy, czyli o 13.160 głosów 
więcej niż w vyborz :h f oorzednich. Partje 
■katolicka i liberalna nie wystawiały własnych 
kandydatów. Ze względu na znaczny wzrost

liczby “fÿbortôw sukces socjalistów nie jest 
tak znaczny, jak feg® jczeiywan ».

Ogólne wyniki cyfrowe są następujące: 
grosów nieważnych, złożonych przez kato'ikow 
i liberałów — 131.324, socjaliści — 120.784 
głosy, komuniści — 18.757, partja flamandzka 
— ^2.550, stronnictwo polityki realnej — 
45 772 i nacjonaliści — 18.864 głosy.

OSwianzente Zeelanda
Bruksela, 15. 4. Tel. wł.

Premjer van Żeelanc oświadczył w Izbie, 
że Belgja pozostaje wierna zobowiąza­
niom zaciągniętym w Locarno. Następnie 
premjer omówił zagadnienia gospodarcze, 
oświadczając, że zrobi wszystko dla unik­

nięcia dalszych wstrząsów w życiu go- 
spodarczem. Na temat międzynarodowej 
stabilizacji walut van Zeeland oświadczył, 
że nie zawaha się wystąpić z inicjatywą w 
tej sprawie.

SOWIETY liSIMJA KOMUNIKACJE
Ostre zarządzenia Kagrnowicza

Moskwo, 15. 4. (PAT)
Komisarz ludowy komunikacji Kagano-wicz 

zastosował surowe represje wobec członków 
naukowych instytacyj pedagogicznych konij- 
sa-rjatu komunikacji, zarzucając im bezczyn­

ność. Nieróbstwu to, które pochłonęło »eszta 
wieie niiljonów rubli, hylo powodem licznych 
katastrof. Wszystkich kierowników tej instytu­
cji usunięto ze stanowisk i przeniesiono na pod­
rzędne stanowisK? w kolejnictwie na prowincji.

Wnioski o charakterze teoretycznym

Polsko-Francuskie Tow Kolejowe
Warszawa, 15. 4. Tel. wł.
W Paryżu odbyło się doroczne zgro­

madzenie akcionarjuszów Towarzystwa 
Kolejowego francusko-polskiego. Na ze­
braniu tem zatwierdzono sprawozdanie i 
bilans towarzystwa z eksploatacji magi­
strali Herby Nowe — Gdynia w roku 1934. 
Eksploatację tej linjl prowadziło w dal­
szym ciągu przedsiębiorstwo „Polskie Ko 
leje Państwowe“, którato eksploatacja 
odbywa się na tych samych warunkacl 
Co w latach poprzednich, dając wyniki 
zadawalające. Dochody, uzyskane z eks­
ploatacji magistrali w roku ubiegłym, po­
zwalają na całkowite pokrycie wydatków i obsługę obligacyj tówarzvstwa.

Losowanie książeczek P. K. 0,
Warszawa, 15. 4. (PATj 
Dnia 15 om. w centi ali P. K O. odbyło Się 

losowanie książeczek na premjowane wkłady 
oszczędnościowe • serji I-ej. Po 1.000 zł. otrzy­
mali właściciele następujących książeczek nr. 
nr.: 33, 3105, 4371, 4745, 7651, 8639, 9710,
22409, 22545, 22636, 22927, 23000, 23072, 
27180 30223 -0399 33477, 34931, 39555,
40525, 41459, 42651, 43137, 4506b i 46722.

Paryż, 15. 4. (PAT.)
P-o džberech miesiącach obrad zakończyła 

w sobotę swe pnące „IrrpeTjalna Konferencja 
Rk-anomiiczna“, w której brali udział przed­
stawiciele wszystkich zamorskich posiadłości 
francuskich. Ostatnie uroczyste posiedzenie 
k-oiifevenc.îi odbyto się w gmachu senaitu, obec­
ny był na niemi prez. Lebrun, większość mi­
nistrów ora-ź liezn-e wybitne osobistości.

Konferencja miała charakter konsultatyw­
ny : zmierzała do shartronizowania stosunków 
ekonomicznych pomiędzy poszczególnemu ko­
loniami. oraz ponlę-dizy niemi a metropolią.

Wnioski, opracowane przez konferencję w 
charakterze ta-czej teoretycznym, będą przed­
stawione rządowi w formie projektów ustaw 
lub dekretów.

Konferencja doprowadziła dio porozumienia 
między producentami kolonialnymi a krajo­
wymi. Minister kolonii Rolli-n omówił pr«iekt 
stworzenia centrali zamorskiej, w której mie­
ściłyby się wszystkie organizacje kolonjalne 
i w której gmachu odbiłaby słę n®wa konfe­
rencja. Centralą ta posiadałaby stałe biuro, 
którego zadaniem byłoby czuwanie nad wy­
konaniem zalece*5 konferencji.

Prace nad ‘ ; szkolnictwa
Okólnik Ministerstwa W. R. 0. P.

Warszawa, 15. 4. Tel. wl.
W związku ze stopniowem realizowa­

niem ustawy ustrojowej w szkolnictwie i 
kasowaniem pewnych klas i kursów, w 
niektórych szkołach zajdzie potrzeba za­
trudniania całkowicie lub częściowo nie­
których nauczycieli innej kategorii, niż te 
w jakiej aotychczas pracowali. Wydany 
w tej sprawie okólnik ministerstwa Oświa­
ty, zaleca stosować przy tego rodzaju 
przeniesieniach zasady umożliwiające nau­
czycielom seminariów nauczycielskich tr 
zyskanie przepisowej 1 liczby godzin w 
szkołach Średnich ogólno - kcztafcacych 
lub zawodowych. Pizenoszenia dyrekto­

rów i nauczycieli zakładów kształcenia 
nauczycieli do szkół średnich ogólno­
kształcących, oraz do administracji szkol­
nej, zostanie uregulowane w ten sposób 
aby zapewnić dostateczny kontyngent sił 
wybitniejszych, posiadających odpowiedz 
nie przygotowania naukowe, zwłaszcza w 
zakresie przedmiotów pedagogicznych i 
innych przedmiotów, które będą wykła­
dane w przyszłych liceach pedagogicz­
nych. Kandydaci tego rodzaju będą utrzy­
mywani w stałej ewidencji ze względu na 
potrzeby przyszłych liceów pedagogicz­
nych.

Charona gen. Hallera
Poznań, 15. 4 TA wł.
Gen. Józef Haller, mieszkający stałe w 

swym majątku ziemskim Gorzuchowie na Po­
morzu, zachorował «powodu osłabienia mięś­
nia sercowego. Do łoża chorego przybyli wczo­
raj, d. 14 b. m., lekarze z Warszawy, Poznania 
i Krakowa. Odbyli oni konsyljum.

Stan zdrowia gen. Hallera polepsza s5ę.

Burza
Zbaraż, 15. 4. (PAT)
13 brr nad powiałem Zbaraskim w woje­

wództwie Tarnopolski em przeszła gwałtowna 
burza, która zrlszczył? we wsi Suchowic„ 33 
budvnki, a w kilku okolicznych wsiach kilka­
naście. Ogółem nawałnica znuzezyła 62 bu­
dynki, w tem 30 zupełnie. W Suchowicach 
wiatr powyrywał w kilku miejscach drzewa z 
korzeniami, które spadając, poprzerywały prze­
wody telegraficzne. W Hnielicach wiatr zer­
wał dach z koszar 12 szwadronu K. O. P.

Proces Rudroffa
Lwów, 15. 4. (PAT)
Przed Sądem Grodzkim zakończył się sen­

sacyjny proces przeciwko Stanisławowi Ru- 
droffowi, b. współwłaścicielowi spółki Brody, 
oskarżonemu o nieuiszczenie grzywny, nałożo­
nej przez władze podatkową w wysokości kil­
kunastu milionów zl. za zatajenie przez szereg 
lat dochodów snółki. Delegat Izby Skarbowej 
wskazał, że Rudroff za pieniądze wydobyte ze 
soółki Brody kupował udziały i gromadził na- 
iatek osobisty, nie płacąc wogóle podatków. 
Na zakończenie przemówił oskarżony, który w 
przemówieniu swem zobrazowa' swe przystą­
pienie do spółki i stopniowe wykunywanip. 
udziałów, przyczem przyznał, że po dziś dzień 
winien jest spadkobiercom poprzedniej spółki 
około tníijon zł. Rudroff twierdzi wkońcu, że 
pracował wyłącznie dla dobra spółki. Ogłosze­
nie wyroku nastąpić ma w czwartek w połud­
nie.

Fota« o ułaskawienie
Warszawa, 15. 4. Tel. wł.
Do ministerstwa Sprawiedliwości wpłynęła 

prośba b. stuuenta Wyższej Szkoły Handlowej, 
Kujawskiego, skazanego w roku 1932 na karę 
dożywotniego więzienia za zamordowanie na­
czelnika w ydziału w magistracie wai^zawskin 
ś. p. Henryka Dębińskiego. Kujawski zgłosił 
podanie a-c Prezydenta R. P. o ułaskawienie, 
powołując się na nienaganne zachowanie się 
i na ciężką chorobę.

Katastrofa kolejowa
Paryż, 15. 4. PAT.
Na 28-ym kilometrze od Bordeaux, w 

pobliżu stacji Marcheprime, wydarzyła 
się poważna katast-pfa kolejowa, która 
pociągnęła za sobą liczne ofiar7 w hr d zisch i poważn i straty materialne. Per 
ciąg 'pospieszny elektryczny Pyreneey 
cote d-aigent-Paris. jadący z normalna 
szybkością 108 kim. na godzinę, z przy­
czyn jeszcze nieokreślonych, wykoleił 
się. Czwarty wagon wyskoczył z szyn. 
Spowodowało to przerwanie się całego 
pociąg-* i otoczenie kilku wagonów. Zor" 
gaitizowano natychmiast akcję ratunko­
wa. W wyniku katastrof 3 osoby po­
niosły śmierć, a 10 iest ciężko rannych.

5eCeq*a{etw 
i JMefonem

— Cesarz mandżurski, który bawił ■» od» 
wteazm ich u Mlkada w Tokiu, powrócił do 
kraju.

— Francuski minister landlu Marchandes« 
przybył do Medjotanu, witany p.zez włoskiego 
ministra finansów. Gumy entuzjastycznie wi­
tały ministra Marchandeau.

— Grupa, złożona z 1.700 kombatantów, 
wyruszyła do Genewy i Rzymu, gdzie odbędą 
się m&fli.estacje brat stwa kombatantów fran­
cuskich i włosldch Najwyższe odznaczeń-' 
wojskowe Francji — medal wojskowy, zosta­
nie ztożuny na grobie Nieznanego Żołnierza.

— „Memelfci Oairpfpboo*“ podaje, że dy­
misjonowany gubernator Kłajpedy. Nawakas, 
ma zostać mianowam członkiem rady państwa 
i sędzią Sądu Statutowego dla spraw Kłajpedy.

— Prasa litewska donosi z Kowna: Szereg 
gimnazjów rządowych na Litwie zabiega o wy­
cofanie ze swego programu nauczani? języka 
niemieckiego i -«stąpienit go francuskim.

— W kopalniach złota Bodajbo ( w okręgu 
Irkuckimt znaleziono bryłkę złote, wagi ponad

Minister belgijski, socjalista Spack, zo­
stał oorany ponownie na poda do Izby.

— Olbrzymi pożar zniszczył kompleks bu­
dynków fabrycznych w Alstermo w nobliż" 
Oskarshamm w południowej Szwecji. Straty są 
bardzo znaczne.

— Rada komisarzy ludowych zatwierdziła 
sowieoko-czechosłowatkł traktat handlowy, 
który został przedterminowo wprowadzony w 
życie do czasu ratytmacji.

— Niemieckim dziennikom „deutsche Allge­
meine Ztg.“ 1 „Muenchener Neueste Nachrich­
ten“ odebrany został debit na t-renie Włoch.

— „Central News" potwierdzają wiadomość 
o tem, że jeden z f rzywódców komunistycz­
nych chińskich bzu- Leli poległ w walkach z 
armją Czang-Kai-Szeka, którego wojsk? odnio­
sły walne zwycięstwo
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